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Numer 204. 


sacją Ligi 


jest polski projekt powszechnego 
Locarna. 


Warszawa, 6. 9. (Tel. wł.) „Berliner 
Zeitung am Mittag“ donosi z Genewy, 
że oczekują tam sensacyjnych rewela- 
cji w związku z konferencją państw 
bałtyckich. Ogólnie sądzą w Genewie, 
że konferencja ta doprowadzić meże 
pod wpływem Anglji do utworzenia 
bloku państw bałtyckich. Krok taki, 
spowodował hy dyskusję na temat Rosji 

Projekt jest tembardziej na czasie, że 
zagadnienie paktu o nieagresji, który 
rzekomo miał być wysunięty przez 
Polskę, nie jest na razie aktualny. 

Szwajcarska agencja telegraficzna do- 
resi, że przedmiotem żywych komen- 
tarzy za kulisami zgromadzenia Ligi 
Narodów jest w chwili obecnej polski 
projekt paktu o nieagresji który ma 
być ewentualnie przedstawiony zgro- 
madzeniu Ligi Narodów. Projekt ten 
ma być swejego rodzaju uzupełnieniem 
traktatu locarneńskiego. Został en już 
podobno przedłożony rządom franču- 
skiemu i angielskiemu. Jest rzeczą ja- 
sna, że francuskie i angielskie Koła w 
Genewie zachowują w sprawie powyż- 


racji od jednomyślnej 


sżego projektu, o ile on wogółe istnieje 
— ścisłą rezerwę i . odmawiają jakich- 
kolwiek wyjaśnień, czekając, aż rządy 
francuski i angielski zapoznają się z 
tym projektem. 


Pakt o neagresji wyszedł 
z głowy matsz. Piłsudskiego. 


Warszawa, 6. 9. AW. „Kurjer Czerwony“ 
donosi z Genewy pewne szczegóły połskiego 
projektu powszechnej nieagresji, noszące 
cechy prawdopodobieństwa. Według infor- 
macyj dziennika, bawiący w Genewie dy- 
plomaci bałtyccy głośno mówią, że polski 
projekt jest osobistym pomysłem marszałka 
Piłsudskiego. Ma on być niejako ogóiną de- 
klaracją o nieagresji celem uzupełnienia c- 
gólnego paktu Ligi Narodów, przyczem 
projekt nie uzależnia powodzenia tej dsk'a. 
zgódy wszystkich 
członków Ligi. Wiadomościóm _„Kurjera 
Czerwońego* koła miarodajne nie zaprze- 
czają, zapowiadając na dzień dzisiejszy u- 
dzielenie bliższych wyjaśnień i szczegółów 
w tej aktualnej sprawie. 


larady min. Sokala 


z Chamberlainem i Briandem. 


Genewa (AW). W dniu wczorajszym od- 
była się dłuższa konferencja pomiędzy de- 
legatem polskim na scsję wrześniowa * gi 
Sokalem, a ministrem srraw.zar wa rh 
Anglji Chamberlainem. Następnie Sokal 
konferował z Briandem. Według powszech- 
tej opinji Chamberlain skłania się do kon- 


cepcji paktu powszechnego, umożliwiające- 
go akces wszystkim państwom i prawdopo- 
dobnie wywrze na  Stresemanha swój 
wpływ w kierunku skłonienia go db przy- 
jęcia tej koncepcji. Podobne stanowisko 
zajmuje Briand. : 


Gpinja całego Świata poruszona! 


Genewa, 5. 9. PAT, W ciągu dzisiejsze- 
go pierwszego dnia obrad Zgromadzenia 
Ligi Narodów przeważającym tematem roz- 


jmów były krążące coraz to inne wieści o 


zamierzonej linji postępowania delegacji 


polskiej w sprawie zagadnienia arbitrażu, 
bezpieczeństwa i rozbrojenia.  Wczórajsza 
rozmowa min. Sokala z Chamberlainem i 
Briandem komentowana jest' jako usiłowa- 
nie uzgodnienia polskiej linji postepowania. 


Przychylne głosy we Francii i Anglji dla projektu 
polskiej dypiomacii. 


(z) Paryż, 6. 9. (tel. wł.). Prasa zamieśz- 
cza liczne artykuły o projekcie polskim o 
pakcie ogolnej nieagresji. Większe, pisma 
traktują, projekt Pólski z wielką życzi'wo- 
ścia. Jedynie komunistyczna „L'Humanite” 


zaznacza, że w tym prójekcie dopatruje się 
intrygi polskich monarchistów (?). Poza- 
tem również prasa angielska, chwaląc zna- 
komite ujęcie projektu, widzi w nim powa- 
żny krok ku zapewnieniu ogólnego pokcju. 


Niemcy niechcą uznać granic 
wschodnich. 


Berlin, 5. 9. PAT. Cała prasa berlińska 
omawia sytuację w Genewie, zamieszcza- 
jąc informacje swoich sprawozdawców, £u- 
biących się w domysłach co do treści i cha- 
rekieru projektu polskiego. Wszyscv kore- 
spondenci prasy niemieckiej podkreślają 
przedewszystkiem, że Niemcy na żadną 
gwarancję granic wschodnich nie zgodzą 


- się i przeciwstawią się wszelkim zamierze- 


niom, które drogą okrężną w for nie osje- 
goś ogólnego paktu o nieagresji prowadz ły- 
by do takiej gwarancji. Pisma prawicwe 
zwracają uwagę na odbywająca ss konf- 
rencję państw bałtyckich. „Rpeuzzig." ri 


sze, że na teretie Genewy może dojść pod 
egidą Anglji do porozumienia litewsko-pol- 
skiego. Nigdy, pisze dziennik, możliwość ta- 
kiego porozumienia nie była większa, niż o- 
becnie w Genewie. 

„Deutsche Tagesztg“ zamieszcza dziś ar- 
tykuł, w którym wyraża przypuszczenie, iż 
w sprawie p ai:oewanego przez rolsk3 paktu 
o nieagresji toczyły Się już oddawna tajne 
układy pomiędzy Londynem. Faryżem i 
Warszawą. Niemcy muszą Się stan)wczo 
przeciwstawić uwieczniediu granie wscho- 
dnich. Opinja publiczna w Niemczech po- 
psze delegację niemiecką. 


s pładwońi kk sroda, gnia 7 września 1927 r. 


Agentura, 0 której nie mówił 
MORN marszałek Piłsudski. 


l Rok XXI. - 
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Czy istnieje plan żydowski NEAR Polski?. — Tajne doku- 
menty. -- Mądrość mędrców Syjonu. — 0 czem przekonywa bieg 
wypadków w Rosji. — Masy żydowskie są rozagitowane przeciw 
Polsce i nastrojone bojowo. — Finanserja polska ciąży do mię- 
dzynarodowej. — Masonerja w Polsce jest zakonspirowana i dąży 
do objęcia rządów w państwie. — Międzynarodówka komunisty- 
czna zarzuciła sieć na całą Polskę. —Strzeżonego Pan Bóg strzeże. 


Agentura „anonimowa“ w Polsce 
nie próżnuje; z zachodu i wschodu 
ida nakazy i dyrektywy; organizują 
się i mobilizuja szeregi żydowskie; 
jedne ida na podbój gospodarczy Pol- 
ski, drugie prowadzą krecią robotę, 
podminowując państwo siecią spi- 
sków wywrotowych (jaezejki komu- 
nistyczne). Celem całej akcji jest 
osłabienie Polski pod względem eko- 
nomicznvm, politycznym i moralnym 
i następnie jej opanowanie. W tym 
samym kierunku oddziaływa pewien 
rodzaj literatury i publicystyki, pre- 
parowanej przez żydów, a tłeprawu- 
jacej dusze czytelników, szczególnie 


zaś młódzieży (np. romanse i świstki 


pornograficzne, óraz podobne filmy 
kinowe). 

Sprawa 'Polski jest jednym frag- 
mentem ' ogólnego, obejmującego 
świat cały, planu „mocarstwa anoni- 
mowegó*. O planie tym daja pojęcie 
niektóre tajne dokumenty żydowSkie 
(np. Protokoły Mędrców Syjonu), któ- 
re jednak przedostały się do pow- 
szechnej wiadomości, a także rewe- 
lacje niektórych żydów, nawróco- 
nych na chrześcijaństwo. Możnaby 
nie wierzyć w autentyczność (praw- 
dziwość) tych dokumentów, a uważać 
je za prowokatorski wymysł zwarjo- 
wanych żydożerców, lub za wytwór 
chorobliwej fantazji, gdyby nie było 
przed oczyma żywego przykładu Ro- 
sji. Teraz widzimy, że od szeregu lat 
przygotowywał się podbój Rosji, ści- 
śle według wskazówek, wyłożonych 
w „Protokołach Mędrców Sjonu* i w 
odpowiedniej chwili wycieńczenia 
Rosji i powszechnego zamętu, został 
dokonany w całej swej grozie i bezli- 
tośnie. W Rosji spełniły się słowa 
„Protokołów*: „zamienimy gojów w 
stado bydląt o twarzy ludzkiej i za~ 
panujemy nad nimi“, 


Opanowanie Rosji przez żydów jest 
faktem — jak długo trwać bedzie, to 
kwestja druga — pozostaje niemniej 
faktem wprost niezrozumiałym, a 
świadczącym o przekraczającej nie- 
mal granice ludzkiego rozumu złe» 
wrogiej mądrości mędrców Syjenu. 
Pamiętać bowiem trzeba, że w Rosji 
niedawno żydzi byli pozbawieni praw 
obywatelskich, poniewierani, skrępo- 
wani w swych ruchach (tzw. granica 
osiedlania się żydów), a dziś są de- 
spotycznymi, ponad miarę carską, 
władcami ogromnego Imperjum, pa- 
nami życia i śmierci miljonów jego 
mieszkańców. Przed kilkunastu la- 
ty. gdyby znalazł się jasnowidzący i 
poważnie twierdził, że Rosji grozi 
niebezpieczeństwo od żydów — wzię- 
toby go za warjata, a:jego ostrzeżenie 
za objaw chorobliwej manji, jakiegoś 
zboczenia umysłowego, czy też za 
sensacyjną fantazję. A jednak nie- 
możliwa fantazja Stała sie istotną 


rzeczywistością. Jeżeli więc, jak te- 
raz jest widocznem, istniał plan opa- 
nowania Rosji i został z całą precyzją 
wykonany — to dlaczegóż nie miałby 
istnieć także plan podboju Polski? 
Takiemu przypuszczeniu nikt zaprze- 
czyć stanowczo nie może i lepiej jest 
niebezpieczeństwo nawet przesadzać 
i strzóc sie przed niem, niż niebezpie- 
czeństwo lekceważyć i zamykać 
przed niem oczy. 

Jeszcze jedna uwaga. Zbiorowa wo- 
la żydowska, czyli polityka „„mocar- 
stwa anonimowego“ jest wrogą Pol- 


| sce. Nie znaczy to jednak, żeby każdy, 


z żydów, przebywających w Polsce, 
miał być nieprzyjacielem państwa ł 
narodu polskiego; przeciwnie, śą 
między nimi nietylko lojalni obywa- 
tele Polski, ale i ludzie szczerze mi- 
łujacy przybrana ojczyznę. Tylka 
dżiś, masy żydowskie są oszołemione 
łatwem zdobyciem Rosji, bałamucone 
przez swych przewódców wizją dal- 
szych zdobyczy. rozagitowane prze» 
ciw Polsce; fanatyzm „wybranego nā- 
rodu“ doszedł do wysckiego napięcia. 
Jeżeli taki stan rzeczy trwać będzie 
dalej, jeżeli żydzi nie przestaną spi- 
skować przeciw Polsce i nie przysto- 
sują się do wymagań państwowości 
polskiej, t. j. nie stana się wszyscy, 
łojalnymi obywatelami Polski, — 
wtedy poważne konflikty będą nie 
uniknione, bo naród polski bronić się 
będzie przed zaborczościa żydowską, 
któraby chciała stworzyć na ziemi 
polskiej państwo żydowskie. Unik- 
nięcie tych zatargów leży w interesie 
obu stron, skazanych na współżycie; 
spodziewać się bowiem, że żydzi z 
Polski wyemigrują, nie podobna: Pa- 
lestyna ich wszystkich nie pomieści, 
a inne państwa nie przyjma. 


* * 
* 


Dla całości obrazu, trzeba jeszcze 
kilka słów powiedzieć o działalności 
w Polsce trzech międzynarodówek: 
finansowej, masońskiej i rewolucyj- 
nej, tembardziej, że sa one w rzeczy» 
wistości, świadomie bądź nieświado- 
mie, agenturami „mocarstwa anoni- 
mowego'*. 

Finanserja polska jest przeważnie 
pochodzenia żydowskiego, banki w 
Polsce-są przeważnie bankami ży- 
dowskimi. Przedstawiciele poprzed- 
niej generacji, jak np. Kronenbergo- 
wie, Epsteini, Gołdsztandzi w b. za- 
borze rosyjskim, uważali się za Pola- 
ków, łączyli się z całem  społeczeń- 
stwem polskiem i węzłami małżeń- 
skiemi z arystokracją polską; obecna 
generacja, jak się zdaje, ciąży juź 
więcej do międzynarodówki finanso= 


wej. Łącznikiem między finansjera 


polską a międzynarodową, jest teraz 
wielki bankier medjolański (Teplitz), 
rodem z Warszawy, mający tu w sfe- 
rach przemysłowych i kapitalistycze 


i 
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nych liczną rodzinę. Za jego pośred- 
nictwem została ostatnio zreorgani- 
zowana jedna z największych insty- 
tucyj kredytowych w Polsce: „Bank 
Handlowy w Warszawie”, założony 
przez działacza polsko-żydowskiego, 
Leopolda Kronenberga. Do banku 
weszły teraz kapitały czterech grup 
zagranicznych: wiedeńskiej, belgij- 
skiej, włoskiej i amerykańskiej, w 
wysokości 39% całego zakładowego 
kapitału (20 milj. zł); prezesem Rady 
zrobiono, jak zwykłe, księcia polskie- 
go. Czy przypływ kapitałów zagrani- 
cznych przyczyni się do rozwoju ży- 

ı cia gospodarczego, czy też Bank bę- 
dzie tylko pompa dla przelewania 
pieniędzy z Polski zagranicę — przy- 
szłość pokaże; w każdym razie jest 
już teraz faktem, że życie gospodar- 
cze i finanse Polski Są coraz bardziej 
zależne od żydowskiej międzynare» 
dówki finansowsj. 


`  Masonerja w Polsce jest silnie za- 
konspirowana; dowiadujemy się o 
niej z pism zagranicznych, masóń- 
skich i antymasońskich. Informacje 
w prasie krajowej są rzadkie i spo- 
tyka je dziwny los: kalendarz na rok 
1927, wydany przez kongregację księ- 
ży Pallotynów a zawierający szcze- 


' góły o 15 lożach masońskich w Pol- 


sce, był przez władze skonfiskowany. 
Z prasy zagranicznej dowiadujemy 
się, że masonerja w Polsce po wojnie 
Szyhko się rozwija i staje się poważ- 
nym ośrodkiem ruchu masońskiego 
na wschodzie Europy; na zjazdach 
masońskich przedstawiciele polscy 
są wyróżniani i honorowani; jako 
Wielki Mistrz polskiej masonerji wy- 
mieniany jest uparcie jeden ze zna- 
nych pisarzy, ze środowiska legjono- 
wego; wymieniany jest także szereg 
nazwisk osób, jakoby należacych do 
lóż masońskich a zajmujących wpły- 
wowe stanowiska w rządzie, publicy- 
styce i najbliższem otoczeniu Mar- 
szałka. Znamienna jest okoliczność, 
że po przewrocie majowym roku u- 
biegłego, pierwszy gabinet był złożo- 
ny wyłącznie z ludzi, których opinja 
publiczna zalicza do masonów; do- 
piero przy późniejszej rekonstrukcji, 
weszły do gabinetu osoby, o których 
z pewńościa można twierdzić, że do 
masonerji nie należą. Z wielu obja- 
wów naszego życia politycznego moż- 
na wnioskować, że masonerja istnieje 
u nas, jako związek ludzi wzajemnie 
się popierających; przypuszczać też 
można, że dąży ona do zagarnięcia 
w swe ręce władzy poliłycznej, t. j. 
rządu państwa. Czy istnienie tajnej 
organizacji z takim celem jest dla 
państwa pożytecznem ~- wątpić na- 
leży, co zaś do szkodliwości szerzą- 
cej się w Polsce propagandy masoń- 
skiej, pod względem moralno-religij- 
nym, to w tej kwestji wypowiedzieli 
się wyraźnie i stanowczo wyżsi 
przedstawiciele kleru katolickiego, i 
między nimi Prymas Polski, kardy- 
nał Hlond. 


Robota niSzczycielska międzynaro- 
dówki rewolucyjnej (komunistycznej) 
nma.terenie Polski nie ustaje, pomimo 
wysiłków rządu: jedne „jaczejki* się 
likwiduje, na ich miejscu powstają 
nowe. Agitacja, zasilana środkami 
pieniężnemi z centrali moskiewskiej 
(Komintern) i prowadzona pod kie- 
runkiem wykwalifikowanych spe- 
cjalnych emisarjuszy, szerzy się w 
przerażający sposób, przenika we 
wszystkie warstwy, sięga nawet do 
młodzieży szkolnej i do wojska. Jak 
wykazują liczne procesy, organizato» 
rami jaczejek komunistycznych są 
przeważnie żydzi. Sąsiedztwo Sowie- 
tów, oraz wysoki procent ludności 
żydowskiej, Szczególnie na Kresach 
(Wschodnich, powiększają niebezpie- 
czeństwo. Ofenzywa komunizmu na 
Polskę wre na całej linji, uderza we 

wszystkie słabe punkty; obrona nie 
wydaje się jeszcze dość energiczną i 
stanowcza: rozfaite prady pseudo- 
liberalne ją paraliżują; interes pań- 
stwa jest zagrożony. i 
* ść * 
„Kończymy; w niniejszych artyku- 
Jach — a było ich pięć długich, — 
zgromadziliśmy fakty pewnej kate- 
_gorji i wyprowadziliśmy z nich wnio- 
-ski logiczne. Nie ulega wątpliwości, 
że agentura, o której nie mówił mar- 


$ 


szałek Piłsudski, ze wszystkiemi swe- į 
mi rozgałęzieniami. przedstawia siłę) 
wielką i złowroga w stosunku do 
państwowości i społeczności polskiej. 
Pracuje ona wytrwale i wedlug pla- 
nu, z góry nakreślenego na szkode 
Polski. O tem trzeba wicdzicć i pa-; 
miętać; sądziliśmy więż, że nie bę- 
dzie zbyteczne zwrócić uwagę a 
istniejące niebezpieczeństwo i wska- 
ząć drogi. któremi nieprzyjaciel ma- 
szeruje, bo, jak mówi przysłowie:! 
„strzeżonego Pan Bóg strzeże”. — 

N. N. 


* * 
* 


Sprostowanie. W drugim artykule serji 
niniejszej (Nr. 195 z dn. 27 sierpnia br.), w 
końcu ostatniej szpalty, wkradły się dwie 
omyłki drukarskie, które prostujemy. Po- 
winno być: „Międzynarodówka rewolucyjna. 


: w rękach międzynarodówki finansowej, słu- 
! 


ży za taran do rozbijania niedogodnych dla 
mocarstwa anonimowego ustrojów społecz- 
nych i politycznych* — a nie za teren roz- 
bijania, jak mylnie wydrukowano. W dru- 
giem miejscu powinno być: „Po wojnie fala 
rewolucyjna podniosła się we wszystkich 
krajach“ — a nie przeniosła się. 


Warszawa, 6. 9. (Tel. wł) 


ijiawnia się, że generała Zagórskiego 
odebrał z więzienia na Antokolu kapi- 
tan Myślicewski z Grodna. Na dworcu 
w Wilnie zjadł generał śniadanie. W 
tym czasie pilnowali wszystkich dwaj 
wywiadowcy defenzywy. W pociągu 
eskortował gencrała Zagórskiego kapi- 
tan Miłarowski i pewien major. 

Dnia 31 sierpnia wyłowiono koło 
Jastrzębiej Góry butelkę, w której znaj- 
dowała się następującej treści kartka: 
„Do osób, które się mną interesują. 
Jestem tam, gdzie mi się podoba. Pro- 
szę « raszport zagraniczny. Naiwność 
tekstu wyłączała poważne nad, nim za- 
stanowienie się. Znajdujące się nad 
brzegami dwie panie wzięły z rąk Ka- 
szuba kartkę i podniosły alarm. Miesz- 
kający w Jastrzębiej Górze generał Roz- 
wadowski odebrał tajemniczy doku- 
ment i stwierdził wraz z generałem 
Hallierem, który u niego bawił w gości- 


Warszawa, 6. 9. (Tel. wł.) Podobno 
skutkiem narad wicepremjera Bartla z 
marszałkiem Piłsudskim, zwyciężył po- 
gląd o konieczności zwełania nadzwy- 
czajnej sesji sejmowej, Nastąpi to 
prawdopodobnie w końcu  tygednia. 


- Bartel i Piłsudski uchwalili 
zwołać Sejm. 


Przypuszczają że w przyszłą środę lub 
czwartek odbędzie się posiedzenie kon- 
wentu senjorów nad programem prac. 
Wątpliwości nie ulega, że sejm zażąda 
kredytów dodatkowych m. i. na powo- 
dzian w Małopolsce. 


Min. Składkowsk 


i przejechał pod 
Zamościem dziecko. 


Wróciwszy do Warszawy złożył swoją kartę szoferską, uznając 


(2.) Warszawa, 6. 9. (tel. wł.) Min. Spr. 
Wewn: gen. Składkowśki wracając z Zá- 
mościa do Warszawy przejechał na szosie 
za Zamościem 4-letn. Bronisława Barczu- 
ka. Na zatrzymanie maszyny, którą pro- 
wadził sam minister czasu już nie było, je- 
dynie min. Składkowski zdołał w ostatniej 
chwili skręcić samochód i w ten sposób 
przednie koła minęły chłopca, tylne jednak 
potrąciły dziecko. Jako lekarz, min. Skład- 
kowski pospieszył dziecku z pomocą i do- 
prowadził chłopca do przytomności. We- 
zwał telefonicznie 2 lekarzy, prosząc ich © 
przewiezienie dziecka do szpitala w Za- 
mościu i wręczył 500 zł na koszta leczenia. 


własny brak kwalifikacji szoferskich. 


w zwyci ry ` Ea | f 
O wypadku w Zamościu polecił mini- 
ster miej. 'kóm. policji spisać  prótokuł 'z 
nim. Oględziny lękar$kie stwierdziły, że 
dziecko doznało wewnętrznego krwiotoku, 
pozatem lekkich obrażeń zewnętrznych. Po 
przyjeździe do Warszawy min. Składkowski 
wezwał do siebie głównego kom, Policit, 
puł. Maliszewskiego, któremu polecił, aby 
protokułowi policji w Zamościu nadać 
bieg normalny, Równocześnie min, Skład- 
kowski odesłał dzisiaj do urzędu ruchu ko- 
łowego t. zw. prawo jazdy, oświadczając, że 
do czasu rozprawy sądowej nie będzie pro- 
wadził samochodu. 
I 


Genewa, 5. 9. (PAT). W przemówieniu 
inauguracyjnem, wygłoszonem z okazji 
otwarcia sesji Zgromadzenia Ligi Narodów 
Villegas dał rzut oka na działalność Ligi w 
ubiegłych czasach. 

Z kolei Zgromadzenie przystąpiło do wy- 
boru przewodniczącego, którego wyniki by- 
ły następujące: z 47 oddanych głosów, 24 
otrzymał szef delegacji Urugwaju dr. 
Guani. Przewodniczący delegacji austrjac- 
kiej Mensdorffi otrzymał 21 głosów. 

Po głosowaniu przewodniczący Zgroma- 
dzenia dr. Guani dziękując za zaszczyt, ja- 
ki go spotkał, podkreślił, iż już poraz trze- 
ci Zgromadzenie powołuje na przewodni- 
czącego reprezentanta Ameryki Południo- 
wej. 

Genewa, 5. 9. (PAT). W godzinach po- 
południowych toczyły się w dalszym ciągu 
Narodów pod 
Odbyły się 


obrady Zgromadzenia Ligi 
przewodnictwem dr. Guaniego. 


Liga Narodów urzęduje! -~ 


Dr. Guani, delegat Urugwaju, przewodniczącym. 
Belgia dopomina się o miejsce niestałe w Radzie Ligi. 


jak corocznie wybory sześciu komisji. Pjer- 
wsza z nich zajmie się sprawami konsSty- 
tucyjnemi i prawnemi, druga — działal- 
nością technicznych organów Ligi, trzecia 
— sprawą rozbrojenia, czwarta — kwestja- 
mi finansowemi i bydżetowemi, piąta — 
zagadniemiani socjalnemi, szósta — proble- 
matami politycznymi. Powołana została 
również komisja dla sprawy porządku 
dziennego obrad. 


Genewa, 5. 0. (PAT), Szwajc. ag. tel, 
W poniedziałek przed południem delegacja 
belgijska wystąpiła oficjalnie na Zgroma- 
dzeniu Ligi Narodów o ponowny natych- 
miastowy wybór Belgji do Rady Ligi w 
charakterze członka niestałego. W kołach 
Zgromadzenia uważają ponowny wybór 
Belgji za rzecz potrzebną ze względu na 
szczególny interes, łączący ją z pozostały- 
mi sygnatarjuszami paktu locarneńskiego. 


' Moskwa, 5. 9. AW. Coraz dalej idąca 
izołacja polityczna (odosobnienie) Związku 
Sowieckiego zmusiła dyplómację sowiz:ką 
do prób zmiany frontu wobee Ligi Naro- 
dów. Według uporczywie lansowanych po- 
głosek, pod osłoną ostrej kampanji prasy 


sowieckiej przeciwko Lidze Narodów. dwóch i 


Niemcy chcą wprowadzić Sowiety 
do Ligi Narodów. 


wpływowych dyplomatów sowieckieh nodję- 
ła na zachodzie próby wysondowania mm3- 
źliwości wstąpienia Związku Sowieckiego 
do Ligi Narodów. Według tychże ; ogłoseh 
pewną rolę w tych próbach odgrywać ma 
p. Brockdorf-Rantzau. ai 


Obeciie I nie, że pismo nie wyszlo z pod ręki ge~ 


nerała Zagórskiego, a sam podpis jest” 
także podrobiony. W nocy dokonał 
rewizji w mieszkaniu gen. Rozwadow- 
skiego oficer żandarmerji wraz zZ, ajen- 
tem policyjnym z Torunia. Szukano Za- 
górskiego. Przy tej sposobności zabra- 
no kartkę, wyłowioną z morza. Letnicy 
i rybacy widzieli dnia nadmienionego 
hydroplan z Pucka, latający nisko nad 


wodą. 7 
W kółko Macieju! 
Gen. Zagórski może uciekł, 
a może zaginął. 


Warszawa, 6. 9. (AW). Interpelowany 
w sprawie gen. Zagórskiego ppłk. Kamiń- 
ski stwierdził, iż Gabinet Ministra. zajmu- 
je się tylko formalnie sprawą gen. ZAZÓT- 
skiego, ogłaszając jedynie te materjały, 
które zostaną mu dostarczone drogą stużbo- 
wą przez odpowiadnie organy.. Prowadzo- 
ne obecnie śledztwo nie znajduje się w sta- 
djum umożliwiającem publikację jego prze- 
biegu. Natomiast sędzia Mazurkiewicz 
stwierdza, iż śledztwo nie zostało ukończo- 
ne, posuwa się jednak naprzód. Nie mo- 
¿na mimo to określić, czy potrwa ony 
jeszcze kilka dni, czy dłużej. Mjr. Mazur- 
kiewicz zaznacza dalej, iż śledztwo uwzglę- 
dnia zarówno możliwość ucieczki, jak i za- 


ginięcia. 


Taat poem 2 
Uw 
- ABARI 


o subtelnym zapachu, nie niszczy 
cery i nadaje jej matową białość. 
Żądać wszędzie. 17085 


Kronika telegraficzna. 


(Z) Warszawa, 5. 9. (tel. wł) Rady Miej- 
skie w Grodnie, Łomży i Suwałkach zosta- 
ły rozwiązane. Nowe wybory 15 paździęr- 
nika. br. e? 

Poziań, 5. 9. (PAT). Wybuchł tu strajk 
robotników, zatrudnionych -nWo REYON Bie 
budowlanym. Strajk objął przeszło iae 
pracowników. Powodem strajku jest od- 
mowne stanowisko pracodawców wobec Że» 
dania robotników podwyższenia płac. 

Warszawa, 6. 9. (AW). Chargć d' affas- 
res nuncjatury apostolskiej monsignor 
Chiarlo złożył w dniu dzisiejszym w Mini- 
sterstwie Spraw Zagranicznych imieniem. 
Stolicy Apostolskiej kondolencje z powodu 
ostatniej katastrofy w Małopolsce Wscho» 
dniej. 

Kraków, 5. 9. (PAT). Jak donoszą z Ze 
kopanego, dziś rano o godz 9 na drodze do 
Morskiego Oka odebral sobie życie wystrza- 
łem z rewolweru kapitan intendentury Jan 
Otto. Na miejsce wypadku przybyły żan- 
darmerja wojskowa i pomoc lekarska. Ka- 
pitan Otto zmarł. Władze wojskowe pro- 
wadzą w tej sprawie Śledztwo. 


Będzie duże gadania a rezultat żaden! 


Warszawa, 6. 9, (Tel. wł.) Dziś przyj” 
mie wieepremjer Bartel delegację u- 
rzędników państwowych. W skład jej 
wchodzą członkowie  prezydjum cen- 
tralnej komisji  porozumiewawczsj 
związku pracowników państwowych. 


Jak się odbył pogrzeb Trajkowicza. 


Warszawa, 6. 9. (Tel. wł) W pogrzebie 
Trajkowicza wzięła udział duża ilość 
gapiów i bardzo nieliczni przedstawi- 
ciele kolonji rosyjskiej. Uderzał brak 
asysty duchowieństwa prawosławnego, 
aczkolwiek zmarły był zamożnym. Nie- 
siono tylko krzyż na froncie orszaku. 
Liczna policja umundurowana i cywil- 
na towarzyszyła uroczystości żałobnej. 
Sensacje wywołało pojawienie się trzech 
niższych funkcjonarjuszy poselstwa so- 
wieckiego. Widząe, że ich poznano, 
wycofali się szybko. 


Warszawa, 6. 8, (Tel. wł.) Dziennik 
rosyjskiej emigracji „Za Swobodu* zo», 
stał skonfiskowany za artykuł: „Dla- 


‘czego zabito Trajkowicza?* 


Wielki pożar w Kocku.: 


Warszawa, ,6. 9. (Tel. wł.) Pożar w 
Kccku, miasteczku w województwie 
iubelskiem, strawił 175 domów miesz- 
kalnych i 125 zabudowań gospodar- 
czych, pozbawiając dachu 150 rodzin 


<hrześcijańskich i 230 żydtwakich, 


półki mlm OE 2 "seo Da soy 
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cO nierozerwalność 


Nr, 204. 


Zgon dziennikarza. 


Piszą nam z Warszawy: 

Nie doczekawszy pięćdziesiątki zam- 
knal na wieki oczy 3 bm. Leon Kozłow- 
ski, ostatnio członek redakcji „Kurje- 
ra Porannego". Ś. p. zmarły, syn wy- 
chodźcy polskiego, lekarza w Charko- 
wie, był ongi stałym wybitnym współ- 
pracownikiem świetnego organu ka- 
deckieso „Russkich Wiedomosti* w 
Moskwie, zwłaszcza w dziale  literac- 
kim i na każdym kroku starał się, czy 
w feljetonach czy w artykułach być 
rzecznikiem sprawy polskiej. Po wy- 
buchu wojny zamieszczał liczne arty- 
kuły w „Echu Polskiem* (Moskwa), na- 
stępnie był w dziale prasowym urzę- 
dnikiem przedstawicielstwa polskiego 
w Moskwie za Rady Rejencyjnej. Bol- 
szewiey aresztowali go i trzymali jako 
zakładnika razem z metropolita mohy- 
lewskim, księdzem arcybiskupem Rop- 
pem. Gdy udało mu się wrócić do kra- 
ju, znalazł oparcie w wydawnictwie 
Aleksandra Lednickiego „Tydzień Pol- 
ski“, który redagował po ustąpieniu F. 
Kierskiego, wspólnie z Ernestem  Łu- 
nińskim. Był to publicysta  szlachet- 
ny, o szerokim zakroju, nic a nie nieza- 
krzepły w partyjnej zawiści i w prze- 
gubach waśni domowej. Gołębia nie- 
mal dobroć dyktowała mu słowo, a o- 
stróżność trzymała na uwięzi ocenę. 
Był to pierwszorzędny znawca literatu- 
ry rosyjskiej i kierunku rosyjskiej my- 
Śli politycznej. Trochę marzyciel - ide- 
alista, zaliczał się do nawskroś wierzą- 


„DZIENNIK BYDGOSKI" środa, 7-go września 1927 r. 


Jak się odbywa egzekucja 
na krześle elektrycznem. 


Polacy nabierają zaufania 
do podróży samolotem. 


Nareszcie przełamane zostały lody. 
Statystyka Aerolotu za sierpień wyka- 
zuje 1068 pasażerów. Znaczy to, że 
dziennie przeszło 40 gości powierzało 
się srebrnym skrzydłom naszych pasa- 
żerskich aeroplanów. A gdy rozmach 
raz już został wzięty, to o przyszłość 
niema obawy. 

W tym miesiącu przewiózł Aerolot 
300 centnarów towarów i 1732 kg. pocz- 
ty. Jak na Połskę są to rekordowe cy- 
fry. 

Największa ruchliwość wykazała 
linja Gdańsk — Warszawa. Uruchomić 
musiano na niej podwójną komuni- 
kację. 

Zdaje się, że wrzesień wykaże jeszcze 
większe cyfry, bo linja Warszawa - 
Lwów z powodu Targów Wschodnich 
oblatywaną jest podwójnie, a także 
świetnie się zapowiadająca jesień sprzy- 
ja bardzo i zachęca do podróży aero- 
planem. 
| E A o rj 


Poświęcenie instytutu 
aerodynamicznego. 


Warszawa, 5. 9. (Pat.) Wczoraj odby- 
ło się uroczyste poświęcenie gmachu 
instytutu aerodynamicznego, mieszczą- 
cego się przy ulicy Nowogrodzkiej 50. 
Aktu poświęcenia dokonał ks. kanonik 
Szlagowski, rektor uniwersytetu war- 
szawskiego. E 


cych synów kościoła. Artykuly jego y i eE E ETER 


ostatnich lat tchnęły silnem poczu- 
ciem posłannictwa katolicyzmu, tchnę- 
ły wielkiem uwielbieniem jego wieku- 
istej mocy i roiły się od wskazań, u- 
patrujących w idei chrześcijańskiej 
fundament dla wszelkich poczęć i 
przedsięwzięć ludzkich. Odeszła dusza 
cicha, nikomu nie mącąca wody, ow- 
szem przelatująca nad wzburzoną i 


Trąba powietrzna. 


Lwów, (AW) W powiecie tłumackim 
(wojewódzwo stanisławowskie) szalała 


kie Szlacheckie i Markowce potężna 
trąba powietrzna, w wyniku której 


wielkie zalesione przestrzenia zostały 


wzdętą falą, jak gołąb z oliwną gałęzią, kompletnie zdewastowane. Kilkadzie- 


pokoju. Prasa nasza straciła postać 
piękną. W, K. 
E E E R T E T 


„ Sakramentu małżeństwa. 


Uchwała Ligi Katolickiej 
w GCzerniakowie. 


Warszawa, 5, 9. (Tel. wł) Na para- 
fjalnym zjeździe Ligi Katolickiej w 
Czerniakowie pod Warszawą, w którym 
brał udział także kardynał Kakowski, 
uchwalono rezolucję, stwierdzającą, że 

nierozerwalność sakramentu małżeń- 
stwa stanowi podstawę rodziny chrze- 
ścijańskiej. Szkoła powinna wycho- 
wywać dzieci w duchu katolickim. 


pr. ANTONI MARCZYŃSKI 


Wyspa Neman 


Film fantastyczno-egzotyczny 
w 2 częściach. 


(Ciąg dalszy). 


Dłuższy czas sunęli w milczeniu, 
potem znowu zaczęli nadsłuchiwać. 


I 


siąt domów zostało zniszczonych. Oko- 
ło 20 osób jest ciężko rannych, 


Rzeka, która zmieniła koryto. 


Lwów. (AW) Z Perehińska  (woje- 
wództwo stanisławowskie) donoszą, że 
rzeka Łomnica zmieniła koryto i pły- 
nie obecnie środkiem miasta. Miastecz- 
ko Broszniów, na skutek wylewu Czecz- 
wy, jest pod wodą. Około 40 domów, a 
w nich kilkuset ludzi, otoczonych 
wodą ze wszystkich stron. 


jest 


Mosł zagrożony, 


Most na Dniestrze koło Ralicza zagro- 
żony. W związku z tym spodziewać się 
można przerwaniu komunikacji ko- 
lejowej na linji Lwów - Śniatyn. 


73 | dziwy. Posuwał 'się samym środ- 


cała postrzępione skrawki światła na 
ciemne nurty wody. 

Olbrzym rozglądał się bacznie na 
wszystkie strony, ' tak, 
czemś szukał... 

— To on! — szepnęła Lorissa, tu- 
ląc się kurczowo do swego towarzy- 
sza. 

— To jest, Raesie ten sam, który 


jakby za 


Plusk jednakże był coraz bliższy, co-| mi się przyglądał uporczywie i kazał 


raz silniejszy. Więc znów odbiegli 
nieco w górę strumienia, znów jęli 


nadsłuchiwać, lecz z jednakowym 
skutkiem. 

Raesowi przyszła szczęśliwa myśl 
do głowy: 


—— Skręć w stronę zwisających ga- 
tezi. Ukryjemy się tam i przeczeka- 
my, aż tamci nas miną. Potem pu- 
ścimy się z biegiem rzeki i znowu bę- 
dziemy sami. 

— Dobrze — odparła krótko i kil- 
kunastu pchnięciami wioseł posunę- 
ła czółno w kierunku przez mło- 
dzieńca wskazanym. Niebawem gę- 
sta kurtyna liści zakryła małą łódkę 
wraz z jej załogą przed oczyma tych, 
którzy mieli nadjechać. Na szczę- 
ście, u brzegu rosły gęsto drzewa li- 
ściaste, a ich dolne gałęzie zwisały aż 
do samego zwierciadła wody. 

Oczekiwanie nie trwało długo. 

Z poza zakrętu wypłynęła łódź, w 
której siedział jeden człowiek. Je- 
den, człowiek, ale zato olbrzym praw- 


kiem strumienia, gdzie garść promie- 
66 | ni miesiąca, przebiwszy cieńsze w 
tem miejscu sklepienie listowia, rzu- 


na siebie czekać koło namiotu. 

— Cicho, najdroższa! Nie bój się. 
Tu nas nie widzi. Zresztą ja jestem 
przy tobie. 

Pomimo całej wiary w wybranego 
młodziana, argument ostatni naj- 
mniej przekonał młodziutką wyspiar- 
kę, gdyż dorodny Raes wyglądał jak 
prawdziwy karzeł wobec najwyższe- 
go z olbrzymów. To też zbladła stra- 
sznie i trzęsła się jak osika. 

Olbrzymi Eryk nie mógł rzeczywi- 
ście spostrzec łódki ukrytej w cieniu 
drzew nadbrzeżnych i zasłoniętej 
zwisającemi gałęziami. Nie mógł do- 
strzec i nie byłby zbiegów odnalazł 
z pewnością, gdyby nie nieprzewi- 
dziany wypadek. 

Oto dziewczyna, chcąc się zabezpie- 
czyć przed prądem strumienia, który 
na skręcie był stosunkowo dość sil- 
ny, chciała /wbić wiosło obok czółna 
i stworzyć z niego zaporę. Była jed- į 
nakże do tego stopnia przestraszona i 
ukazaniem się olbrzyma, że wypuści- | 


szczególnie nad miejscowościami La 


pliwość bardzo poważna, czy rzeczywi- 


i 


W dawnych czasach karę śmierci łą- 
czono z wyrafinowanem  dręczeniem 
delikwenta. Śmierć miała być nietylko 


środkiem odstraszajacym, ale okrutną 


karą za popełnioną zbrodnię. Pierw- 
szym „humanitarnym“ sposobem po- 
zbawiania życia miała być gilotyna, 
wynaleziona przez francuskiego leka- 
rzą Guillotina, tuż przed wybuchem 
rewolucji francuskiej, Możliwie jaknaj- 
szybsze oddzielenie głowy od tułowia 
było celem wynalazcy, który nie mo- 
gąc usunąć kary Śmierci, chciał przy- 
najmniej zinniejszyć cierpienia deli- 
kwenta. Dalszym krokiem naprzód w 
tej dziedzinie był pomysł sławnego e- 
lektrofizyka Wolty, który wystąpił z 
projektem, aby delikwentów uśmiercać 
przy pomocy prądu elektrycznego. Myśl 
ta jednak została wyśmiana. Dopiero 
około lat trzydziestych ubiegłego wie- 
ku wystąpiono z tym projektem w par- 
lamencie francuskim. Rzecz ciekawa, 
iż wówczas odrzuceno tę myśł pod pre- 
tekstem, iż ta forma Śmierci jest zbyt... 
łagodną! 

Obecnie „śmierć elektryczna* stoso- 
wana jest od przeszło lat pięćdziesięciu 
w Ameryce. Należy jednak zaznaczyć, 
iż niektóre stany nie uznają „śmierci 
elektrycznej”, która przeważa w Ame- 
ryce Północnej. Otóż nasuwa się wąt- 


ła z dłoni wiosło, które upadło na lut- 
nię, odbiło się i plusnęło w wodę. 
Uderzone struny instrumentu, za- 
dźwięczały donośnie, a nieszczęsne 
wiosło prześlizgnęło się pod gałęzia- 
mi i wypłynęło na otwartą prze- 
strzeń. 

— Aha! Tam jesteście, moje śpie- 
wające słowiki! 

Zmartwiała od przerażenia dziew- 
czyna ujrzała przez szparę wśród li- 
ści, że olbrzym zbliża się do kryjówki 
z wielką szybkością. Raes oprzytom- 
niał pierwej. Rozumiejąc, że jedyne 
ocalenie w ucieczce, odepchnął pozo- 
stałem wiosłem łódź od brzegu i wy- 
płynął naprzeciw napastnika. 

— Tuś mi ptaszyno?! Przesiądź 
się na moją łódkę... Hej, ty lichy śpie- 
waku, gdzie jedziesz?.. do mnie tu- 
taj! 

Raes nie posłuchał wezwania. Sta- 
nął mocno na tylnej ławeczce i odpy- 
chając się od dna, pomykał co siły 
z prądem. 

—. Stać, do stu djabłów! — ryknął 
olbrzym, mieszając niemieckie wyr- 
zy z tyreńskiemi, a skoro zoczył, że 
tamci chcą umknąć w stronę jeziora, 
puścił się w pogoń. 

Pościg trwał bardzo krótko. Łódź 
Eryka, nchana dwoma wiosłami i pẹ- 
dzona stałowemi muskułami siłącza, 
gnata jak jaskółka. Nastąpiło zderze- 
nie. Zderzenie tak silne, że Raes 
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ście ta metoda  tracenia jest najbar- 
dziej humanitarna. Nie wszystkie or- 
ganizmy reagują tak samo na działa» 
nie prądu elektrycznego. Niektórzy fa- 
chowcy występują nawet z poglądem, 
iż smierć wskutek prądu elektryczne- 
go wale nie następuje w przeciągu 
kilku sekund. 


Z okazji afery Sacca i Vanzettiego 
pojawiły się nawet w prasie amery- 
kańskiej głosy, utrzymując, iż ta meto- 
da śmierci jest z wszystkich innych 
najbardziej nieludzką! Pewien lekarz 
amerykański ogłosił w tej sprawie 
sensacyjny artykuł. Lekarz ten, niejaki 
Samuel Watkins twierdzi stanowczo, 
iż delikwent w wielu wypadkach umie- 
ra dopiero pod nożem doktora, dokony- 
wa,ącego sekcję lub nawet w grobie, 
gdzie mu sypią na twarz niegaszone 
wapno. Coprawda można przypuścić z 
wielkiera  prawdopodobieństwem, że 
wobec najnowszych ulepszeń w tym za- 
kresie —- utrata przytomności następu- 
je w jakimś ułamku sekundy. 


Śmierć elektryczna posiada ‘wielu 
przeciwników nawet w Ameryce. To też 
liczne próby wprowadzenia jej na 
grunt europejski spotykały się zwykle 
ze sprzeciwem sfer prawniczych i są- 
dowych oraz prasy. 
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Czy można wierzyć w słowo 
henoru zbrodniarza? 


Po wylewie Missisipi potrzebowano w 
obszarach dotkniętych wylewem jak 
najwięcej sił roboczych. Wszędzie roz- 
glądano się za chętnymi do pracy, któ- 
rzy pomogli by w zacieraniu śladów o- 
wej wielkiej katastrofy żywiołowej. M. 
in. poslano do pracy także 600 wię- 
źniów. Przedtem jednak zapytano ich, 
czy chcą dać słowo honoru, że przez 
cały czas wolności, nie przedsięweżmą, 
żadnej próby ucieczki i że po ukończe- 
niu robót znowu powrócą do więziena. 


Wszyscy bez wyjatku zgodzili się na 
to I naprawdę nie było gorliwszych i 
lepszych pracowników nad tych wla- 
śnie wyrzutków społeczeństwa. Na tych 
600 jeden tylko złamał swoje słowo i 
uciekł, Ale i ten nazajutrz wrócił i ze 
skruchą prosił aby mu nadal pozwo- 
lono pracować. Po ukończeniu prac 
wszyscy wierni danemu słowu powró- 
cili do więzienia. Rząd amerykański 
jednak w uznaniu ich zasług, wszyst- 
kim wolność przywrócił. 
wrócić. Zdzielony pięścią w głowę, 
zanurzył się ponownie. ti 

Tymczasem łódka Lorissy na sku- 
tek zderzenia odsunęła się o kiikana- 
ście kroków. Dziewczyna zrozumiała 
zaraz, że nie ujdzie pościgowi. Wsko- 
czyła więc prędko na ławeczkę, zło- 
żyła dłonie nad głową i rzucia się w 
nurty strumienia. Dała nurka. 

Eryk osadził swoją łódź na miej- 
scu, rozgladając się na wszystkie 
strony, gdzie znakomita pływaczka 
na powierzchnię wypłynie. 

Czekał długo, tak długo, że niepo- 
koić się zaczał, aż zoczył nareszcie. 

O kilkanaście metrów od przeciw- 
legiego brzegu wychyliła się ponad 
zwierciadło wody jasna główka Lo- 
rissy, która płynęła całą siłą ramion 
do lądu. 

— Stójże, mała! 

Ale przerażona dziewczyna nie za- 
trzymała sie ani na ćwierć sekundy. 
Pomimo trudności, jakie jej sprawia- 
ło poruszanie się w obszernej chlami- 
dzie, która zupełnie wilgocią nasią- 
kła, sunęła do brzegu ieszcze szyb- 
ciej, niż to robiła przed kilku godzi- 
nami w czasie zawodów, w których 
laur zwycięski otrzymała. 

Wreszcie uchwyciła za zwieszająca 
się gałąź i zaczęła się wciągać na 
brzeg dość stromy. Czuła jak jej sto- 
py w tył uciekają. czuła, że się ślizga, 
lecz strach sił dodawał i zręczności. 


wpadł do wody. Zanurzył się na mo-j I kiedy zanurzyła się w gestwinie no. 


ment, lecz natychmiast wypłynał i 
oboma rękami pochwycił za kant 
czółna napastnika, usiłując je prze» 


| 


bliskich zarośli, marynarz przybił do 
brzegu. 


(Ciąg dalszy nastąpi) 
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„Polityczny“ herszi bandy. 


Tragiczna śmierć wroga ustroju repu- 
blikańskiego w Turcji, który poległ od 
kul żandarmerji, Ścigającej jego bandę, 


(Wiadomość własna „Dzien. Bydg.*) 


Przed kilku laty wydalony został z 
granic państwa tureckiego  Czerkies, 
niejaki Hadżi Sami, nieprzejednany 
wróg ustroju republikańskiego, który 
wraz z 150 osobami o podobnych zapa- 
trywaniach politycznych uznany zo- 
stał przez najwyższy trybunał turecki 
za niepożądanego krajowca. 

Hadżi Sami, nie mając już żadnego 
oparcia w Turcji, jako zwolennik rzą- 
dów sułtana, ratował się przed dalsze- 
mi prześladowaniami ucieczką do Gre- 
cji Stamtąd przedostał się do gacho- 
dniej Anatolji (Turcja) i zorganizował 
bandę zbrojną, która napadała na dro- 
gach i ograbiała lub mordowała swe o- 
fiary. 

Władze tureckie zarządziły energicz- 
ny pościg, który trwał od kilkunastu 
miesiecy, jednakże bez wyniku po- 


_.myślnego i dopiero w tych dniach żanh- 


darmerja turecka, szukając śladów 
bandy, wpadła na jej trop, a osaczyw- 
szy zbrojnych zbirów, rozpoczęła z ni- 
mi otwartą walkę ogniową, Ostatecz- 
nie herszt bandy Cżerkies Hadży Sami, 
oraz wielu jego podwładnych poniosło 
śmierć, reszta zaś szajki została wyła- 
pana i odstawiona do więzienia. 

Przeprowadzona rewizja osobista 
przy poległych i uwięzionych bandy- 
tach ujawniłą szereg dokumentów, z 
których wynikało, że szajka ta, działa- 
jąc w ścisłem porozumieniu z  szero- 
kiemi kołami monarchistów tureckich, 
zamierzała dokonać zamachu na szereg 
osób, stojących u steru rządowego 
Turcji. 

Hadżi Sami już przed rewołucją tu- 
recką był bandytą, później zaś stał się 
gorliwym wyznawca idei monarchi- 
stycznej, a po wydaleniu go z Turcji u- 
prawiał najpotworniejszy bandytyzm i 
równocześnie zamierzał dokonać zama- 
chów politycznych, co jednakże władze 
tureckie w porę udaremniły, unieszko- 
dliwiając herszta i cała bandę. 
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Z Rosji sowieckiej. 


Walki powstańców z bolszewikami 
na Ukrainie, 


W okolicach stacji kolejowych Fede- 
rówka i Połogoje utworzyły się oddzia- 
ły antysowieckie. Do oddziałów tych 
należą głównie dezerterzy czerwonej 
armji i bezrobotni. Każdy oddział skła- 
da się z 20-30 powstańców dobrze u- 
zbrojonych. Kolegjum S. P. U. wyzna- 
czyło specjałną komisję celem której 
jest energiczne zwalczanie ruchu anty- 
sowieckiego. Drugim ośrodkiem ruchu 
antysowieckiego na Ukrainie są po- 
wiaty taryszczański i pierejasławski, 
gdzie ruch ten nosi charakter naro- 
dowo-ukraiński i antysowiecki. W 
zeszłym tygodniu powstańcy wtargnęli 
do miasta Wasilkówa, blisko Kijowa i 
rozstrzelali tam 17 komunistów. Wo- 
góle celem powstańców jest organizo- 
wanie napadów na urzędy sowieckie i 
tepienie komunistów. 


Zlikwidowanie oddziału partyzanckiego. 


Radjostacja moskiewska donosi, że 
w okolicach Petrozawocka w północ- 
nym kierunku od Petersburga oddzia- 
ły armji czerwonej stoczyły bitwę z 
oddziałem partyzantów. W czasie wal- 
ki wszyscy partyzanci zostali zabici. 
Zabici byli uzbrojeni w karabiny, bom- 
hy i ręczne granaty. Na czele powstań- 
ców znajdował się syn pułkownika b. 
carskiej armii Sołowjew i podpułko- 
wnik Charin. Zlikwidowany oddział 
partyzancki był w kontakcie z drugą 
pariyzancką grupą, mająca na celu te- 
rorystyczną akcję i którą dowodził ka- 
pitan general:iego sztabu armji gen. 
Wrangla Bałmasow i były członek ra- 
dy państwa Solski. Bałmasow i Sol- 
ski byłi wysłani do Rosji przez orga- 
nizację monarchistyczną w Paryżu w 
celu przeprowadzania zamachów na 
ludowych komisarzy. Oprócz nich z tej- 
że grupy byli aresztowani przez władze 
sowieckie nast. oficerowie: Samojłow, 
Sirojew i Aderkas. Wszyscy aresztowa- 
ni będą rozstrzelani. 
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Tybefańczycy zamordowali trzech podróżników 


naokoło 


świata. 


Fanatyczny motłoch buddystów, upatrując w podróżnikach 
wrogów buddyzmu, zgładził ich. 


Dziennik londyński „Times' donosi, 
Że ókoło miejscowości Sikhiin, w Tybe- 
cie, fanatyczny tłum buddystów zamor- 
dował trzech Europejczyków, którzy 
odbywali podróż naokoło świata. Po- 
między zamordowanymi byli: jeden A- 
merykanin, jeden Anglik i Niemiec, na- 
zwiskiem Wilhelm Filchner. Wszyscy 
oni, będąc u celu swych podróży, po- 
dejmowanych osobno, spotkali się w 
Tybecie, gdzie duchowny buddyjski, 
biorąc ich za wrogów buddyzmu, roz- 
kazal tłumowi zamordować nieszęzę- 
śliwych, bezbronnych Europejczyków. 

Niedawno udawała się tą samą dro- 


ga ekspedycja misjonarzy katolickich, 
którzy poświęcili się krzewieniu wiary 
Chrystusowej wśród pogan  tybetań- 
skich. Misjonarze, wkraczając na zie- 
mię tybetańską, napotkali kilku bud- 
dystów, którzy radzili wycofać się ini- 
sjonarzom, gdyż w przeciwnym razie 
grozi im wymordowanie. 

Co się dalej stało z misjonarzami, 
nikt nie wie i prawdopodobnie głosi- 
cieli idei Chryvstusowej „znaleźli ró- 
wnież śmierć z rąk ciemnoty pogań- 
skiej. Wszelkie poszukiwania za mi- 
sjonarzami nie dały dotąd żadnych wy- 
ników, 


Tajemnicze zniknięcie 
bogatej Amerykanki w Pradze. 


W tych dniaeh zaginęła w Pradze 
bogata Amerykanka nazw. Veresmarty. 
Śledztwo policyjne wykazało, że za- 
warła ona znajomość z redaktorem 
Michalkiem w Pradze, który obiecał 
jej, że się z nią ożeni i pod tym pre- 
tekstem wyłudził od niej 50000 koron. 
Kiedy pani V. przez dłuższy czas cze- 
kając na spełnienie obietnicy, chciała 
go oddać w ręce policji, M. wziął z nią 
ślub, ale pozorny. Niestety potem A- 
merykanka zniknęła. Istnieje silne po- 


dejrzenie, że padła ofiarą morderstwa, 
które miał popełnić na niej Michalko 
z pomocą lekarza dr. Klepatara i niej. 
Sikorskiego. Wszystkich trzech aresz- 
towano. Sikorski już się przyznał, że 
nieszczęsną kobietę zwabiłi do Słowa- 
cji i tam udusili, poczem  zatopili jej 
zwłoki w bagnie. Michalko i Klepatar 
zaprzeczają  zeznaniom Sikorskiego. 
Opinia publiczna w Pradze wierzy w 
| ich winę. 


ROEE 


Wiadomości z kraju. 


Samobójstwo porucznika. 


Z Bielska donoszą, iż dnia 3 bm, nad 
ranem odebrał sobie życie wystrzałem 
z rewolweru porucznik rezerwy Jan 
Burzyński, lat 35, odbywający ćwiczenia 


w 2: pułku Strzelców Podhalańskich. 
ł.Powód; samobójstwa "dotąd nieznany i 


okryty tajemnicą. Denat 
pod Buczacza. 


pochodził z 


Ulica Hirscha, żyda w Wilnie, 


Posiedzenie wileńskiej rady miejskiej 
miało przebieg nader burzliwy. Na po- 
rządku dziennym stał wniosek nadania 
jednej z ulic nazwy ulicy imienia Hir- 
scha Lekerta, który dokonał zamachu 
przed 25-ciu laty na gubernatora Walia. 
Wniosek został większością 23 głosów 
lewicy i żydów uchwalony. 


Zakochany młodzieniaszek wyskoczył 
z pociągu. 


Znaleziono w odległości 2 kim. od 
Zakopanego ciężko rannego 19-letniego 
Zdzisława Kobielskiego, syna sędziego 
z Piotrkowa, W stanie groźnym, z po- 
wodu zupełnego rozbicia głowy odwie- 
ziono go do szpitala w Zakopanem, 
gdzie przytomn. narazie nie odzyskał. 
Najprawdopodobniej ma się tu do czy- 
nienia z zamachem samobójczym na 
tle romantycznem, popełnionym przez 
wyskoczenie z pociągu. 


Krwawe wescle, 


W czasie odbywającego się u górala 
Jana Pęczka w Czarnym Dunajcu we- 
sela, dwie grupy podpitych gości roz- 
poczęli krwawą bójkę. Szereg osób  zo- 
stało rannych. Młody góral z okolicz- 
nej wsi, którego nazwiska narazie nie 
zdołano stwierdzić, został zabity. Kres 
krwawej bójce położyła policja, 


Palił mu się grunt pod nogami. 


Przewodniczący kościoła narodowego 
w Piaskach Luterskich Madziarz, zna- 
ny ze swoich ekscesów, opuścił swoją 
parafję, udając się chwilowo do Zamo- 
ścia. Ludność odstępuje od kościoła 
narodowego, tak, iż sektę tę można w 
Piaskach Luterskich uznać za  zlikwi- 
dowaną. 


Wystawa gospodarczo - rolnicza, 


Dnia 4 bm. otwartą została w Gar- 
wolinie (b. Kongresówka) wystawa go- 
spodarczo - rolnicza, obejmująca Gar- 
wolin i sąsiednie powiaty. W dniu 
tym odbyły się popisy straży ogniowej. 


Rybnik pozbędzie się niepożądanych 
obywateli. 


Katowice, 5. 9. (AW.) Donoszą tu z 
Rybnika, iż władze polskie wydały za- 
rządzenie wysiedlenia kilku obywateli 
Rzeszy niemieckiej. Powodem tej de- 
ścyzji jest niepożądaną działalność tych 
cudzoziemców, którzy ha zasadzie ist- 
niejącego ustawodawstwa powinni byli 
dawno już opuścić granicę Polski. Pra- 
sa niemiecka podnosi z tej racji alarm 
dowodząc, że chodzi tu o obywateli Rze- 
szy niemieckiej, którzy optowali na 
rzecz Niemiec, co w danym wypadku 
stanowiłoby rzekome naruszenie arty- 
kułu konwencji genewskiej, na mocy 
której przysługuje  optantom prawo 
piętnastoletniego pobytu na obszarach 
przyznanych Polsce. 


Z Sejmu Śląskiego. 


W śląskich kołach politycznych liczą 
się z możliwością zwołania sesji na 20 
września rb. Według informacyj nie- 
mieckich kół poselskich, dzięki inter- 
wencji w Warszawie pp. Geisenheime- 
ra i Willigera doszło do wyrównania 
istniejących różnie i antagonizmów po- 
między wojewodą śląskim a posłem 
Korfantym. Informacje powyższe notu- 
jemy z całkowitem pozostawieniem od- 
powiedzialności za ich prawdziwość 
wymienionemu źródłu. 


Pobicie posła niemieckiego, 


Z Katowic donoszą: Dn. 3 bm. w nocy 
został napadnięty w chwili powrotu do 
demu niemiecki poseł na sejm śląski 
Kunsdorf przez 4 drabów, którzy pobili 
go kijami do nieprzytomności. Spieszą- 
cy mu z pomocą asesor kolejowy został 
również pobity dotkliwie. Zaalarmowa- 
na policja aresztowała 3 sprawców, 
czwarty zbiegł. 


Szmugiełl samochodów niemłeckich. 


Katowice. (AW) Przernytnictwo w 
wielkim stylu kwitnące na Górnym 
Śląsku ujawnia codziennie coraz to 
nowe fakty. Ostatnio dał się zauważyć 
w większym stopniu szrnugiel samo- 
chodów. Władze celne skonfiskowały w 
dniu 3 bm. trzy samochody niemiec- 
kie, które usiłowano przemycić do Pol- 
ski na podstawie tryptyku, wystawio- 
nego przez pewną firmę w Bytomiu. W 
tryptyku tym były fałszywe dane. Sa- 
imochody skonfiskowano i oddano do 
dyspozycji urzędu celnego. 
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Nr. 204. 


Podrabłają każdą rzecz. 


Z Katowic donoszą: Policja w Sie- 
mianowicach wykryła bandę fałszerzy, 
kart cyrkulacyjnych, uprawniających, 
jak wiadomo, do wielokrotnego prze- 
kraczania niemiecko - polskiej granicy. 
Na czele tej szajki stał były 1iunkcjo* 
narjusz niemieckiej policji pleśiscyto- 
wej, którego żona przewoziła blankie- 
ty, zaopatrzone w pieczęcie i podpisy z 
Bytomia do Polski. 


Katastrofa kolejowa. 


Dnia 3 bm. na stacji Będzin o gódz. 
10,40 pociąg towarowy uległ na, zwrot- 
nicy wykolejeniu wskutek zepsucia się 
iglicy zwrotniczej. Wypadek pociągnął 
za, sobą wykolejenie parowozu, bran- 


kardu i 6 ładownych wagonów, z czego. 


2 zostały kompletnie rozbite. Wypad- 
ków z ludźmi i dłuższej przerwy w ru- 


+ chu nie było. 


Pożar w szpitalu. 


Lublin. (AW) Dnia 2 bm. rano w 
szpitalu św. Józefa w Lublinię na sku- 
tek nieostróżności służby, która. nie za- 
kręciła, kurka gazowego, zapalił się gaz 
od lampki spirytusowej i spowodował 
pożar, niszcząc narzędzia lekarskie. 
Wypadku z łudźmi nie było. 

Powódź w Stanisławowskiem 
ustępuje. 


Warszawa, 5. D, (Tel wl) Ze Stani- 
sławowa donoszą, że sytuacja na tere- 
nach objętych powodzią polepsza się w 
dalszym ciągu. Wody powoli opadają, 
jednakże do chwili obecnej nie uzy- 
skano jeszcze dostępu do wszyśtkich 
miejscowości. Według obliczeń, w wo- 
jewództwie stanisławowskiem było za- 
lanych 400 wsi. 


Położenie robotników polskich 
w Saksonii i w Turyngji. 


Na rynku pracy w Saksonji i w Turyn- 
gii nastąpiła óstainio znaczna naprawa, co 
między ihnemi znalazło wyraz w zmniejszę * 
niu-się bezrobocia przeciętnie 0715 proce = 
Wpłynęło to korzystnie również na polozit 
nie bezrobotnych Polaków, aczkolwiek.. 
przyjmuje się ich do pracy w ostatnim rzę” i, 
dzie, zatrudniając przedewszystkiem Nie- 
mieckich bezrobotnych, 

Przypływ robotników polskich miał 
miejsce tylko w rolnictwie. Robotnicy Se- 
zonowi, których kontyngent na rok  bieżą- 
cy, ustalony został dla Saksonji i Turyngji 
łącznie na 2950 osób, przybyli wszyscy do 
końca czerwca już na. miejsce pracy. 0- 
gółem ilość robotników stałych przemysło- 
wych i rolnych — Polaków można określić 
na conajmniej 6500 osób. 

Warunki pracy robotników rolnych Po- 
laków ułeg?y korzystnej zmianie, a to dzię- 
ki zwolnieniu ich od ohowiązku opłacania 
składek na niemiecki fundusz bezrobocia, 
ostatnio zaś przez zwolnienie sezonowych 
robotników rolnych od opłacania podatku 
zarobkowego na zasadzie stempla polskich 
władz krajowych „paszport emigracyjny 
sezonowy". 


a 


Nieznana u nas gałęź przemysłu. 


Polski przemysł futrzany właściwie nie 
istnieje, gdyż wszystkie skórki ze zwierzy- 
ny wędrują do Niemiec, przeważnie do Lip- 
ska, a tylko znikoma część wyrobionych tu- 
ter powraca do ras po cenach wygórowa- 
nych. i 

Surowca wyrabiać nie umiemy, to też 
wszelkie próby zamknięcia wywozu zagra- 
nice musiały zawieźć. Z tej przyczyny 
pierwszym krokiem ido 'gozwoju naszego 
przemysłu futrzanego, musi być jaknajszer- 
sze rozpowszechnienie umiejętności Lrzeto- 
bu surowca, bo te sekrety trzyma doiych- 
czas niepodzielnie Lipsk; każdy fachowiec 
znając te przepisy i recepty, może z łatwo- 
ścią po jednej próbie wyprawiać i barwić 
systemem lipskim skórki ze zwierzyny, 0- 
raz owcze, kozie, kocie, psie j produkować 
będzie towar pierwszorzędny, so już 70Sta- 
ło sprawdzone. Stworzyć to może c!brzy- 
mią ilość warsztatów pracy i to nietylko 
w ośrodkach wielkomiejskich i tuiastecz- 
kach, ale nawet na wsi, gdzie w okoticy 
zakup skórek jest możliwy, a to tymbatr- 
dziej, że do założenia takiej pracowni wy- 
starczy paręset złotych i jeden pokój, Kto 
chce obznajmić się z tym facheom, może 
mieć przesłane za zwrotem kosztu przepi- 
sy i recepty, zwracjąc się listownie da Spót- 
dzielni Rolniczo-Handlowej w Łukowie, wo- 
jewódziwo Lubelskie. 17 
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Z niewyzwolonych 
Kresów. 


Polityka eksterminacyjna na tle kościelnem 
w pasie pogranicznym Złotowskiego., 


Powiat Sępoleński w województwie Po- 
morskiem,to nowonarodzone dziecię mat. 
ki, do której daremnie ręce wyciągał, bo 
ona na zawsze została na wygnanie skaza- 
na. Ta matka — to powiat złotowski, który 
przez rozgraniczenie utracił swą część no- 
łndniowo-wschodnią. Granice szczelnie za- 
mknięto tak, że ledwie ważniejsze zdarze- 
nia dotrą na drugą stronę, A jednak ser- 
cem i duchem należymy do siebie i tej bra- 
terskiej przynależności oraz przeszłości z 
dziejów naszych wykreślić nie chcemy. Pla- 
tego też razem z sobą boleć lu!) radować się 
będziemy, patrząc na stosunki wzajemne. 

Dla siebie tu na pograniczu najprzód 
prosić będziemy o współczucie I braterskie 
zrozumienie, Nie zapomnieliście bracia ro- 
dacy czasów niewoli tego strasznego ucisku 
narodowego, na którego wspomnienie dziś 
jeszcze krew się ścina w żyłach. Patrzcie, 
nie inaczej prawie dzieje się z nami obec- 
nie w czasach, kiedy na cały świat rozgła- 
sza się odrodzenie państwowości nowocze- 
snej, gdzie tworzą się prawa wolnościowe 
i ligi przyjaciół praw człowieka. Duch bi- 
smarckowski pokutuje dalej, różne kagańce 
narzucają nam, chociaż tu i owdzie o innym 
wyglądzie i innej sile, innym sposobie krę- 
powania, lecz najgorszy kaganiec — najbo- 
leśniejszy, cierniem się w serce wpijający, 
— że nawet za czasów pruskich Wilhelmów 
coś podobnego nie było, — to polityka eks- 
terminacyjna na tle kościelnem. , 

Niemieccy księża, pasterze bez serca i 
sumienia trzodę sobie powierzoną prowadzą 
w ' paszczę molocha niemieckiego. 

Oto Podrożna, tuż nad granicą Wyrzyską, 
dawniej należąca do parafji Bługowskiej, 
została odciętą, jak tyle innych gmin od 
swego kóścioła macierzystego. Nic w tem 
jeszcze osobliwego, ale jaskrawe światło 
rzuca właśnie sprawa przyłączenia tej gmi- 
ny do jednego z najhliższych kościołów. 

Głupczyńska parafja, kiedyś środowisko 
rolskości kraińskiej, tuż pod Piłą Staszyca 
założoną „1-atrzymywana, przez. Kościęlec- 
kich, Donahorskich, Grzymułtowskich, Gru- 
dzińskich, Gorzeńskich, Blerzyńskich, Gra- 
bowskich — dziś w strzępy rozdarta tylko 
swe resztki zachowała, malejąc do liczby 
464 dusz. Pastwili się nad tą parafją: komi- 
sja kolonizacyjna pruska, zabierając 2 czę- 
ści patronatu i odpowiednią ilość dusz; 
bank parcelacyjny królewiecki, szarpali sie- 
pacze wojny światowej, odbierając 3 wsie, 
zaprzedawali nareszcie i swoi, ale obcodu- 
szni, nie przywiązani do swego kościoła. 
Czyli niesłusznie, abyśmy otrzymali po tyłu 
klęskach rekompensatę, która sama nam się 
nadarza przez przyłączenie gminy Podroż- 
nieńskiej do głupczyńskiego kościoła? Każ- 
dy parafjanin obie ręce wyciągał do nowo 
przybywających braci, którzy potrosze za- 
pełniliby próżny nieomal zwykłe kościół i 
pomogłiby chętnie utrzymywać tę spuściznę 
drogą po ojcach. 

Kiedy władza kościelna przychylnie się 
odnosi do zamiarów Podrożnieńskich i za- 
rząd kościelny z reprezentacją gminną bez 
sprzeciwu uchwałają inkorporację, kiedy t2- 
raz miało nastąpić tylko pozwolenie od rzą- 
du, — naraz rozpoczyna się krecia robota 
i wychodzą na jaw tendencje polityczne, 


S które paraliżują wszelką dalszą akcję. 


"A pierwiastki i pierwsze kroki tej wro- 
giej kampanji? Otóż one wychodzą z łona 
rarałjan, ale nie pobratymców, lecz z pod 
sztandaru Bismarcka, wyznawców czarnego 
krzyża na białem tle, z obozu centrowego. 
którzy ostatnią óstoję naszej polskości na 
świętem miejscu z całą zapalczywością swej 
nienawiści narodowej prześladują. 

Oni to wszczęli hałas na pierwszą wia- 
domość o zamierzonem połączeniu Podroż- 
ny z Głupczynem, założyli protest u władzy 
kościelnej, w rejencji obwodowej, a nawet 
w ministerjum, motywując swe poczynania 
niebczpieczeństwem dla niemieckości: „Ge- 
fahr fuers Deutschtum" i obawa przed oso- 
bą ks. proboszcza miejscowego, który rze- 
komo, niesprawiedliwie odnosi się do nie- 
mieckich parafjan swoich, krzywdę im w 
duszpasterstwie wyrządza a gorąco popiera 
polskość, któraby tryumfowała, gdyby Po- 
drożniacy zostali przyłączeni. Tymczasem 
Niemcy mają narówni to samo literalnie 
wszystko co Polacy, chociaż w pierwot- 
nej parafji nie stanowiłi poważnej liczby. 
nawet połowy. 

Najciekawsze i wstrętne póprostu postę- 
powanie rządu. Było to w roku 1924, kiedy 


A 


mni 


wójt (Amtsvorsteher) zwoływał potajemnie 
wiec rzekomo parafjalny do Głupczyna, ale 
bynajmniej nie zapraszając Polaków, lecz 
samych tylko Niemców i to zaufanych w Ii- 
czbie 17-tu, którzy mieli oświadczyć do pro- 
tokółu, czy są za przyłączeniem Podrożny 
do Głupczyna. F 

Na taką niesprawiedliwość Polacy wy- 
stosowali protest wprost do ministerjum, 
piętnując nieprawne postępowanie i pro- 
sząc o ostateczne przyłączenie Podroźny. Na 
to otrzymali zawiadomienie rejencyjne, że 
niema potrzeby inkorporowania Podrożny 
do parafji Głupczyńskiej; przyczyny nie po- 
dano. Kilkakrotnie żądaliśmy wyświetlenia 
tej sprawy, załatwienia jej ostatecznie. 
Zwlekano, lecz prawdziwej tendencji nie 
wyjawiono. 

Tymczasem dowiadujemy się na innej 
drodze, że Podrożna nigdy nie ma nale- 
żeć do Głupczyna. 

W Głupczynie, jak i w Pszczewie, Niem- 
cy-katolicy (centrowęy) przegrali sprawę a 
jędnak.. muszą mieć prywilegjum pierw- 
szeństwa mimo, że np. w parafji Głupczyń- 
skiej na 464 dusz wysłano petycję z 272 pod- 
pisani. 

Obecnie spodziewamy się pomocy od na- 
szej Najwyższej Władzy Kościelnej, która 
w rozgraniczeniach uwzgłędni słaszne pra- 
wa Polaków na ziemiach polskich, odcie- 
tych od macierzy. 

Obserwator. 


Bydgoszcz, 5 września, 


Szanowna Redakcjo! Do Bydgoszczy 
schroniło się wielu ludzi szukających 
ciszy i spokoju, ukojenia nerwów albo 
sposobności do niezamąconej niczem 
pracy umysłowej. : | 
Niestety, Bydgoszcz ma swoją orkie- 
strę, nie koniecznie zgraną, a mogącą 
wyprowadzić z równowagi najspokoj- 
niejszego człowieka. 

Najpierw psy. Są ludzie, którzy trzy- 
mają tych stróżów domowych, ale wi- 
docznie dają im za mało jeść, bo psie 
wycia stają się w naszem mieście co- 
raz powszechniejsze. Najgorszą jest 
niedziela. Wtedy wszystkie psy kon- 
certują. Bo taki psi pan udając się na 
wycieczkę niedzielną, zostawia swego 
czworonoga zazwyczaj w jakiemś cia- 
snem zamknięciu — a to jest dla psa 
jeszcze dokucz!iwsze od głodu. To też 
w niedzielę te psie głosy naprawdę i- 
dą w niebiosy i mogą do szału dopro- 
wadzić człowieka, który np. chce pra- 
cować albo wypoczywać przy otwartem 
oknie. Taki marny wycieczkowicz nie 
słyszy naturalnie w Opławcu czy w 
Rynkowie, co jego zamknięty pies tym- 
czasem w domu wyprawia, i jak sąsie- 
dzi iego psa. (zamiast psiego pana) w 
żywe kamienie wyklinają. 

* 


. „DZIENNIK BYDGOSKI" środa, 7-go września 1927 r. 


Str. 5, 


_ Bolszewicy dobijali rannego 


Trajkowitza — w ambasadzie swojej w Warszawie. 


Warszaw, 5. 9. (AW.) Śledztwo w 
sprawie mordu dokonanego w przed- 
s£awicielstwie sowieckiśóm w Warsza- 
wie nie zostało dotąd ukończone. Dzien- 
niki omawiając mord ograniczają się 
jedynie do wysuwania hipotez, ogólnie 
jednak stwierdzają, iż mord nie mógł 
być dziełem przypadku. „Kurjer Poran- 
ny' przytaczając wykryte już okolicz- 
ności dowodzi, iż jeden strzał do śp. 
Trajkowicza dał nie Gusjew lecz Szle- 


J 


tzer, Gusjew prawdopodobnie dobijał 
tylko rannego. Sądząc z otworów prze- 
starzałych w drzwiach, kierunek kul 
w dwuch wypadkach musiał być skie- 
rowany do leżącego. Pismo dodaje, iż 
zbrodnia mogła być wykrytą w ciągu 
godziny, albowiem krótki czas, który 
upłynął od chwili dokonania morder- 
stwa do zawiadomienia ministerstwa 


spraw zagranicznych nie wystarczył na > 


wstawienie nowych szyb i drzwi, 


Aresztowanie oficera artylerii w Toruniu 


za szpiegostwo na rzecz obcego mocarstwa. 


Toruń. (AW) W nocy 3 bm. aresz-| wanie por. Kopali nastapiło przed 


towany został przez wojskowe wła- 
dze por. artylerji Józef Kopala, któ- 
remu zarzuca się szpiegostwo woj- 
skowe na rzecz wywiadu obcego mo- 
carstwa. Szkody, jakie wyrządziła 
akcja por. Kopali, sa niewielkie. Afe- 
ra ta nie ma żadnego związku z afera 
rozstrzelanych na wiosnę b. r. ofice- 
rów Piątka i Urbaniaka w Toruniu. 


„Por. Kopala odpowiadać będzie przed 


sądem doraźnym i grozi mu kara 
śmierci przez rozstrzelanie. Areszto- 


RA? 


P. P, Kupty I Przemysłowcy! 


Wobec stale wzrastającego nakładu „Dziennika Bydgoskiego" i w tym za- 
miarze, aby kalendarz nasz dostał się także do rąk nowozgłaszających się 
abonentów, postanowiliśmy kalendarz wydrukować w 


Bydgoszcz jako barbarzyńskie miasto, 


Wycie psów i łomotanie do bram jest codzienną muzyką bied- 
nych mieszkańców. 


Druga plaga, to bębnienie do zam- 
kniętych bram po nocy przez spóźnio- 
nych lokatorów. Domy bydgoskie po- 
siadają wszystko: wykusze, wygódki, 
kąpielki, pokoje dla służby, gołębniki 
na strychu, tylko brak im tak kardy- 
nalnej rzeczy, jak dzwonka u bramy. 
Zato każdy lokator może mieć do bra- 
my klucz. Wygodna to rzecz, ale trze- 
ba umieć z niej robić użytek. Tym- 
czasem taki pan jeden i drugi, lub pa- 
ni, idąc na nocną werdebę, zapomina o 
kluczu, i wróciwszy o północy do do- 
mu poczyna pięściami, kolanami i pię- 
tami walić do bramy, aby mu ją kto- 
kolwiek otworzył, Człowiek zasnął co 
tylko pierwszym, najbardziej pokrze- 
piającym snem, a tu obok albo naprze- 
ciwko rozpoczyna się bombardament 
do bramy, od którego cała ulica zrywa 
się na nogi. Ten albo ów  zniecierpli- 
wiony otworzy okno i takiego nocnego 
bębniarza zwymyśla na głos od ostat- 
niego, ale co sobie z tego robi taki o- 
bywatel. Wolnoć Tomku w swoim 
domku — jest u nas świętą zasadą, 
choćby przytem wszyscy ‘sąsiedzi o- 
błędu i wścieklizny dostali. A 


x 


A teraz refleksje: jaka jest na to 
wszystko rada? 


dworcem Toruń-Przedmieście w mo- 


mencie zamierzonej ucieczki zagra- 
nicę. 


Drugi zdrajca. | * 


Izba Karna sądu okręgowego w Bro- 
dnicy w wyniku rozprawy przeprowa- 
dzonej przy drzwiach  zamknietych 
skazała Władysława  Dzielskiego, o- 
skarżonego o szpiegostwo na rzecz 
państwa ościennego na 5 lat ciężkiego 
więzienia. 


Podobnie. jak w latach ubiegłych, wydamy w roku bie- 
żącym obszerny, pięknie ilustrowany 


Kalendarz na rok 1026 


jako bezpłatny dodatek do „Dziennika Bydgoskiego“, któ- 
rego nakład wynosi 34.000 egzemplarzy. 


Kalendarz „Dziennika Bydgoskiego* obejmować będzie 
przeszło 100 stron druku — formatu dużej ćwiartki. 


OGŁOSZENIA w „Kalendarzu Dziennika Bydgoskiego" 
nie chybią swego celu, ponieważ kalendarz jako potrzebny. 
informator przez cały rok przypominać będzie stale czytel- 
nikowi każdego ogłaszającego się w nim. 


Niewątpliwie. pp. Kupcy i Przemysłowcy skorzystają 
z nadarzającej się okazji zareklamowania się i prześla wy- 
dawnictwu swoje ogłoszenia. . 


CENY OGŁOSZEŃ: cała strona 120 zł, pół strony 70 zł, 
ćwiartka 40 zł, ósemka 25 zł. 
kalendarza lub między tekstem prosimy zażądać od na- 
szych akwizytorów lub wprost od nas osobnej oferty./ 


Prosimy nie zwiekać 
z nadawaniem ogłoszeń do kalendarza! 


Na ogłoszenia na okładce 


Przedewszystkiem policja powinna 
przypilnować, aby u każdej bramy był 
dzwonek, i aby w każdym domu ktoś 
miał obowiązek otwierania jej takie- 
mu spóźnionemu obywatelowi, choćby 
i za opłatą, jak się to praktykuje w in- 
nych miastach, Wtedy bębniącego a- 
wanturnika mógłby posterunkowy 
przywołać do porządku i do posługiwa- 
nia się dzwonkiem zamiast piętami. 


TEE A 


Trudniejszym do rozwiązania jest ten 
psi problem. Może pomogłyby kary po- 
licyjne na takich nieludzkich psich pa- 
nów, ale tu byłoby obowiązkiem poste- 
runkowego w każdym poszczególnym 
wypadku zbadać, dlaczego pies szcze- 
ka — i odpowiednio do tego postawić 
wniosek karny. Nasi posterunkowi za- 
danie to spełnialiby z pewnością  bar- 
dzo dobrze i sprawiedliwie, ho przeko- 
nałem się już niejednokrotnie, że poli- 
cja bydgoska pod względem inteligen- 
cji i zrozumienia swych zadań stoi 6 
wiele wyżej nawet od policji warszaw- 
skiej. Widocznie posterunkowym brak 
jest odnośnej instrukcji, któraby ich u- 
poważniła do wkroczenia w podobnym 
wypadku. 

Oświadczam: 

na nic najporządniejsze bruki, naj- 
czyściejsze chodniki na nie te tak za- 
chwalane przez radcę Raczkowskiego 
podziemne wygódki, jeżeli równocze- 
śnie psy wyją i pijani bramy bombar- 
dują. Nietylko dla oka i dla nosa, ale i 
dla ucha, dla znękanego pracą umysłu 
też coś zrobić trzeba! 
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' nadwyżka 16557,53 zł. 


- Wspaniała uroczystość w Więchorku. 


Poświęcenie sztandaru Bractwa Strzeleckiego. 
(Od własnego sprawozdawcy „Dziennika Bydgoskiego"). 


fs) Istniejące od r. 1732 Bractwo Strzeleckie 


w Więcborku sprawiło sobie ostatnio, w miejsce 


dotychczasowego sztandaru niemieckiego, pię- 


kny nowy sztandar, którego poświęcenia doko- 
nano ub. niedzieli, 


Całe miasto uczestniczyło 
w tej niezwykłej uroczystości, przybrawszy 
odświętny wygląd: przyczdobiono bowiem dwo- 


 gzec w girlandy i transparenty, na ulicach zaś 


wystawiono szereg bram triumfalnych. 

Święto Bractwa Strzeleckiego rozpoczęło 
się ub. soboty wieczorem już capstrzykiem z 
pochodniami. Przygrywała dobra orkiestra 15 


p. a. p. W niedzielę rano przywitano na dwor- 


cu gości, poczem na rynku urządzono koncert, 
O godz. 8 zebrali się członkowie Bractwa u 
prezesa Bractwa p. Pankanina, skąd udali się 
do króla swego p. Kani i na dworzec po dal- 
szych gości. Z muzyką wrócono przed hotel p. 
Noacka, gdzie pochód ten rozwiązano. 

O godz. 10 zebrano się ponownie i wspania- 
łym wprost pochodem ruszono do kościoła far- 
nego. Podziwu godzien był porządek i karność 
poszczególnych bractw i towarzystw. W po- 
chodzie kroczyły następujące Bractwa: Sępólno, 
Łobżenica, Chejnice, Koronowo i Więcbork — 
wszystkie ze sztandarami, tak samo towarzystwa 
miejscowe: ` Wojacy, Inwalidzi, Młodzież Kato- 
licka, Sokół i Kolejarze. 

Po uroczystej Mszy św., upiększonej śpie- 
wem chóru, przemówił w serdecznych słowach 
członek honorowy Bractwa ks, dziekan Wil- 
mowski, przypominając członkom obowiązki ich 
względem kościoła i Ojczyzny, Następnie do- 
konał poświęcenia sztandaru. Chrzestnymi byli 
pp. starosta sępoleński Ornass wraz z małżonką 
prezes okręgu pomorskiego Zjedn. Bractw 
Strzeleckich p, Gańcza z Grudziądza z p. dokto- 
rową Łupkowską ip. Szwajcer z p. inż, Załuską. 

Po nabożeństwie ustawiono się na rynku, 
śdzie prezes okręgowy p. Gańcza po stoso- 
wnem przemówieniu nowopoświęcony sztandar 
wręczył prezesowi Bractwa p. Pankaninowi, 
ten zaś oddał go w ręce chorążego p. Berendta, 
Chór „Lutni* odśpiewał pod batutą p. Czarnec- 
kiego kilka pieśni, poczem pod komenda p. 
IMłodzika bractwo i towarzystwa przedelilowały 
przed sztandarami i przedstawicielami władz, 
Pochodem ruszono następnie okrężną drogą 
rzez miasto do strzelnicy. 

W ogrodzie powitał gości patron a zarazem 
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Egzaminy uczniów ogrodniczych. 
polska Izba Rolnicza „donosi, że egzamin dla 
uczni ogrodniczych odbędzie się w poniedziałek 
dnia 26 września br, o godzinie 9 rano w gma- 
chu Wielkopolskiej Izby Rolniczej w Poznaniu, 
ul, Mickiewicza 33. - 

Na powiaty: Inowrocław, Strzelno, Mogilno, 
Szubin, Bydgoszcz i Wyrzysk w środę dnia 28 
września br, o godz, 10 rano w Inowrocławiu w 
Słarostwie. 

W Lesznie odbędzie się egzamin na powiaty: 
Leszno, Rawicz, Kościan, Śmigiel, Wolsztyn w 
czwartek dnia 29 września br. o godz. 10 rano 
na sali p, llskiego w rynku. 

Do egzaminu dopuszczeni będą tylko ci ucz- 
niowie, którzy ukończyli 3-letnią naukę, Świa- 
dectwo z odbytej nauki i praktyki należy do- 
łączyć do zgłoszenia. 

Zgłoszenia przyjmuje się do 19 
w Wielkopolskiej Izbie Rolniczej R 
grodnictwa w Poznaniu, 

Koszta połączone z egzaminem wynoszą 10 
złotych od osoby. 
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z gospodarki miejskiej Nawiązując do o- 
statniej korespondencji, dajemy dziś czytelni- 
kom dalszy ciąg sprawozdania rachunkowego z 
jwykonania budżetu na rok 1926 z przedsiębiorstw 
komunalnych jako: szpitala, domu starców, 
rzeźni, wodociągów, kanalizacji, elektrowni, 
gazowni. Dochody szpitala wynosiły 18490,00 
złotych, rozchody 23419,01 zł. Dom starców 
dochody (suma asygnowana przez miasto) 3300 
zł, rozchody również 3300 zł, Deficyt szpita- 
ła i domu starców wynosi 3623,86 zł, trudna 
rada, bo na szpitalu i przytułku zarabiać nie 
można i nie wolno. Rzeźnia miejska miała do- 
chodu 39216,71 zł, rozchodu 22659,18 zł, czyli 
Tę poważną nadwyżkę 
zużyje miasto na inwestycje w rzeźni i na bu- 
dowę targowicy przy rzeźni. Wodociągi dały 
dochodu 22149,18 zł., zaś rozchodu 17173,00 zł. 
nadwyżka w sumie 4976,18 zł pójdzie na ulep- 
szenie wodociągów, które działają na ogół bez 
zarzutu i woda w Nakle jest bardzo tania. Za- 
to kanalizacja w roku 1926 przyniosła deficyt, 
ponieważ wpłynęło 2007,32 zł a wydano 11624,87 
złotych. Ten powyższy deficyt powstał stąd, 
że bardzo wielu obywateli nie wpłaciło podat- 
ku kanałowego który ściąga się w dalszym cią- 
gu, Za prąd elektryczny wpłynęło 55350,54 zł. 
a centrali elektrycznej zapłacono 68557,06 zł. 
czyli miasto poniosło deficyt, który powstał z 
fego, że centrala elektryczna w Nieżychowie, 
samowolnie podniosła cenę prądu a miasto od 
konsumentów nie ściągało tej podwyżki, Na- 
łeży zaznaczyć, że wkrótce będzie miasto mia- 
sło swoją własną elektrownię. Stosunki z elek- 


wiceprezes Bractwa p. burmistrz Lindecki, po- 
czem wniósł okrzyk na cześć Rzeczypospolitej 
Następił wspólny obiad w strzelnicy, P. bur- 
mistrz Lindecki przywitał przybyłe w między- 
czasie Bractwa Sfrzeleckie z Tucholi, Wąbrze- 
źna i Nakła, poczem zabrał głos p. starosta Or- 
nass i wyraził Bractwu życzenia dalszego po- 
myślnego rozwoju, przyczem wręczył prezesowi 
śwódź pamiątkowy. To samo uczynili przedsta- 
wiciele Bractw Strzeleckich: Chojnice, Łobże- 
nica, Tuchola, Nakło, Toruń, Koronowo i Sę- 
pólno, im. prezesa Zjedn. Bractw Strzeleckich 
dr. Głowackiego przemówił prezes okręgowy p. 
Gańcza, im. zarządu okręgowego zaś sekretarz 
okr. p, Cholewski, Zebrał głos również członek 
honorowy Brąctwa ks. dziekan Wilmowski i 
skreślił w kilku treściwych słowach  historję 
Bractwa. Gwoździe wręczyli następnie delegaci 
towarzystw: Wojaków, Sokół, Lutnia i Młodzież 
Przemawiali również prezes okręgowy p. Gań- 
cza, przedstawiciel redakcji „Dziennika Bydg.” 
p. Szalla i zast, prezesa podokręgowego p. Ku- 
towski z Chojnic, Postanowiono wysłać tele- 
gram do p. Prezydenta Rzeczypospolitej, ks. 
biskupa Okoniewskiego i prezesa Zjednoczenia 
dr. Głowackiego. Pod koniec dziękował p. bur- 
mistrz Lindecki uczestnikom uroczystości za 
współpracę i życzliwość. 

O godz. 3 po południu rozpoczęło się strze- 
lanie, które miało trwać trzy dni. Strzał na 


cześć p. Prezydenta Rzeczypospolitej oddał p. |- 


starosta Ornass, na cześć Rzeczypospolitej p. 
burmistrz, na cześć Związku p. Gańcza, Strze- 
lanie odbyło się pod dozorem komisji strzało- 
wej, m, in. pp. P. Szalskiego i J. Talkowskiego, 
(Wynik podamy za kilka dni, ponieważ zakoń- 
czenie strzelania ustalono na wtorek.). 

W poniedziałek uczczono 9 członków, któ- 
rzy przez 25 lat wiernie trwali przy sztandarze 
Bractwa. Wręczono im piękne ordery. Jubi- 
latami są pp. Młodzik Piotr, Wierzchowski Jan 
Masiak Wincenty, Ringel Karol, Bótcher Jan, 
Pankanin Ignacy, Braka Jan, Richter Juljusz i 
Schultz Fryderyk, 

Bractwo Strzeleckie nie zapomniało również 
o rozrywkach. Podczas strzelania odbywał się 
w ogrodzie koncert, w niedzielę wieczorem zaś 
zabawa taneczna w dwu salach, w poniedziałek 
wieczorek towarzyski, a na wtorek zpowiedzia- 
no zabawę familijną. 


trownią w Nieżychowie są bardzo przykre i 
przerwy w dostarczaniu prądu są na porządku 
dziennym, W ub, niedzielę, prąd otrzymało 
Nakło dopiero o godz. 8,30 wiecz. Przedsię- 
biorstwa w Nakle ponoszą straty z tej gospo- 
darki elektrowni bardzo poważne To też wszy- 
scy odetchniemy, gdy będziemy mieli swoją 
własną elektrownię, Gazownia, nad którą mia- 
sto wykonuje przymusową administrącję roz- 
wija się bardzo dobrze i stale ulepsza swe ma- 
szyny i retorty do wydobywania gazu, Gazo- 
wnia w Nakle pracuje bez zarzutu i gaz mamy 
względnie tani, to też pomimo bardzo poważne- 
go dochodu w sumie 111,421,60 zł, rozchód był 
jednakże większy, a mianowicie 116.253,38 zł. 
Lecz jeżeli zważymy że trzeba przeprowadzać 
w niektórych budynkach gazowni, kapitalny re- 
mont i uzupełniać zużyte apawaty nowemi, to 
łetwo zrozumiemy, że deficyt powstał nie ze 
złej gospodarki a tylko przez inwestycje. W bież. 
roku miasto przystępuje do budowy 8-retorto- 
wego pieca, W końcu trzeba zaznaczyć, że 
miasto dokłada bardzo poważne sumy do szko- 
ły wydziałowej dla dziewcząt na którą wyda- 
no 16.539,50 zł, a dochód z opłat szkolnych 
wynosił tylko 2057,50 zł. Z funduszów gminy 
miejskiej przelano na szkołę wydziałową 14590 
złotych, 

Tak wygląda gospodarka miejska w świetle 
cyfr. Czy ona była dobra czy zła, o tem wypowie 
się po zbadaniu szczegółów rada miejska na 
najbliższem posiedzeniu budżetowem, o czem 


nie omieszkamy poinformować naszych czytel-- 


ników. W następnej korespondencji umieścimy 
dodatkowy budżet na rok 1927-28 oraz spis 
prac rozpoczętych przez miasto lub będących 
w projekcie. 


2> [4 
Wieleń, 

Stowarzyszenie Młodzieży Polskiej (oddział 
męski) pod wezwaniem św, Stanisława Kostki 
obchodziło ub, niedzieli uroczystość poświęce- 
nia sztandaru, Programem uroczystości objęto: 
pobudkę o godz. 5 rano, przyjęcie delegatów 
i gości na dworcu o godz. 8,15, zbiórkę towa- 
rzystw na dziedzińcu szkolnym o 10,30, poczem 
wymarsz do kościoła parafjalnego na uroczyste 
nabożeństwo, po którem nastąpiło poświęcenie 
sztandaru. W południe odbyło się uroczyste 
posiedzenie, podczas którego wbijano gwoździe 
pamiątkowe. Popołudniu odbył się koncert na 
wzgórzu 3 Maja, wieczorem zaś bawiono się w 
sali p. Cynajka , 

Do Wielenia sprowadził się nowy lekarz dr. 

„ Iwanów. W związku z jego przyjazdem i 
osiedleniem się ma Kasa Chorych usunąć jedne- 
go lekarza z Wielenia, Polaka. 

Obywatelstwo tut, jest bardzo nieządowolo- 
-ne z powodu takich zmian,  * X 


* 


a DYS ea Ad" A 


„DZIENNIK BYDGOSKI" Sroda, 7-go września 1927 r. 
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Czurnków. 

Osobiste. Dyrektor tut. seminarjum nauczy- 
ciełskiego męskiego, p. Józef Nowak, przecho- 
dzi po 8-letniej działalności na swem obecnem 
stanowisku, a po 45-letniej pracy nauczyciel- 
skiej na emeryturę. Dyr. Nowak cieszy się tu- 
taj wielkim mirem i poważaniem, O jego inten- 
sywnej pracy najlepiej świadczy nadzwyczaj 
dobry wynik pierwszej matury. 

Z gimnazjum im. Janka z Czarnkowa, Do 
tut. gimnazjum zaangażowano 5 nowych sił na- 
uczycielskich, i to p. prof, Tadeusza Wiśniow- 
skiego z Krakowa jako nauczyciela języka pol- 
skiego, p. prof. Waldemara Babinicza z Ostrow- 
ca Kieleckiego, jako nauczyciela języka fran- 
cuskiego, p. prof Stefana Kołomłockiego z 
Poznania, jako nauczyciela rysunków, p. prof. 
Stefana Marczuka z Poznania, jako drugiego na- 
uczyciela matematyki; wychowaniem fizycznem 
zajmie się w wyższych klasach p. por. W. P. 
Naskręt, tut, oficer instrukcyjny „Ospr”. 

Konierencje sołtysów i przewodniczących ob- 
szarów dworskich odbyły się w Czarnkowie, 
Wieleniu i w Rosku. Przewodniczył p. starosta 
Cegiełka. Również byli obecni komisarze ob- 
wodowi. Na konferencjach poruszano sprawy 


szosowe, drogowe, meljoracyjne i sanitarne. Po-' 


zatem zajmowano się aktualnemi kwestjami 
społecznemi, 

Tut, Tow, Przemysłowców na swem zebra- 
niu w środę, 31 bm. uchwaliło uczcić kilku 
członków, należących już 25 do 30 lat do to- 
warzystwa, przez dyplomy. Są to panowie 
radca dr. Lniski, Zygmunt Łaszewski z Pozna- 
nia, Antoni Dobrowolski, Andrzej Koźma, Karol 


Nowak i Marcin Geremek. 
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Do Stołu Pańskiego po raz pierwszy przy- 
stąpiło ub. niedzieli przeszło sto chłopców i 
dziewcząt z miasta i okolicy w wieku szkolnym, 
które były uprzednio przygotowywane przez 
miejscowego proboszcza. Dzieci po zbiórce w 
gmachu szkolnym zostały odprowadzone pro- 
cesją do kościoła, gdzie podczas nabożeństwa 
udzielono im Komunji św. Z kościoła udały się 
one do hot. Dworcowego na wspólne śniada- 
nie, urządzone staraniem Pań  „Wincentek*, 
na którem nastąpiło rozdanie pamiątek i wy- 
głoszono piękne przemówienie. 

Przykry wypadek spotkał w ub. piątek ro- 
dzinę pp. Mrówczyńskich, których mały synek 
dóstał się pod konie i koła wozu, którym je- 
chał. Ofiarę upadku odstawiono do miejscowe- 


-go szpitala, gdzie obecnie przebywa. Podobno 


ciężki z początku stan chorego obaw nie budzi, 

Zabawa chóru kościelnego przy kościele 
św. Katarzyny w Toruniu udała się ku po- 
wszechnemu zadowoleniu. Gniewkowianie tłum- 
nie poparli swą obecnością zabawę i koncert, 
który istotnie zasługiwał na uznanie, 

Z Kasy Chorych. Gniewkowski oddział Kasy 
Chorych, uchodzący w powiecie za najwzoro- 
wiej prosperujący, prowadzi obecnie w zastęp- 
stwie dyrektera tegoż p. Schwarz. 
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oddział natomiast, p. Kazim. Marszewski urzę” 
duje chwilowo w inowrocławskiej centrali, Pa- 
nuje ogólne przekonanie, że dzięki temu nie 
stojąca na wysokości swego zadania centrala 
ulegnie znacznym zmianom na lepsze, 

Powrót burmistrza p. Chyrrcka z urlopu do 
urzędowania nastąpił już w początku ub. ty- 
gbdnia. W związku z tem zdał swe urzędowanie 
jego zastępca p. Hip, Kaczmarek. 

„Lepsze oświetlenie miasta zostało już za- 
prowadzone na ul. Dworcowej, która otrzymała 
parę nowych lamp, Jest to wielka ulga dla 
przechodniów, którzy nie bez słuszności narze- 
kali na „egipskie ciemności”. 

Budowa dróg na odcinku Gąski—Modlibo- 
rzyce i Lipie—-Lipionka dobiega do końca, tak, 
że drogi te zostaną oddane do użytku publicz- 
nego już niezadługo. 

Strzelanie o godność króla żniwnego miej- 
scowego Bractwa Strzeleckiego wypadnie w 
dniu 18 bm. Na uroczystość tę prawdopodo- 
bnie przybędzie wielu zamiejscowych gości. 


imowsociaw. 


Dwa pożary. Ub, czwartku o godz. 10,30 w 
nocy wybuchł pożar w zagrodzie Michała Ma- 
linowskiego w Szymborzu. Ogień powstał na 
strychu i z szaloną szybkością ogarnął cały dom 
który pokryty był słomą. Na miejsce wypadku 
zjechały straże pożarne z Mątew, Szymborza 
oraz Inowrocławia, którę zlokalizowały ogień, 
zagrażający dalszym budynkom, W ostatniej 
chwili kilku odważniejszych strażaków wyrato- 
wało część mebli, Dochodzenia policyjne wy- 
kazały, że pożar powstał wskutek wadliwej bu- 
dowy komina, Jest to już trzeci z rzędu pożan 


nc u zagrodnika Malinowskiego w przeciągu dwóch 


lat. Pierwszy pożar zniszczył zupełnie stodołę 
za którą nie uzyskał żadnego odszkodowania, 
ponieważ posądzono go o rozmyślne podpale- 
nie oraz, że był ubezpięczony w dwóch towa- 
rzystwach, drugi pożar ub. roku zniszczył dwa 
stogi żboża, a trzeci zniszczył dom mieszkalny i 
dobytek. Na jego roli nie pozostał obecnie ta- 
den budynek. 

Drugi pożar wybuchł również w czwartek o 
godz. 1 w nocy w Pieraniu, w zagrodzie p, Fran- 
ciszka Orzechowskiego, gdzie mimo energicznej 
akcji ratunkowej spalił się cały zbiór tegorocz- 
nych żniw oraz maszyny rolnicze, Straty wyno- 
szą około 8 tys, złotych, Przyczyny „ pożaru 
dotąd nie stwierdzono, chociaż zachodzi podej- 
rzenie zbrodniczego podpalenia, 

Pomiary linji kolejowej Katowice— Gdańsk, 
W tych dniach rozpoczęli inżynierowie z Mini- 
sterjum pomiary dla linji kolejowej, która po- 
biegnie w kierunku Katowice—Gdańsk. Po do: 
konaniu pomiarów na terenie b, Kongresówki, 
mianowicie linji Katowice— Wieluń, przystąpili 
inżynierowie do pomiarów w powiecie strzeliń- 
skim, a następnie w powiecie inowrocławslim. 
Linja ta ma biegnąć od strony „Wielunia przez 
powiat strzeliński í inowrocławski i ta przez 


miejscowości Karczyn, Szarlej, Łojewo, Szym- 
borze, Rabin i Rąbinek, do dworca inowcoc» 
'awskiego. Prace okolo budowy nowej linji ko~ 
jek mają się eien na przyszłą wiosnę, 


U Borowiaków — W W. Mędromierzu. 


(Od specjalnego sprawozdawcy „Dziennika Bydgoskiego"). 


Od kilku tygodni T-wo Powstańców 
i Wojaków w Mędromierzu czyniło przygo- 
towania do swej uroczystości poświęcenia 
sztandaru. Dopiero teraz po żniwach i ma- 
newrach wojskowych można było festyn 
urządzić. Zjechało się mnóstwo gości, na- 
wet więcej niż się spodziewano, gdyż w tę 
niedzielę (4 września) były w wielu miej- 
scowościach odpusty i dożynki, Zjawiły 
się przedewszystkiem pokrewne towarzy- 
stwa wojackie z Tucheli, Kęsowa, Wałdo- 
wa, Żalna, Gostyczyna, Mąkowarska, Wiel- 
kiej Kloni, Cekcyna, Nowego Sumina i 
Pruszcza-Bagienicy — przeważnie mające 
już sztandary. Poza niemi zauważyliśmy w 
pochodzie delegację koła Podoficerów Re- 
zerwy z Tucholi z sztandarem, oddział so- 
kołów i strojnych sokolic ze Żalna, mło- 
dzież katolicką z Jeleńcza i Bladowa, dele- 
gację Bractwa Strzeleckiego z Tucholi 
i kółko włościańskie parafji mędromieskiej, 
Okazale prezentowała się orkiesira mary- 
narki wojennej ze Świecia oraz zbrojny 
pluton młodzieży tucholskiej, 

Wieniec matek i ojców chrzestnych v- 
toczył nowy sztandar, kiedy go miejscowy 
pleban, ks. Kujawa święcił. Wszyscy stali 
skupieni, wsłuchając się w słowa kazno- 
dzieji, napominającego zebranych do umi- 
łowamia idei wolności. 

Po nabożeństwie orszak dość długi z 10 
rozwiniętemi “sztandarami pomaszerował 
na łąkę w pośrodku wsi położoną, gdzie 
nastąpiła ceremonja zaprzysiężenia człon- 
ków tewarzystwa na nowy sztadar. Imie- 
niem chrzestnych wręczył sztandar preze- 
sowi miejscowemu, chorążemu rezerwy Ci- 
borowskiemu — prezes okręgu, pułk, rez. 
Prądzyński, wygłaszając przytem mowę o 
zadaniach organizacji wojackiej, słynącej 
dziś na Pomorzu. Z rąk prezesa odebrał 
sztandar komendant Bąk, od tegoż zaś po- 
wędrował on do właściwego 
druha. Rozczynialskiego, 


chorążego | 


Składanie życzeń i wbijanie gwoździ pa- 
miątkowych (ufundowano ich 18) nastąpiło 
po południu w ogrodzie p. Starzyńskiego. 
Wielu chrzestnych położyła na tacę po- 
kaźne kwoty.. Osobno nadesłali 50 zł p. 
Kopecki z Koronowa i 50 zł p. Więckowski 
z Tucholi. Uroczyste posiedzenie zagaił 
prezes obwodowy p. Pacer z (Tucholi sto- 
sowną, przemową, po nim przemawiali 
przedstawiciele armji — kapitan Różański 
z Chojnie i porucznik Kamiński, zajmują- 
cy się przysposobieniem wojskowem oby- 
wateli w podleg'ych im okręgach. Na zga- 
dną współpracę armji rezerwowej z armją 
czynną i na cześć jej Naczelnego Wodza 
rozległy się zapalne okrzyki po przemówie- 
niu red. Nowakowskiego, przedstawicie!a 
okręgu bydgoskiego Związku Powstańców 
i Wojaków i jednocześnie zastępcy „Dzien- 
nika Bydgoskiego“. Miejscowy nauczyciel 
p. Chylewski wzmiósł okrzyk na cześć 
„Dziennika Bydgoskiego“ i jego praco- 
witych nedaktorów, kśóczy: nie pomijają 
żadnej miejscowości, niosąc żywe słowo. 


Uroczystość, jak wynika z opisu, miała 
piękny przebieg. Pogoda była prześliczna, 
Gospodarze nie skąpili grosza dla kocha- 
nych wojaków. Podarowali 8 skopów i wie- 
le innych przydatków — ,na gulasz. Jedze- 
nie z kotłów wydawano bezpłatnie wszyst» 
kim przyjezdnym. Każdy sobie chwalił po- 
byt w Wielkim Mędromierzu, a najbar- 
dziej nasz Jacek, który dostał podwójną, 
porcję... 


* * 
lE, 


Bierzcie przykład z Borowiaków, kwe- 
termistrze wojaccy na Pomorzu. Grunt 
„jedza“... Ale nietylko w jedzeniu Mędro- 
mierzanie przodują, owszem, ćwiczą — jak 
nam oficer insirukcyjny opowiadał — LA 
wzięcie i strzelają, urządzili nawet odrębne 
manewry, za co szyna! pochwale od, 
zwierzehności, i 
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Pierwszy raz od czasów niewoli przy- 
byi do prastarej świątyni parafji choj- 
nickiej, pierwszy biskup-Polak i ordy- 
narjusz dieceżji chełmińskiej ks. Sta- 
nisław Wojciech Okoniewski, witany 
owacyjnie przez religijną ludność mia- 
sta i okolicy. 

Piękny i słoneczny dzień, jakim nas 
niebo obdarzyłó, przyczynił się nie- 
zmniernie do podniesienia piękna tej 
wspaniałej uroczystości, która na dłu- 
gie lata zostanie w pamięci chojniczan. 
Już w środę po południu miasto nasze 
przybrało szatę odświętną. Tu i owdzie 
dał się zauważyć znaczny ruch i praca 
nad upiększeniami okien, domów, sta- 
wianiem licznych bram, zawieszaniem 
transparentów. W czwartek, 1 bm. o- 
koło godz. 16 uformował się wielki 
szpaler towarzystw ze sztandarami, 
szkoły, tow. Przysp. W., kompania ho- 
norowa miejsc. baonu strzeleckiego itd. 
oraz niezliczone rzesze ludności miasta 
i okolicznych wiosek. Nadmienić wy- 
pada, że obywatele Chojnic i in. wy- 
znań, chcąc się przyczynić do tej wspa- 
niałej uroczystości, przystroili swe 
okna w chorągiewki o barwach papie- 
skich i narodowych, a nawet brali 
udział w procesji. Krótko po godz. 16,30 
nadjechał samochód póprzedzany przez 
rowerzystów tow. Sokół na czele z prez. 
p. Gałłą, za nim w pięknym powozie 
ks. bisk. Okoniewski w towarzystwie 
ks, dziek. Szulca z Konarzyn.. Bisku- 
pa witano gromkiemi okrzykami: Niech 
żyje! Następnie po ceremonji powita- 
nia biskupa, przez ks. prob, Makow- 
skiego, udał się arcypasterz do świąty- 
ni w asyście licznego duchowieństwa, 
orąz wielkiej ilości sztandarów, delega- 
cyj i rzeszy wiernych, Przed kościo- 
łem kompania honorowa I baonu strze- 


„DZIENNIK BYDGOSKI“ środa, 7-go września 1927 r. 


Pobyt ks. biskupa Okoniewskiego 
w Chojnicach. 


(Od własnego korespondenta „Dziennika Bydgoskiego”). 


leckiego przed ks. kisk. prezeńtowała 
broń. W tej chwili chór „Lutni“ pod 
batutą. p. Gierszewskiegoe odśpiewał 
„Ecce Sacerdós magnus“. Następnie po- 
witał go ks. prob. Makowski, na co ks. 
biskup odpowiedział w gorących sło- 
wach, zachęcając do umiłowańia idei 
Chrystusa-Króla. Ze słów ks. bisk. ođ- 
czuć się dało gorący patrjotyżzm i mi- 
łość do wolnej i nikomu, prócz Bogu, 
niepodległej Ojczyzny, 

O godz. 18,30 odbyło się bierzmowanie 
dzieci, wieczorem zaś obiad w zakładzie 
Św. Boromeusza. Podczas obiadu kon- 
certowała „Lutnia“ a p. J. Pierzyńska 
zadeklamowała stosowny wierszyk, 
wręczając ks. bisk. piękny bukiet róż. 

W piątek o godz. 8 rano odbyła się 
Msza św. na której ks. bisk. wygłosił 
niemieckie kazanie. Następnie odbyła 
się wizytacja szkół i Zakładu Popraw- 
czego. Po południu wizytował ks. bisk, 
okoliczne kościoły filjalne i parafjalne. 

W sobotę odbyła się wieczorem wspa- 
niała defilada i capstrzyk z pochódnia- 
mi przed ks. biskupem, w którymm udział 
brały wszystkie towarzystwa i niezli- 
czone tłumy parafjan. Pochód zatrzy- 
mał się przed trubyną, ustawioną przed 
magistratem, na której znajdował się 
ks. biskup w otoczeniu licznego kleru i 
przedstawicieli władz państwowych i 
komunalnych. Przed trybuną wygłosił 
piękne przemówienie p. Kaletta, na któ- 
re odpowiedział arcypasterz. W nie- 
dzielę bierzmował ks. bisk. młodzież, 
zgromadzoną przed kościołem Farnym. 

Odjazd ks. bisk. Okoniewskiegoa na- 
stąpił w niedzielę o godz. 17. Te 4 dni 
pobytu jego w naszem mieście zostaną 
długo w niezatariej pamięci obywateli 
Chojnic, którzy tak gorąco  pokóchali 
swego Boże obok 


w obawie nówddzi, 


— "Stan wody w Wiśle dnia 6 września 
rano: Zawichost 2.20 m., Warszawa 4.33, 


Płock 2.60, Toruń 1.89, Fordon 1.74, Chełmno 
148, Grudziądz 1.76, Korzeniewo 2.11, Pie- 
klo 1.44, Tczew 1.10, Einlage 2.30, Schieven- 
horst 2.48, W Toruniu kulminacyjny przy- 
bór spodziewany jest dnia 8 bm. a to 4.50 
mtr. ponad poziom normalny. 


— Jarmark w Szubinie, kramny, na 
Konie i bydła odbędzie się w środę dnia 
7 września br. Spęd bydło nieograni- 
czony. 


eeen 


Poznan. 


Oszust chciał pabrać 12.000 zł. Do kasy 
Banku Przemysłowców przy Starym Rynku 
zgłosił się dwudziesto-kilkoletni osobnik, przed- 
stawiając do wypłaty kwit na 12.000 zł. Kwit 
był fałszywy, co momentalnie dostrzeżono i we- 
zwano policję, która aresztawała oszusta, Are- 
sztowany do winy się nie przyznaje, twierdząc, 
iż jakiś nieznany mu bliżej inżynier prosił ga 
a zrealizowanie tego kwitu. Śledztwo w toku. 


H Włamanie do biura Kasy Skarbo- 
wej. Do biura Izby Skarbowej przy ul. Bukow- 
skiej w Poznaniu włamał się nieznany sprawcą 
i, rozbiwszy jedną z szaf, skradł paczkę z pe- 
wnemi dowodami, Włamanie momentalnie do- 
strzeżona i puszczono się w pościg. Złoczyńca 
porzucił paczkę i i, przeskoczywszy parkan, znikł 
w sąsiedniej ulicy. Władze rozpoczęły energi- 
czne dochodzenie, 


Urlop wojewody. 


P, wojewoda Bniński rozpoczął w 


dniu dzisiejszym urlop wypoczynkowy. 
Na zaproszenie p. Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej wyjechał p. wojewoda wraz 
z małżonką 
Spały. 


na dwa dni na pobyt do 


ZMARLI 


Ś. p. Marja z Marwiczów Łaszewska W 
Kościerzynie, 

Ś. p. Edward Chilicki w Toruniu, 

Ś. p. Jadwiga Herzkerg w Toruniu. 

„Ś. p. Marjanna z Słotwińskich Sobcelń- 
ska w Stąwkach, 

$. p. ks. Leopold Pikarski, 
boszcz ze Stężycy, 


smer, pro- 


Brocdimice. 


Wypadki samochodowe. 
brzmiały echa przejechania na śmierć przez 
samochód na ul. Kamionka 8 letniego syna 
robotnika ze Zamku a już rozniosła się więść 
o przejechaniu na szosie z Brodnicy pod Sza- 
błą córki posiędziciela z Grzybna 19 letniej An- 
ny Manelskiej, która jadąc na rowerze do domu 
swych rodziców została przez nieznany samo- 
chód najechaną i w straszliwy sposób pokale- 
czaną, 


Naoczni świadkowie zeznają, że szofer tego 
samochodu jak i pasażer byli w stanie pod- 
chmielonyia, Nieszczęśliwą ofiarę przewieziono 
samochodem do domu rodziców, lecz na prośbę 
ojca, by pojechali do Brodnicy po lekarza zain- 
teresawani stawili się hardo i pojechali w stro- 
nę Jabłonowa. Samochód nosił znaki $, L. 
nr. 1466 i nie będzie zapewne trudno zuchwa- 
łych sprawców nieszczęścia wyśledzić. 


Również we wtorek ub. tygodnia wydarzyło 
się nieszczęście samochodowe na szosię pomię- 
dzy Zasżewem a Cielętami, gdzie nieuważny 
szofer najechał na powózkę. Na szczęście pa- 
sażerowie samochodu i powózki wyszli bez 
szwanku, Uszkodzone tylko zostały tak samo- 
chód jak powózka oraz przydrożne drzewo. Są 
to wszystko skutki szalonej jazdy, która powo- 
duje wiele podobnych nieszczęść. 


Eczew. 


Niezwykłe zajście. Pewna para małżeńska 
powracając z wycieczki rowerami posprzeczała 
się na szosie Skarszewskiej. Od słów przyszło 
do czynu. Przechodnie interwenjowali, i ta tak 
podraźniło jej małżonka. że chwycił rower mał- 
żonki swej i rzucił go gwałtownie do rowu i 
sam demonstracyjnie kie uciesze gawiedzi odje- 
chał, Ofiara żółciowego humoru męża musiała 
odprowadzić mocno uszkodzony rower do 
domu. 

Wytropiony. Do mieszkania p. Żabińskiego 
dostał się jakiś osobnik i skradł kasetkę ze 
stołu z pieniędzmi i ważnemi dokumentami, Wy- 
tropiony przez policję przyznał się de kradzia- 
ży, lecz zwrócić kasetki nie mógł, gdyż rzucił 
ją do Wisły a papiery rzekomo spalił. 

Statystyka rzemiosł. Urząd policyjny przy 
magistracie wzywa celem przeprowadzenia sta- 
tystyki warsztatów (przedsiębiorstw) rzemieślni- 
czych wszystkich właścicieli tychże, do stawie- 
nia się w godzinach służbowych od 9—1-ej w 
magistracie pokój nr. 9 w nast. porządku: za- 
wód piekarski — dnia 5 bm., szeźnicki — 6 bm., 
stolarski i kołodziejski 7 bm., kowalski i ślu- 
sarski 8 bm., szewcki 9 bm. krawiecki 10 bm., 
wszystkie inne dnia 12 bm. 


W Grand-liatelu z dniem 1 bm. występuje 
znany komik charakterystyczny i humorysta — 


Jeszcze nie prze- 


Sylwester Wesołowski. Początek występów o 
godz, 9 wiecz. Przedtem o godz. 7 wiecz. kon- 
cert kwartetu jazz-bandowego. 


' Szczęście w nieszczęściu. W ub. czwartek, 


| około godziny 1230 w południe właściciel nie- 


ruchomości i kupiec p. Lietz jadąc samocho- 
detn z żoną i synem wpadł na szosie gdańskiej 
tuż za Miłobędzem na drzewo z takim impe- 
tem, że wszyscy wyrzuceni zostali z auta, kale- 
eząc i rozbijając się boleśnie. Odwieziono ich 
do szpitała św. Wincentynek. Najmniej pokale- 
czonym jest p. Lietz, który siedział przy kie- 
równićy. Natychmiastowa pómoć lekarska przy- 
czyniła się do tego, że rannym nie zagraża 

żadne niebezpieczeństwo. Samochód został bar- 
dzo uszkodzony. 

Na Bazar. Komitet Bazaru na rzecz Tow. 
Pań Miłosierdzia św. Wincentego w Tczewie 
wyźnaczył dopiero dzień 2 października cb. aby 
go móśźliwie uświetnić i jaknajwięcej urozmai- 
cić atrakcjami. Akcja ta w zupełności zasługuje 
na poparcie społeczeństwa polskiego. Przez 
cały miesiąc wrzesień pp. kolektorki łaskawie 
bierać będą fanty i dary na Bazar. Polecamy 
z naszej strony jaknajserdeczniej tą zbożną 
imprezę. 

Nie spodziewał się, że go tak prędko nakry- 
ją. W majętności Polko, skradziono z pola ad- 
ministratorowi p. Sowie 1 furę jęczmienia war- 
tości okóło 160 złotych. Kradzieży tej dopuścił 
się osadnik z Bielawek wraz z synem swoim. 
Śledztwa ujawniło sprawców, zaś jęczmień zo» 
stał zwrócony poszkodowanemu. 

Pelplin nie chce korzystać z rentownej kos 
daewli trzedy chlewnej. Pelplińska rada gminna 
na ośstatniem swem pósiedzeńiu postanowiła, 
niedopuścić da założenia hodowli trzódy chle- 
wnej przy mleczarni w Pelplinie. Stanowisko 
Rady, każdy dobrze myślący obywatel poprzeć 
musi, boć przecież Pelplin, jako siedziba prze- 
dewszystkiem najwyższych władz kościelnych 
na Pomorzu nie może zanieczyszczać powietrza 
świńskiemi wyziewami, a pò drugie jako mała 
jednak gęsto zaludniona osada już choćby 
dla celów zdrowotnych nie może pójść na ręke 
kilku przesiębiorcom. 

Szczęście w uieszczęściu, W ub. wtorek 
wpadł pod samochód p, A. Ziehma z Gręblina 
5 letni synek p. Baranowskiega z Pelplina, 
Dziecko doznało lekkich okaleczeń, zostało od- 
niesione do domu i tam opatrzone, 


są do nabycia w kantorze Polskiej A 
Loterji Państwowej z 


Rawicz i Ska, Lwów | 
Akademicka 3. 


Wygrane powiększono z 16 mil- | 
jonów na 20 milionów złotych. ią 


Główna wygrana 630.000 1. 


Ponadto wygrane po zł: 400.000, 
250.060, 100,00, 15,000, 60.000, 
50.000, 40. 0 Q. ia 00, 25. 000, 
15.000, 10.000, 5.000 itd. 


| co drugi los wygrywa. | 


Ceny losów: dwiartka zł 10.—, 
połówka zł 20—, cały zł 40.—. 


Polecamy zamawiać wcześnie, po- K 
nieważ przew.duje się brak losów. g 
Na zamówienia wysyłamy losy # 
wraz z blankietem P. K. O. wol- p 
nym od porta, celem wpłacenia p 

pelazyiic. N 
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W tem miejscu wyciąć i przesłać nam Ę 
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KARTA ZAMÓWIEŃ.D. B. | 
„RUNO Rawicz I Ska, Lwów 
Akadem:cka 8. (20634 
Niniejszem zamawiam 3 
r „ losów ćwiartek po zł 10— M 
| losów połówek po zł 20— | 
poy pains) pa s „m } 
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Rocznica założenia Tow. Powstańców i Wojaków 
oraz poświęcenie sztandaru. 


Kresowe miasteczko województwa po-| skiego, i red. Teski, nastąpiła ceremonja 


morskiego, Działdowo, przeżywało w nie- 
dzielę, 4 bm. uroczyste chwile, z powodu po- 
święcenia sztąndaru miejscowego Towarzy- 
stwa Powstańców i Wojaków. Załóżone 
przed rókiem, taką zdołało zjednać sobie 
sympatję, że w urocżystości poświęcenia 
sztandaru brali udział nietylko mieszkańcy 
miasta, ale całej okolicy, ziemianie, gospo- 
darze, lud roboczy rolny, rzemieślnik, ku- 
piec i urzędnik. O gódz. 10 rano wyruszył 
pochód towarzystw wojackich, sokalich, 
harcerskich, straży pożarnych pod dowódz- 
twem p. Zaydler-Wiślańskiego, inspektora 
straży granicznej, z podwórza szkoły miej- 
scowej na rynek, przy dźwiękach muzyki. 
Przed ratuszem ustawiony był ołtarz polo- 
wy, przy którym ks, wikary Wałdoch, po- 
rucznik rezerwy W. P., odprawił mszę Św. 
podczas której na przemian grała orkiestra 
i śpiewały chóry. Tradycyjnym zwyczajem 
polskich rycerzy, podczas ewangelji prozen- 
towano broń ną komendę insp. Z. Wiślań- 
skiego. — Przed nabożeństwem ks. prob. 
Ptaszyński dokonał’ poświęcenia sztandaru 
i od ołtarza wygłósiłł patrjotyczne kazanie 
o znaczeniu sztandaru i przysięgi, poczem 
odebrał przysięgę od prezesa towarzystwa 
p. Obałka przy ołtarzu. Następnie chórem 
przysięgała kompanja pod bronią. Przy 
eeremonjach tych asystowali usadowieni na 
krzesłach z obu strón ołtarza chrzestne ma- 
tki i ehrzestni ojcowie sztandaru, panie: 
Kleskowa wjm, Grzeszczykewa w m, Gra- 
bowska (Kramarzewo), Skąpska! (Wielki 
Łęck), Asmanówna w/m, „Olejniczakowa 
wm, dr. Miehidzowa wjm, Wellengerowa 
wim, Grajkowa wjm, Wojnowską (Grale- 
wo), Wojnowska (Koszelewy), Czepryńska 
(Wiłamowo); panowie: starosta Plackow- 
ski, burmistrz  Gożdziewski, Kamiński 
(Wielka Turza), Robakowski (Pruski), 
Kapsa (Tuczki), Januszewski w/m, Ja- 
nowski (Narzym) sędzia Kaniewski, adwo- 
kat dr. Weselik, adwokat dr. Wyrwicz, 
Karpiński (Wilamowo), dr. Grohmann (My. 
ślęta). 

Po nabożeństwie członek zarządu Zwią- 
zku Tow. Powat. i Woj, p. Baranowski z 
Grudziądza, wręczył sztandar prezesowi p. 
Obalkowi, wygłaszając przytem stosowne 
przemówienie. P., Obałek w krótkich a 
zwięziych słowach oddał sztandar chorąże- 
mu. Po przemówieniu starosty p. Plaekow- 


wbijania gwożdzi pamiątkowych. Nie za- 
brakio oczywiście gwożdzia od wydawnie- 
twa naszego, jak go nie brak dotąd na żąd- 
nym sztandarze okręgu pomorskiego, 
świadcząc o państwowo-twórczym kierun- 
ku pracy redakiora naczelnego pisma, 

Po tych ceremonjach odbyła się detila- 
da na rynku. Mieliśmy możność przyjrzeć 
się tym domom, wzniesionym nie dalej, jak 
10 lat temu. Należy bowiem przypomnieć, 
że w roku 1914, Rosjanie przejściowo zajęli 
Działdowo, wówczas "armja niemiecka, 
chcąc dopełnić barbarzyństwa, dokonaega 
na otwartych, nieużbrojonych miastach b. 
Kongresówki į Belgji, zbombardowała 
Działdowo. Przed opinją niemiecką tłóma- 
czono później, że to Moskale miasto w gru- 
ży obrócii. Aby prawda na wierzeh nie 
wyszła, obiecywano złote góry mieszkąń: 
com zrujnowaego miasteczka. Roznisywa- 
no się w całej prasie niemieckiej o Dział- 
dowie, o nadzwyczajnych rzekomo planach 
odbudowy. Miał to być jakiś wzór nowo- 
czesnego miasta. Dziś po latach niewielu, 
znajdując się po raz pierwszy w tych stre- 
hach, widzimy tę niemiaeką robotę. Gor- 
szęj tandety trudno sabie wyobrazić. Budo- 
wano jakby na wystawę, chcąc przedewszy- 
stkiem złudzić oko, Czas wszystko to od- 
Krył. £ 

W południe zgromadził gości i delegatów 
wspólny obiad na sali hotelu Polskiego. 
Toasty wygłosili: referent oświatowy Towa- 
rzystwą Powstańców i Wojaków p. Kowal- 
ski, nauczyciel miejscowej szkoły, następ- 
nie delegat zarządu obwodowego, dalej w i- 
mieniu dowódcy okręgowej komendy i swo- 
jem major Lewin, redaktor Teska wzniósł 
toast na cześć armjj w ręce majóra Lewina, 
a p. starosta Plackowskł wzniósł zdrowie 
powstańca 2 1863 r. p. Franciszka Steckie- 
g0, jednego z dwóch jeszcze na Pomorzu ży- 
jących powstańców z 1863 r. 

Po toaście p. Baranowskiego, red. Teska 
wzniósł zdrowie Polek. — Obiad ukończył 
się o godz. 1,30, Potem delegacja wydawnie- 
twa „Dziennika Bydgoskiego“ w osobach 
redaktora naczelnego Teski, ks. dyrektora 
Filipiaka (członka Rady Nadzorczej) i auto- 
ra sprawozdania, puściła się w drogę po- 
wroiną, wynoszącą 180 km. Tymczasem w 
Działdowie bawiono się przy dźwiękach or- 
kiestry, do późnego wieczora. (b). 
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 Sirzeleckiego 


iwa 


w (ołańczy. 


(Od własnego sprawozdawcy „Dz. Bydg.") 


Jak już pokrótce we wczorajszym nume- 
rze pisaliśmy, w ubiegłął niedzielę i ponie- 
działek nadzwyczaj uroczyście obchodziło 
swój półtora wiekowy jubileusz Bractwo 
Strzelecki? w Gołańczy. W uroczystości tej 
brały udział Bractwa Strzeleckie z: Wą- 
grówca, Margonina, Kcyni, Bydgoszczy, 
Skoków i miejscowe organizacje: Tow. 
Pow. i Woj., Harcerze, Tow. gimn. „Sokół“, 
Zw. Kolejarzy. Zw. Inwalidów Wojennych 
i inne, ; 

Stosownie do programu, o godz. 9 rano 
w niedzielę odbyła się zbiórka wszystkich 
Bractw Strzeleckich w lokalu p. Włodarkie- 
wiczowej, skąd nastąpił wymarsz przy 
dźwiękach orkiestry sokolej do kościoła pa- 
rafjalnego na uroczyste nabożeństwo. Uli- 
cami, udekorowanemi wspaniałemi girlan- 
dami, bramami tryumfalnerai i sztandarami 
narodowymi, posuwał się długi pochód bra- 
ci kurkowych wraz z 10 rozwiniętymi sztan- 


darami, przypominając swym  dziarskim 
wyglądem miejscowemu obywałtelstw'1 
czasy Polski królewskiej, świetla- 


ną przeszłość naszej Matki-Ojczyzny, 
historję i tradycję. 


Jej 


Uroczystą mszę św. odprawił ks. pro- 
boszcz Szukała, który ze stopni oltarza 
przemówił do braci kurkowych w słowach 
serdecznych, omawiając hasło „Bóg i Oj- 
czyzna'. Po ceremonjach kościelnych uda- 
no się przez miasto do Strzelnicy, gdzie na 
polanie przy Strzelnicy odbyło się uroczy- 
ste posiedzenie jubileuszowe. 


Prezes miejscowy p. K. Dzierzgowski, po- 
witawszy gości, zagaił posiedzenie, przed- 
stawiając historję Bractwa Strzeleckiego w 
Gołańczy. Z wyjaśnień tych dowiedzieli- 
śmy się, że Bractwo Strzeleckie w Gołańczy 
zostało założone 20 maja 1777 roku przez 
ówczesnego dziedzica na Smogulcu hr. Ma- 
ksymiljana Mielżyńskiego, który Bractwo 
to obdarzał specjalną opieką, nadając mu 
cały szereg przywileji.  Szczególniejsze 
przywileje miał król kurkowy, który był za- 
zwyczaj zwalniany od wszelkich ciężarów 


podatkowych, otrzymywał jezioro BRON | 


w arendę, miarkę piwa, nrawo wyszynku 
na miejscu strzelania i inne, 


Z czasów królewskiei Polski 
Strzeleckie w Gołańczy posiada 10 insyg- 
njów, które znajdują się w przechowaniu u 
każdorazowego króła kurkowego oraz teu- 
ny protokularz z ówczesnych czasów. 


Rrartwt 


W roku 1901 została wybudowana poza 
miastem Strzelnica, którą skromnie urz:; 
dzono, a która swymi rozmiarami jest sta- 
nowczo za mała. Z koleji przecwwił dr. 
Siokała, starosta wągrowiecki i złożywszy 
serdeczne życzenia, wzniósł okrzyk na cześć 
Najjaśniejszej Rzeczypospolitej. Następni: 
złożył życzenia hr. Czapski ze Smogulwa, 
prawnuk pierwszego założyciela B actwi 
Strzeleckiego w Gołańczy, który zurazem 
obdarzył braci rycerzów pp. Radzew cza i 
Remlejna pięknymi łańcuchami i .fiarował 
gwóźdź pamiątkowy. W dalszym 421 
złożyli życzenia p. Drogowski z Głogowiniec, 
który obdarzył obecnego króla kurkowego 
p. Zielińskiego łańcuchem królewskim, 
burmistrz Biendara imieniem miasta fio- 
łańczy, por. rez. Skibiński imieniem 7cw. 
P. i W. który złożył order pamią:: wy. 
prezes Bractwa Strzeleckiego z Wąy *ówca 
p. Magdziarz, składając równocześnie 
gwóźdź pamiątkowy, dalej złożył życzenia 
prezes Bractwa Strzeleckiego p. Kozłow ski 
z Kcyni, przedstawiciel „Gaz. Wagrowiec- 
kiej“ red. Wojciechowski, przedstawiciel 
„Głosu Wągr.* p. Kubanek i w końcu spe- 
cjalny sprawozdawca „Dziennika Bydgo- 
skiego“ red. Kobierski, który imieniem ra- 
szego pisma złożył życzenia i dzban kry- 
ształowy na pamiątkę. leiegramy z życze: 
niami nadesłali pp.: bytw prezes Bractwa 
Strzeleckiego w Gołańczy Ant'zak, który 
zarazem złożył medal wędrowny, dr. Lakner 
z Pozn: ia i dr. Kuliński z Wągrówca. Pro- 
toki! ivgo posiedzenia pisał p Kios. 

Prezes p. Dzierzgowski podziękował 
wszystkim za złożone dary i życzenia. pa: 
czem zaptusił na wspó. .v obiad do Strzoł- 
kicy. 

Po obiedzie ndbyłe się strzelanie do tarcz 
a promje. Pierwszy s*rzeł na cześż INajja- 
śriejszej Rzplitej d% uuczy hencrcwej dał 
starosta wągrowiż:x dr Sirkała. peozem 
drugi strzał na cześć Braciwa Strzeleekie- 
go w Gołańczy imieniem hr. Czapskiego dał 
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Król kurkowy p. Malak, a na cześć miasta 
trzeci strzał — prezes p. Dzierzgowski. Na 
stę; me rozpuczęło się strzs!.ni» biaci kur 
owych. W tym czas c odbywał się w par- 
ku przy *Strzelnicy koncert n:uzyczny, 
strzelanie o premje z wiatrówek, Juterja 
fantowa itp. 


Niezwykłe wrażenie wywarł ra miesz 
Lańcach m. Gołańczy pochód wis żorny z 
pochodniami, podczas którego strzeisnn z 
rakiet, palono ognie bengalskie i puszczano 
bomby czyniące nadzwyczajny huk. 

Razem z braćmi hkurkowymi maszero- 
wało obywatelstwo miejscowe przez u 1ce 
miasta ku dworcowi i z powrotein do 


Strzelnicy, gdzie wieczorem odbyła się „a- 
bawa taneczna, która trwała do bialego 
rana. 


Na drugi dzień, t. j. w poniedziałek ye- 
brali się bracia kurkowi w kościele na na- 
bożeństwie, które się odbyło na .w'e wię 
Bractwa jubileuszowego. Po wysłuchaniu 
Mszy św. udali się ponownie do Strz li *v. 
gdzie rozpoczęto dalsze strzelanie o premie. 
Wieczorem zaś zarząd miejscowy rczda! na 
grody zwycięzcom i serdecznie poźry ał 
wszystkich gości, którzy raczyli przybyć w 
gościnę do Gołańczy. 


Cała uroczystość wypadła wspaniale, nie 
było nieprzyjemnych niespodzianek, ale za 
to serdeczność i braterskość panowala nie- 
rodzielnie. Należy się uznanie prezrs.w 
Dzierzgowskiemu, skarbnikowi Kłosowi i 
całemu zarządowi za to, że tak dzielna by- 
ła sprawność i że trudy poniesione z cacji 
tej uroczystości, przyniosły niezawodr::e 
pożytek nietylko Bractwu Strzeleckiemu w 
Gołańczy, ale posłużyła całemu społeczeń- 
stwu za przykład, jak należy pracować, a- 
by przynieść pożytek narodowi i państwu. 
SERA E W E TMT. a EO CA 


i 


Z DNIA. 
Czyżkówko. 


Pięknym jest Fordon, Wilczak, Bartodzieje, 
I o Szreterach też mam dobre słówko, 
Podziwiam w okół chłodnych lasów knieje, 
Lecz najpiękniejszem jest przecież 

3 iCzyżkówko. 


Gdy poza śluzy skierujesz swe kroki 
Bezmiar pejzażu porywa ci duszę, 
Na górze niebo i srebrne obłoki, 

Na dole lasów modre pióropusze. 


Oto jest rozkosz dali i przestrzeni, 
Kraj zapomnienia, marzeń I niebytu, 
Tu staw się nagle wynurza z zieleni 
Jak kawał z nieba spadłego błękitu. 
J 
Tam wzrok przykuwa czar zacisznych 
(polan, 
I cień pachnący sosnowego lasu, 
Chciałbyś jak dziecko paść do czylchś kolan 
I mówić słowa miększe od atlasu, 


Henryk Zbierzchowski, 


Pięciolecie „Sokoła“ 
w Brdyujściu, 


Tow. gimn.  „Sokół* w Brdyujściu 
obchodzi w niedzielę dnia 11. września 
br. swe pięciolecie istnienia z następu- 
jącym programem: O godz. 7,40 rano 
zbiórką gniazd i gości przy przystan- 
ku uł. Hermana  Frankego o godz, 8 
odjazd z muzyką parostatkiem z Byd- 
goszczy do Brdyujścia. W tym samym 
czasie o godz. 8 zbiórka gniazd: Fordo- 
nu, Łęgnowa, Zimnychwód, Bartodzieji 
w ogrodzie p. Kadowowej w Brdyujściu 
zaś o godz. 9.30 wymarsz do kościoła, o 
godz. 10,30 nabożeństwo w Siernieczku, 
następnie pochód do ogrodu Kadowowej 
gdzie odbędzie się o godz. 13,30 wspólny 
obiad oraz uroczyste posiedzenie. O 
godz. 15 koncert w ogrodzie i ćwiczenia 
na boisku, o godz. 18 zabawa taneczna 
z różnemi niespodziankami. Wstęp dla 
gości z Bydgoszczy wraz z przejazdem 
parostatkiem wynosi tylko £ zł. Zachę- 
camy do licznego udziału bratnie Tow. 
Sokole jak również i sympatyków. 


RA À 
„DZIENNIK BYDGOSKI" środa, 7-go września 1927 r. 


Półtora wiekowy jubileusz Bra 
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Bydgoszcz, dnia 6 września 1927 roku. 


KALENDARZYK 

/ Dziś we wtorek Zacharjasza. 

` Jutro w środę Reginy. 
Wschód słońca o godzinie 5.19, 
Zachód słońca o godzinie 6.87. 


DYŻUR NOSNY W APTEKACH 


Od poniedziałku 5 bm. do poniedziałku 
12 bm. dyżuruią następujące apteki; 
1) Apteka Centralna, ul. Gdańska. 
2) Apteka pod Lwem, Okole. 
i 


Wypożyczalnia książek Lektora, ulica 
Gdańska 141 otwarta codziennie od godz 
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739. 


P) 
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TEATR MIEJSKI. 


" Dziś premjera perlącej się pianą pysž- 
nego humoru sarmackiego komedji St. Bo- 
gusławskiego „Opieka wojskowa”. Udział 
biorą pp.: Maassówna, Morozowiczowa, Bor- 
ski, Daniłowicz, Dominiak, Lochman, Ła- 
piński, Sawicki i Stępowski. Reżyserja 
dyr. £tomy. „Opieka wojskowa“ daną bę- 
dzie w środę i czwartek. 

Piątkowe przedstawienie zajmie 
Clo“ Lehara po cenach zniżonych. 

W pełnych próbach pod kierunkiera K. 
Koreckiego „Mężczyzna i kobieta", świetna 
komedja z węgierskiego W. Lakatosa, któ- 
ra w Poznaniu wypełniała widownię Tea- 
tru Nowego przez szereg wieczorów, oraz 
komedja W. Rapackiego „Papa się żeni“ w 
reżyserji M. Meliny. 

Jednocześnie kapelmistrz Lewicki opra- 
cowuje „Zemstę Nietoperza”, przepiękną 
operetkę Straussa, która zainauguruje se- 
zon operetkowy. 

— Legitymacje zniżkowe na nowy sezon 
nabywać można codziennie w kancelarji 
teatru (od godz. 10—1 i od 6—8 wiecz.) oraz 
w kasie teatru od godz. 10 rano do wieczo- 
ra bez przerwy. Legitymacja zniżźkowa w 
cenie 1 zł upoważnia do 30% zniżki na 
premjery, święta oraz wszystkie przedsta- 
wienia odbywające się w Teatrze Miej 
skim. 

Bony dla pp. radnych na nowy sezon tẹ 
ważne aż dö ich wyczerpania. 


TEATR POPULARNY 


Dziś po raz drugi „Czar munduru“, ko- 
medja pełna szczerego, beztroskiego humo- 
ru, swą treścią śmieszną trzyma widza w 
ciągłem napięciu. Sztuka ta, to jedna z 
najweselszych komedyj. Wykonawcy ról 
w osobach pp. M. Leszczyńskiej, Bogdano- 
wicz, Ochmańskiej, p. Gołębiowskiego i 
Święcickiego starają się jak najlepiej uba- 
wić publiczność, 

W próbach jedna z arcywesołych fars 
„Hiszpańska mucha". Próby pod kierun- 
kiem M. Szewczyńskiej dobiegają końca, 

Bilety ulgowe i kredytowane ważne. 
Bilety wcześniej do nabycia. w księgarni N. 
Gieryna. 


„Glo- 


Na powodzian małopolskich 
złożyli w naszej redakcji: 


Dr. Witold Gintyłło 5 zł.; Olgierd Gin- 
tyłło'5 zł.: B. G..2 zt. 


— Posiedzenie Rady Miejskiej. W nad- 
chodzący czwartek o godz. 672 wieczorem 
odbędzie się posiedzenie Rady Miejskiej w 
auli gimnazjum Kopernika. Porządek pu- 
rlicznego posiedzenia przewiduje 14 punk- 
tów; między innemi są: sprawa przyznania 
kredytów na zabrukowanie ulic: Rejtana i 
Saperów, sprawa pokrycia wydatków wy- 
nikłych przy naprawie bocznicy kolejowej, 
udzielenie subwencji w kwocie 1000 złotych 
Towarzystwu Czytelni Ludowych, budowa 
trybun na Stadjonie, wniosek Teatru Po- 
tułarnego o przyznanie subwencji i inne. 
Na tajnem posiedzeniu rozpatrywane będą 
następującąe Sprawy: elektrowni, sprawa. 
kupna willi dr Muracha lub Figla i kupna 
domu nr. 162 przy ulicy Gdańskiej, stano- 
wiący własność Banku! Przemysłowców. 


— Stan pogody bez większych zmian. 
Horyzont znacznie zachmurzony. Naogół 
stała pogoda. Na wschodzie i po udniu 
kraju przelotne deszcze. W nocy mgła i 
opary. Lekkie wiatry północno-wschodnia, 


— Nakcżeństwo dla głuchoniemych. Na- 
hożeństwo z kazaniem dla głuchoniemych 
odprawi się w niedzielę. dnia 11 bm. o godz. 
10-tej w kaplicy św. Florjane Zebranie 
Tow. Głuchoniemych i Klubu Sportowego 
G uchoniemych o godz. 6 po poł. u p. Jar- 
natha (ul. Jana Kazimierza), 


pisała, choć byo to 


Nr. 204. 


TISO 


— Benefisowy koncert orkiestry wojsko- 
wej 62 pp. Bydgoską publiczność czeka w 
czwartek, 8 bm, wspaniała biesiada mu- 
zyczna. Oto zaszczytnie znana tu orkiestra 
62 pp., która nam przez czas letniej kani- 
kuły w teatralnym ogrodzie wieczory pro- 
dukcjami swojemi umilała, urządza poju- 
trze wielką wspaniałą audycję muzyczną, 


'na której program złożą się wysokiej war- 


tości utwory muzyczne a wśród nich takie 
nawet potężne arcydzie.o jak Noskowskie- 
go poemat symfoniczny „Step“, 

Gdy dodamy ponadto, że koncertem tym, 
będzie osobiście dyrygował por. Grabowski, ' 
kapelmistrz tego puiku, znany tu jako sub- 
telny dyrygent, artysta o wysokicn walo- 
rach muzycznych a zespół jego wystąpi w 
pełnym komplecie liczącym przeszło 50 or- 
kiestrantów i będzie grał na nowych, nie- 
dawno zakupionych, wybornie strojonych 
instrumentach, musimy przyznać, że będzie 
to istotnie „koncert nad koncertami", który 
całą. rauzykałną Bydgoszcz do ogrodu tea- 
tralnego na ten wieczór ściągnąć powinien. 


— Na Ociemnłałego Żołnierza złożyła 
w naszej kasie pośredniczej 200 złotych dla 
uczczenia śp. Edmunda Philippa jego ro- 
dzina. 


—- Dokształcająca Szkoła Kupiecka. 
Podaje się niniejszem do wiadomości PP. 
kupcom, iż nauka dla uczniów i prakty- 
kantów handl. rozpoczęła się dnia 1 bm. 
i będzie się odbywała w godz. od 3 do 7 
w poniedziałki i czwartki wzgl. wtorki i 
piątki. Zwraca się uwagę na $ 1 statutu 
miejscowego, w myśl którego uczniowie 
(uczennice), którzy nie ukończli 18 lat, są 
zobowiązani do uczęszczania na naukę do 
szkoły zawodowej kupieckiej  dokształca- 
jącej. Każdy pracodawca, obowiązany pra- 
cowników swoich, podlegających obo- 
wiązkowemu dokształcaniu w myśl § 1, 


. zg osić do szkoły w przeciągu 6 dni. Ucz- 


niowie wzięci na próbę, są również obowią- 
zani uczęszczać do szkoły, O zmianie wzgł. 
opuszczeniu dotychczasowego przedsiębior- 
stwa przez pracowników, obowiązanych do 
uczęszczania do szkoły, winien pracodawca 
donieść w przeciągu 3 dni kierownictwu 
szkoły. Rodzice, opiekunowie i pracodaw- 
cy, niestosujący się do przepisów §§ 6, 7 
i 8 statutu miejscowego, podlegają karze 
pieniężnej, : 


— Na szosie powiatowej z Bydgoszczy 
do Sępólna pomiędzy Wojnowem i Trze- 
miętowem w km. 11,7 do 12,8 odnawia się” 
powłokę tłuczniową, przez co ruch”*kołowy 
w miejscu tem jest utrudniony. Prace 
trwać będą do 18 września rb. 


— Dyrekcja Państwowej Średniej Szkoły 
Hodowlano-Rolniczej w Dębowej Łące (po- 
czta w miejscu, stacja kolejowa Wąbrzeźno- 
Pomorze) komunikuje, że egzaminy wstę- 
pne na kurs pierwszy i wstępny odbędą się 
dnia 9 bm. o godz. 10 rano. Szkoła przyj- 
muje kandydatów w wieku od 14—18 lat, 
mających świadectwo ukończenia 4-ch klas 
gimnazjum lub 7-iu oddzia'ów szkoły po- 
wszechnej na kurs pierwszy i mających 8 
klasy gimn. lub 6 oddz, szkoły powszech.. 
na kurs wstępny. ; j 


Święto „Sokoła“ żeńskiego 
w Bydgoszczy. 


Żeńskie Tow. gimn. „Sokół* urządziło 
w ub. niedzielę święto dla swej młodzieży. 
Odby.o się ono w ogrodzie Resursy Kupiec- 
kiej i wypadło wspaniale. Na dziedzińcu 
gimnazjum klasycznego zebrała się mło- 
dzież i wyruszyła w pochodzie do ogrody, 
wprawdzie bez orkiestry, ale ładny był to 
pochód, który prowadziła p. Helena: Kanta. 
kowa. Komendę mia'a  naczelniczka p. 
Hoffmanówna. 

W ogrodzie odbyły się popisy, gry i za- 
bawy, dzieci bawiły się milutko w najlep- 
szej harmonji, ugoszczone przez zarząd ka- 
wą i plackiem. Co to uciechy było! Szko- 
da tylko, że rodzice tych dziatek tego nie 
widzieli! A tak być nie powinno! 

Oprócz młodzieży żeńskiej gniazda żeń- 
skiego (która stanęła w pokaźnej liczbie, 
bo przeszło 80) zauważyliśmy dziątwę żeń- 
ską ze Szwederowa i męską z gniazda I 
z druhem Borowiczem na czele. 

W ogrodzie zauważyliśmy z zarządu 
okr. gospodarza p. Zwierzyckiego, sekr. p. 
Wallo'a, skarbnika p. Jankego, z gniazda I 
prezesa p. dr. Kantaka, p. Żółkiewicza, E, 
Piaseckiego i Sznajdrowskiego, ze Szwede- 
rowa p. Urbańskiego, oraz wielu innych. 

Duszą ca'ej zabawy była p. Helena Kan. 
takowa, a dzielnie jej pomagała p. Sienkie- 
wiczowa, jak niemniej należy się uznanie 
tym paniom, które również przyczyniły Się 
do urozmaicenia święta. Szczególne po- 
dziękowanie zaś należy się p, H. Kantako- 
wej, która ofiarowała placka, kawy, cukru, 
i mleka, dalej p. Żółkiewiczowej, p. Zwie- 
rzyckiej, p. Albrychtowej, p. Sienkiewicza- 
wej, p. Sobieskiej, a p. red. Teskowej za 
bezpłatne wykonanie plakatów. Wszystko 
wypadio dobrze, tylko publiczność nie do- 
naprawdę „Święto 
dziatwy Sokolej", 


z 


Nr. 204. 


Nieszczęśliwy wypadek 
kapitana Szkoły Oficerskiej. 


8 BA ii I nc ŻĘ 


„DZIENNIE BYDGOSKI" środa. 


mre a 


16. Paistwowa Loteria Klasowa 


Dziś o godzinie 6-ej rano wychylając sie | główna wygrana 650.030 złotych 


z okna II piętra gmachu Szkoły Oficerskiej 


oraz dalsze wygrane po 


dla Podoficerów wypadł na bruk i poniósł | 490.800 zł, 250. red zi. 100.090 zł | t a. 


śmierć na miejscu gospodarz szkoły kapi- 
ian Karwik Korrad. Zwłoki 
zmarłego kapitana odwieziono do kostbni*v; 
szpitala wojskowego. O dniu pogrzebu na- 
stąpią zawiadomienia. 


Diaczego nie wygrałeś (20744 


dotychczas w loterji państwowej? 


Bo nie kupiieś losu w kolekturze 


Pawła Billerfa vwicrune 


k 
p 
| 
7 


Cena losu I. kL: 3%; - 40 zł, 1- 20 zł, 3/⁄ - 10 zł 


tragicznie | Zamówienia listowne załatwia się detale, 


M. Rejewsha, Byigoszer S behna 


Kalendarzyk zebrań Ch, Z. È 


Fig stolerzy, we wtorek, dnia 6, bm. wiecz. 
godz 7 w „Ognisku“ ul. Jagiellońska 71, 


Filii prac. ceramicznych (ceg. Pielawki) we 
torek, dnia 6. bm. wieczorem o godz. 5,15 w 
lokalu p. Bielawskiego ul. Szczecińska 1. 


DZA DOO atm 


r A R E 


7-g0 września 1087 r. 
sprawa wspólnej fotogratji. Panie, które do 
Sokoła Żeńskiego jeszcze nie należą, usilnie 
prosimy o liczne przybycie. Czolem! 


Związek Urzędnilcó w Kolejowych, koło fa- 
113 700 | chowe I. Zebranie miesięczne w środo, 7 bia. 


o godz. 20-tej w lokalu p. Mellera przy pl. 
Piastowskim, Na porzadku obrad ważne sprawy. 

Koło Muzyczno-Orkiestraine. Zebranie mie- 
sięczne odbędzie się w środę, 7 bm. o godz, 8 
w lokalu p. Ganasińskiego przy ul. Jezuickiej, 

Baczność, Powst. i Woj. Śzwedełowo. W 
myśl uchwały zarzadn z dnia 6. 8, br. zwołuje 
się plenarne zebrenie na dzień 7, bm, do drh. 
Kołodzieja ul. Ugory róg Konopnej 25, o godz. 
7 wiecz. Z powodu ważnych uchwał uprasza 
się o gremjalne przybycie. 

Klub mandalinistów „Lirenka”, Zebranie ple- 
narne dziś, o godz. 8 wiecz, w lokalu p, Kali- 
nowskiego, Warszawska 11, 


str. 9, | 


RE NC pał 


Maja'| przy pl. Piastowskim, Z powodu ważnych 


spraw przybycie ‘wszystkich 
nieczne 


członków ko- 


i 


Napośnini* się członków o zapłacenie 5 EM. 


zaległych od 1 lipca, 


| TAG NAYNNO Nan 


Dol. Staw, Zjedn. tr. 


pożyczka kolejowa » « : 
pożyczka kol, konw - 

5-proe. poź. 
E-proc. poż. prem. dol. 


Mkeje: w złotych: 


Giełda warszawska 


z dnia 5 września, 


Waluty: Gotówka. 
8,91 sp. 8,85 kun. 


aaa państwowe i obligacje: 

000,00 000,00 102,60 
000,00 000; „00 058,00 
konwersyjna 000) 00 000,05 052,00. 
056,00 056,50 056,25 | 


8,89 


} ri e å - Rank Polski : p - elei - » » « 188,00—188,75 
M2. los wygrywa, a można wygrać Pareak HS Związek szcłerów w środę, dnia 7. bm. o „Soká“ IU, Posiedzenie plenarne gniazda nak ye AA RW" AA Za 
400. 210, 250. 060, 10. 000, 25.006 i weis inych, idz, 1,30 wiecz. w „Harmonji” ul, Marcińkow- r E się 6 GSF r. o ira iż w | Bank Handlowy- >- « * « » e A 
L 1. klasy ju d bycie UA jego 1. Bard otelu Lengninga, ui fuga nr. 56, na które | Bank Z Sp. Zarob. « « « « » w 85,0 
102%, ij =o 1 = 40zł. P.k kos Ae aeea ae Ó L= Roto ię. wszysikiek: oota. > Syapołe: BIRO wa Dar, ae 1 Te 

Zi, jo SU Z é tł. P.K.O. 90792 Filii pracowników ceramicznych (ceg. „Wi- UA S a R > PA oktrownia w Dąbr. ` n 
! : la”) w czwartek, dnia 8, bm. ika o godz. ków A. „gości. Siła i Bwiatło: + + + + - + + + DNA 
paz? a „Sckół* Bydgoszcz V, Okole-—Wilczak. Ze- | Czersk + © > «+ 22918 - — 01,00 
A | zla po poł. w lokalu p. Jaśniewskiej ul. Poznań- pd” SAM r AA h aa KU Michałów « « © we s wt» eS 0080 

ska 5 RAR waż) PA RZ) W, (WoM Gyktu ży + « « 04,95— 05 
za 7 bm. o godzinie 7,30 na sali p. Kleineria. Ze AE kg PROROKA SYN 0 
Kto wygrał na loterji? aaa...  WZGJĘdU na ważność rozpraw uprasza się 6 jak Rirley w egla A A AAR i 93,00— 94,06 
W 23 dniu ciągnienia 5 klasy 15 pań- > najliczniejsze przybycie. Nobel - saesae + « « 51,00— 49,50) 
stwowej loterji klasowej, główniejsze z YCIA TOWARZYSTW. Tewarzystwo Kupców Detalistów, branży | Lilpop p= > * © + e- + + + + 80,75— LOR 
A dły dE r EE i spożywez=ł, Zamówienia oraz gotówkę na cu- Modrzejów paca ss 2 + + © (09,30— 09,20 
Pe INLE Pa Ciga ZLA U Body AAE Zebranie Sckcji Dobroczynności, Dziś, we | kier wraz wszelkie inne dotychczasowe towary Norblin - no OWH A 4 -175,00 
o 5600 zł. na nr. 3667 22870. j 7 m 7 S Ostrowieckie AARODY, . « » « 97,00— 96,00 
Po 3 600 zł. na nr. 923 62997 78223 85260 wtorek o godz, 7 wiecz. w kancelarji przy ko- | przyjmuje do środy 7, bm, Bank Ludowy Stary Parowozy: > « * AS 54,00— 52,00 
DE vi ZRI 89860 | sciele św, Trójcy Rynek 11, telefon 938, Pe ) e 2.45 
. . y 1 Gcisk: aria «les eis Ge — 02,4% 
101697, . oś Miecięczne zebranie skuszerek na miasto Tow. śpiewu „Arion“ Czyżkówko. Zebranie | Rudzki - - - « « »  » » t — 60,50 
Po 2000 zł. na nv. 16975 25267 32319 | Bydgoszcz i okolicę odbędzie się w środę dnia | zarządu dziś o godz, 8 wiecz. w <zkole. Ze | Starachowice  » es + + « - « 63,00— 65,00 
44595 45518 49520 50797 65978. 7, bm. o godz, 4 po poł. w szkole Sieńkiewicza | względu na ważność obrad, komplet pożądany. Ursus EDO PNE z A zp 16) sę 
Po 1000 zł. na nr 23981 40918 84602 | przy ul. Sowińskiego. Klub mandclinistów „Lirenka* przyjmuje je- AGS az 7 3 3 E i? 3650 
92292, Chór Tow. Echo w Bydgoszczy rozpoczyna | szcze panie i panów grających i początkujo- a oi POWY AWZ 18,00— 18,25 
Po 590 zł. na nr. 1281 8079 19969 44246 | PO ferjach pracę próbną we wtorek, 6, bm, f cych na mandolinie, Dziś zebranie o godz, 8 BOSRORSKI WOZEW SNOL: 03,50— 03,45 
52152 56207 66332 68433 71387 76022 78466 przygotowując nowy repertuar na koncert je- | wiecz. w lokalu p, Kalinowskiego, przy ul. War- Spirytus - -= >; AEE EA — 03,20 


80079 81038 86288 97862 101848 102761 


sienny, 


Klub sportowy „Stokrotka”. Zebranie ple- 


szawskiej 15, 


Sokół VII Rupienica, Zebranie plenarne 


103635. 4, narne dziś o godz. 20,30 w lokalu p, Sumińskiego | w środę, 7. bm. o godz, B wiecz. w Strzelnicy. | Bank Polski płacił dnia 6 września za: 

Po 506 zł. na nr 21303 305519 40700 | ul, Łokietka 18. Goście i sympatycy mile widziani, Zebranie za- koi > 
45207 48191 517845 1 57084 57557 57922 Związek Pracowników Kupieckich. W śro- | rządu o godz. 7 wiecz. tamże. dolary amerykańskie 8,88 
59773- 70242 72361 16241 77710 95409 | de, 7. bm. zebranie plenarne w sali hotelu Len- Zbiórka Stow. „Promyk“ oddział młodszych, | funty szterlingów 43,28 
102628. śninga o godz, 20 przy ulicy Długiej 56, Na po- | jutro w środę o godz. 6,30 wieczorem, Zebranie | franki szwajcarskie 171,66 

Po 400 zł. na nr. 2220 2243 2562 5164 | rządku dziennym interesujący wykład p. red. | zarządów obu oddziałów z okazji zebrania o- | franki francuskie 34,83 
9589 10032 18184 16166 17026 20908 26344 | Nowakowskiego na temat — Czy nam jest po- | kręgowego w piątek o godz. 7 w kancelacji | marki niemieckie 211,46 
28813 28261 28561 37483 47761 48586 54638 w owe ARM b branży RECT A vE FBI: W Soc i guldeny gdanskie 172.30 
3620 58010 50970 50875 9878 TOO 71014 aaa ao nyc 8| 4 aska „odde. starszego, Bele "słoka > pęd zustejacki 12550 
ma 74578 76795 GB10 iz 88009 dia żeńskie Tow. gimn. „Sokół“. Zebranie ple- |  Bydgochi Klub Sportu Wędkarskiego, Mie. | rv Włoskie biu 
vod 4 DL o ŁÓÓK Les! 


102219 miia 


narne w środę, dnia 7 bm, o godz. 7,30. wiecz, 
w Resursie Kupieckiej {górna sala), M in. 


sięczne posiedze nie po letnich ferjach odbędzie 


za w środę, 7 bm, w lokalu restauracji ,.3-go 


— Waztość 1 grama czystego złota wy- 


j nostia w dniu 5 września 5 


zł 


08.51 gr. 


7 a) Poważna labki maszyn posd 
z dniem .1 października br. 


Ekspadienfka 


wykwalifikowana, władająca językiem polskim 
i niemieckim, tylko pierwszorzędna siła z do- 
bremi świadectwami, oraz młodsza 


ekspedienfka i uczennica 


potrzebne zaraz do pierwszorzędnego magą- 
zynu konfekcji damskiej. (-0697 


Mlepizemakáine 
—, 29. —, 38.— 


li do biura zakupów, możliwie z branży żelaznej, włada- 


po cenach SR zł. 23. || jącego biegle językami polskim i niemieckim. 


€ si * zbitki Gdańska 7. Zgłoszenia pod „O. T.4 do admin. „Dziennika 
Stees ERE RE S zmarozaronncć | Bydgoskiego“. (20368 


GHP Gaiti 


-zznfih jana Kazimierza 2. 
m Zamiejscoyym wysyłam pocztą za zaliczeniem. —— 


(19002 £ 
PZEŹCE?. 


śpółdzielcze Stowarzyszenie Mieszkaniowe Urzędników 
Państwowych Samorządowych i Cficerów w Toruniu 


ogłasza przetarg na roboty: 


1. amusmanyrskcie, 

>ciesielsisie, (os 
robót, los drugi dostarczenie materjału), 

3. «ferlicenrsitsie, przy dwóch budynkach |2 
mieszkalnych. 

Ślepe kosztorysy (wzory ofert) odebrać można u pana 
radcy Wiśniewskiego, ul. Św. Jerzego 58 za uiszczeniem 
2 złotych od poszczególnego ślepego kosztorysn. 

Oferty należy złożyć u pana radcy Wiśniewskiego 
do dnia 15 września b. r. w kopertach zamkniętych 
i opieczętowanych. 

Informacje techniczne udziela ustnie lub telefonicz- 
nie kierownik budowy pan inżynier Jaszkowski, ulica 
Słowackiego (telefon 177). 

Spółdzielma zastrzega sobie wolny wybór oferenta 

względnie możność nie wybrania żadnego. 


1-1 pomoni ilaniakóW "z 


Kupca- podróżująceśo 
do handlu żelaza geszukuję. Warunki: kilku- 


zutynowanego, inteligentnego fachowea z branży 
letnia praktyka i dobra znajomość branży.  (20846|Ę 


napoi alkoholowych, zmia SEO Je zyk niemiecki, 
B. STOBIECKI, Długa 22. 


ienei gkopedjeniów 


wania Bydgoszczy, miast i wiosek Pomorza. 
do oddziału mannfaktury oraz 


Panowie ruchliwi i pólni, którzy na tem 
a B 
kilku uczni 


polu debre postępy wykazać mogą, mają 
ze Szkołą Handlową poszukuje 


pierwszeństwo. Łaskawe oferty z odpisem 
Dem Konfekcyjny, T. A., Bydgoszcz 


świadectw i podaniam referencji uprasza się 
Stary Rynek. (20056 


pod nr. „10938“ do filji Dziennika Bydgoskiego 
Dworcowa 2. (10937 
Wydział Powiatowy w Chełmnie 
poszukuje od 1-go października rb. 


kierownika rachunkowości powiatowej 


z fachowem wykształzeniem. 


Wok i zaraz wzgl. 
od 15. (20722 


kamolan 


posiadającego znajomości 

pierwszy wykonanie]|w wyrobach konfekto- 

wych. (20722 

Najstarsza Fabryka Wy- 
robów Cukrowych 

L. Bukalski, Gniezno; 
Krzywe Koło 6. 


kawaler, biegły w rachunkach, kwapiŃswzreeBPRAGH 
azamtremzy do fabryki maszyn rolniczych. Znajomość 
branży konieczna jak równieź języka polskiego i nie- 
mieckiego. Oprócz pensji otrzymuję kandydat wolny 
pokój, opał i światło. Do zgłoszenia, które należy skie- 
rować do administracji Dziennika Bydgoskiego pad 
szyfrą „K. F. 750“, należy podać odpisy świadectw, 


Inteligent. dyplomowana 


akuszerka 


i masażystka z dyplomem 
kliniki krakowskiej, 17 lat 


praktyki samodzielnej życiorys, wysokość wymaganej pensji i termin objęcia 
20619) Zemm ZaRGH. Pobory VIII. stopnia i 159% dodatku komunalnego. dk A 
Z poszukuje posady Zgłoszenia wraz z uwierzytelnionemi odpisami i pole- | POS%dY: (20750 
w AE a Ę pa NR ceniemi uprasza się kierować j. n. (20748 | 7 
obojętna ask. oferty do = b 
A naty i DLATNAU Dz. Bydg. pod „Dyplo- L. OSSOWSKI Tecłamniic demt. 
mowana”. 4 Pan fa biegły w wszelkich wchodzących w zakres dent. prac, 
| [e ewid omnie Przewodniczący Sa zda Powiatowego który zarazem może zast. operat., zaraz poszukiwany. 
CREIS TASSE LORDOAROIANNIK) z 
A AA, Bernard Raczkowski, dentysta 
(ie (0 ADIO Czeladników @ Mrocza, pow. Wyrzysk. (20664) Telefon 45. 
stolarskich poszukuje Ja- > 
ERE E rzemski, R ask 7. i Te Do mego składu żelaza i artykułów budowlanych 
CR ! UB poszukuję zaraz lub od 1 października rb. 
W fri Apes owp. Inteligentna A 
rzetelna panienka, mó- 5 
wiąca po polsku i nie- wy 


Hros'my zażądać cenniki 
y $ miecku, jako uczennica 


do składu i kantoru po- 
trzebna. Tylko osobiście 


obeznanego dokładnie z branżą 
Zgłoszenia tylko piśmienne z odpisami świą- 
dectw i podanietn pensji przy wolnym stole i stancji. 


debrze polezonego, 


polsko-niemiecki, znający oba języki i stenogratujący | Li 


po polsku i niemiecku, poszukiwany jest na wyjazd 
do wielkich Zakładów Przemysłowych w Zagłębia 


F. KRESKI 


' 3 A 
Bydgoszcz, Gdańska7. | pisane zgłoszėnia pod , Mon Ea 

; 555° do fiiji Dzien. Bydg. | Dąbrowskiem. Oferty suładać sub „Zagłębie“ do $. k4 im KE 
p - (oral 7E | Dziennika Bydgoskiego. . (20627 . Górny, Znin. (20545 


cownia Nowy Rynek 3. 
20690 


Str. 10. 


|  Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde 
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr == 1 słowo — 

i, w, z, a == każde stanowi słowo. 
ET ZEE LERENI CE ETRS RIRA RC 


KCI 


Ważne 
dla pań. Mam zaszczyt za- 
wiadomić Sz. Klijentelę że 
przy mojej Pracowni Su- 
kien .i okryć damskich o- 
tworzyłam także pracownię 
kuśnierską przyjmuję wszel- 
kie reperacje fułer, prze- 


Baczność! 


parku, staw rybny, 54 mrg 
roli, inwentarz kompletny. 
cena 45 tys zł Oberża 
20 lat w jednych rękach, 
50 mórg roii, inwentarz 
kompletny, 35 tys. zŁ O- 
bydwa objekty z rąk nie- 
mieckich na sprzedaż. So- 
kołowski Plae Wolności 2. 


róbki i zmodernizowanie F-10969 
futer ate. pod gwarancją 
pierwszorzędne wykonanie. Skład 


F-a Chic Parisien, Pracow- 
nia Sukien Damskich. Ul. 
Gdańska 157, H. p. front. 
Telefon 838, 20683 


towarów krótkich w głó- 
wnej ulicy nadający się 
na bławaty a szczególnie 
na konfekcję damską któ- 
rej na miejscu, niema z 2 
pokojami i kuchnia z me- 
blami lub bez z powodu 
stosunków familijnych za- 
raz-na sprzedaż. Ginazjum 
męskie i żeńskie na miej- 
scu. Zgłoszenia pod „J. W. 
637“ do adm. Dz. Bydg. 
20637 


Sprzedam dom 


łub wydzierżawię ze 
składem  bławatnym w 
dzielnicy poznańskiej w 
‘malem mieście powiatow. 
Zgłoszenia skierować: 
Palacz w cegielni 


300, taniej 
poleca obuwie gwarańto- 
wanej jakości fachowego 
wykonania oraz wszelkie 
naprawy przyjmuje pra- 


Baczność! 
polecam się do stawiania 
piecy kaflowych oraz re- 
peracji po niskich cenach. 

Jan Suchomski, mistrz 
zdunski, Pod blankami 18, 
w pódwórzu. (20689 


Brzepowiadam ` 
charakter i przyszłość lat 


najbliższych z gwiazd za FErackhanmarne 
2 zł. na poczekaniu, (pi- poczta Brzozow. 
semnie za 10 zł.) Andrzej 20632 
Pawłowski, astrolog, Ale- Dom 

A ga 5, 120693 masywny, 14 mórg zie- 


mi blisko kołeji i szosy 
na sprzedaż. Stare Marzy, 
poczta Górna Grupa, pow. 
Świecki, R. Lewinski. 20638 


Piękne 
kamienice z komfortem 
w centrum, wile, domy 
z ogrodami, gospodarstwa, 
młyny, tartaki, najtaniej 
poleca Biuro pośrednictwa 
Sochacki, Batorego 5, 
I. piętro. (20727 


Książki szkolne 

kupuje, sprzedaje i za- 
mienia  „Antykwarnia”, 
Hetmańska 25. (20708 


AE meia 


€ SPRZEBAŻE y 
Gospodarstwo 

47 mórg pszennej ziemi, 
żywy i martwy inwen- 
tarz, zabudowania I kl. 
Cena 28.000 zł. poleca 
Kurnatowski, Ogrodowa 
nr. 2. (F-10975 


Maszyna 
szewiecka w bardzo do- 
brem utrzymaniu na sprze- 
daż. Ul. Bocianowo 26 
w podwórzu. (2v728 


Motocyki 
„Iriumf” angielski, noś. 
550 zamienię na 350 lub 


Gospodarstwo 
16 mórg dobrej ziemi 
przy Bydgoszczy, żywy i 
martwy inwentarz, zabu- 
dowania I kl. Cena 9000 


zł. poleca Kurnatowski, | sprzedam.  Oleksijenko, 
Ogrodowa nr. 2. (F-10976 | Kcynia. F-10944 
Maitek Tanło ~ 


320 mórg buraczanej zie- 
mi, zabudowania masy- 
wne, 8 pokoji, bogaty in- 
wentarz żywy i zbiory, 
2 młyny, wodny i parowy 
przemiał 120 i 150 ctr. w 
mieście, wielki wybór do- 
mów komfortowych i go- 
spodarstw średnich, ko- 
rzystnie do nabycia, po- 
leta Kociński, Garbary 12. 
(20663 


sprzedam dom parterowy 
z ogrodem. Adr. wskaże 
Dzien. Bydg. (20706 


Fertepian 
tanio na sprzedaż. Oferty 
do Dz. Bydg. pod „F. B. 
728”, (20728 


cebuli 


sprzeda zaraz Marja Do- 
TE brucka, Małocin. p. Nakło. 

* 450 mórg 20638 
pszennej ziemi, inwentarz 
kompletny, budynki muro- 
mane, 75 tys. zł, wpłaty 50 
tys. zł sprzeda biuro Cent- 
ralne, Dworcowa 69, Nowa- 
kowski. (10966 


Na sprzedaż 
2 dobrze utrzymane ple- 
caki szkolne, książki do 
I kl. szkoły średniej i u- 
brania dla chłopców. Fla- 
kowski, Okole, Grunwaldz-= 
Wila ka 127. (20710 
6 pokoi, ogród 65 drzew, 
w Bydgoszczy, 20 tys. zł, 
dom, 6 pokoi, ogród, cena 
34 tys: zł bez długu. Skład 
kolonjalny w dobrym 
punkcie, z 3 pokojowem 
mieszkaniem, urządzeniem 
i towarem za cenę 5 tys. 
zł sprzeda „Pramo“ Dwor- 
cowa 82. (F-10987 
Bom 

Il-piętrowy, 5 pokoi wołne Dwie $ 

cena 35 tys. zł, wpłaty 16] nowe pierzyny tanio na 
tys. zł sprzeda Sokołowski, | Sprzedaż. Fredry 5, w su- 


pług motorowy 
„Traktor* 45 P. S. korzy- 
stnie na sprzedaż. Szcze- 
pański, Bydgoszcz, Szcze- 
cińska 7. (F10970 


Dźwig ciężarowy 
(Flaschenzug) tanio na 
sprzedaż. Warsztat ślusarski 
Pomorska 58. (F10973 


Plac Wolności 2. (F-10968 | terenie. (F-10972 
Fretki 
Składy na sprzedaż.  Sienkiewi- 
kolonjalne zaprowadzone | oza 39, II pr (20702 
tanio sprzeda „Ostoja”,| — 2 i 
Królowej Jadwigi nr. 4. Pościel 
F-10978 nowa za 40 zł, na eprze- 
daż. Dworcowa 76, part. 
SFT ta 20711 
z zapędem elektrycznem 
wszelkiemi przyborami, Rower 


tanio na sprzedaż. Plac 
Poznański 2. Skład. 


20692 


550 złotych 
motocykl na chodzie sprze- 
dam. Wiad. Teruń, Mickie- 
wicza 5 w podwórzu. 

(20738 


3 pokoje i kuchnia na- 

tychmiast sprzedam. Cena 

3500--4000 zł. Rekowski, 

Grudziądz, Lipowa 59. 
(20733 


Zz powodu 
wyjazdu sprzedam od 7-9 
szafę do rzeczy, bieliźniar- AE 
kę, szafkę z lustrem, fi- Wiik p 
rany z rolosami i wiele jrasowy, tresowany tanio 
innych rzeczy. Pomorska | na sprzedaż. Zgł. pod „500% 
40, Privat. (20688 I do Dzien. Bydg. (20582 


E ERENT 


Dom l-piętr. wolne 11 po- KUPNA ». 
koi, restauracja, sala, 5 mrg, 
Q 


żytawskiej 300 (trzysta) ctr. |" 


————— 


sza 


„DZIENNIK BYDGOSKI" środa, 7-20 września 1827 r. 


3 Ekspedientka i 
i uczennica do towarów 


Kupi 
dom dochodowy, wpłacam 
30.000 zł. Oferty pod 
„Dochodowy” do filji 
Dziennika Bydgoskiego 
Dworccwa 2. (20746 


Kupujemy 
każdą ilość próżnych bu- 
telek */, ltr. od czerwone- 
o bordo wina. Emil 
erckmeister nast., Ja- 
giellońska 64. (20636 


Jezierski, Gdańska 18. 
F-10971 


a 


„Robotnik 
do gospodarstwa może się 
zgłosić. Rupienica, Cmen- 
tarna 5. (20678 


Kupię 
domek z cośkolwiek roli. 
Wiad. podać z warunkami 


Doczekalski, Okołe, ulica 7 
Śląska 10. 20671 Ekspedjent 
SK NA który gustownie dekoruje o- 
Poszukuję kna oraz uczeń lnb wolontar- 


jusz mogą się zgłosić. Mag. 
bławatów, Tadeusz Ferber, 
Gdańska 38. 


domu w dobrym punkcie 
w Bydgoszczy od 60 do 
100 tys. zł. Of. da filji 
Dz. Bydg. Dworcowa 2 
pod „Dom 2”. F-10988 


Poszukuję 
celem kupna trak (gater) 
550—650 mm. z dolnym 
napędem oraz lokomobilę 
stałą (nie na kołach) z pa- 
leniskiem na trociny 45 do 
50 P. S. Wszystko na- 
tychmiast zdatne do u- 
żytku. Oferty: Sochacki, 
Batorego 5. (20725 


Zakład 
fryzjerski wydzierżawię lub 
kupię. Zgł. do filji Dzien. 
Bydg. Toruń pod „Zakład“. 


20 może się zgłosić. Jan 
(20670 


Dentysta (tka) 
asystent (tka), dzielny (a) 
w technice i piombowaniu 
od 1. X. 27. do Bydgoszczy 
potrzebny (a). Of. z pre- 
tensjami do filji Dziennika 
Bydgoskiego pod „,10964', 

F-10965 


Potrzebna 
biuralistka, skromnych 
wymagań. Zgłosz. 080- 
biste od 5-—6 godz. „Pra- 
wo“, ul. Dworcowa nr. 82. 
F-10989 


Pomocnik 


20739 fryzjerski potrzebny za- 
' raz. F. Budziński, Plac 
Piekarni 7 | Teatralny 3. (20709 


parowej poszukuję. Zgł. do 
filji Dzien. Bydg. Toruń, 
pod „Piekarnia*. (20737 


Kos 23 


Lekcje 
francuskiego i polskiego 
udziela nauczycielka. Do- 
godne warunki. Oferty pod 
„Korepetycje“ do Dzien. 
Bydg. (20669 


Lekcji muzyki 
(iortepjan) udziela ruty- 
nowana nauczycielka. Dłu- 
goletnia praktyka w insty- 
tutach w Petersburgu. 
Szkoła prof. Laszebyckie- 
go i Lutscha, Akcenty i 
frazowanie Ant. Rubin- 
sztejna. Szybko wyrabia 
technikę, głęboki ton, siłę 
palców i rytm. Gimnasty- 
ka palców. Adres: Bło- 
nia nr. 8, I p. Tel. 402. 


KE 


ERRES 
Fabryka czekolady 
poszukuje obciągaczy, ul. 
Mazowiecka 30. (20700 


Dzielny 
czeladnik krawiecki po- 
trzebny natychmiast, Ba- 


zar Damasławek. (20712 


Í 
i 
szak, Długa 42. “(20713 
Dziewczyna 
lat 15—16 do dzieci po- 
trzebna. Sw. Trójcy 16, 
skład kolonialny. (20707 
Robotnik 
pracowity, sumienny do lat 
mebli, Unji Lubelskiej 
ur. 9/11. (20719 


Służąca 
zaraz łub od 15. bm. po- 
trzebna. Otto Domnick, 
Welniany Rynek 7, 
(20745 


Dziewczę 
na cały dzień potrzebne. 
Modrzejewska Toruń, 8 
pułk saperów, (plac po- 
(20743 


Praktykant I technik 


lowych ówiezeń.) 


Bejcera 

i polierów poszukuje się. 
G. Habermann, Fabryka 
mierniczy mogą się zgłos ć. 
Inż. Karol Szónhofer, To- 
ruń, Mickiewicza 5. (20741 

Potrzebny 

pomocnik rzeźbiarski. To- 
ruń, Kopernika 25. (20740 


WOLNE 


Służąca 
potrzebna, która jest zdolna 
prowadzić dom samodziel- 
nie i opiekować się dwoma 
dziećmi jedno 2%» roku 
drugie 1 rok stare. Zgł. 
ulica Inowrocławska 49, 
dawniej Biedaszkowo 12, 
koło lotniska, 20645 


Potrzebna i 
samodzielna marszantka. 
Długa 65, Seifert. (20705 


Panienka 


freblanka, kat. poszuki- Elew 


wana na wieś do naucza- h 

nia 7-mio letniej dziew- | goSp: Z Í roczną praktyką 
czynki.  Uprasza się o potrzebny zaraz. Zgł. do 
oferty z świadectwami, Zarządu  Majętn. Kawki, 


życiorysem i podaniem 


p. Nieżywięć, pow. Brodnica. 
warunków. Stankowa, Ko- 20640 


keszki pow. Kartuzy. Z ] 
Dziewczyna 
(20781 A Ę A 
RL - 14 letnia która mówi po 
Uczennice polsku i po niemiecku do 
do składu obuwia poszu- | dzieci i lekkich prac do 
kuje W. Koczorowski,| mowych zaraz potrzebna. 
Gdańska 5. (20735 | UI. Świętojańska 16, H. p. 
9 
Służąca prawo. 20644 


SPA zaraz do dziec- 
a i innych prac. Zgł. 
Dapińska, Siemiradzkie- 
go 9, parter. (10977 


Podróżującego 
zaprowadzonego na Po- 
morze i Poznańskie, któ- 
ry jest cały tydzień w po- 


Przykrawacza dróży, poszukuję na wy- 
natychmiast poszukuje | SOE4, prowizję „lub stałą 
„Silesia“, Mazowiecka 39.|pensję. Wytwórnia eks- 

(F-10991 traktów i soków, Poznań 
Ratajczaka 12. (20729 
€zeładnik 
kowalski potrzebny. “ Po- <zeladnik 
morska 71. (F-10986 į siodlarsko - tapicerski 
pierwszorzędna siła, po- 
Posługaczka trzebny zaraz, także jeden 


uczeń, Jan Ochocki, mistrz 
siodlarski, Chełm ża. (20742 


Poszukuję 
zaraz dzielnego ekspedjen- 
ta do mego oddziału tow. 
kołonjalnych.Zgłz odpisa- 
miświadectw oraz dobremi 
referencjami proszę na- 
desłać Bronisław Mu- 
rawski, Grudziądz, ul. Wy- 
bickiego 24-26, (20 332 


lat 15—17, czysta i uczciwa 
do lekkich prac domowych 
może się zaraz zgłosić. 
Kordeckiego 85, III ptr. 
prawo, (20631 

2 pomocników 
fryzjerskich 1 damskc-mę- 
ski mogą się zaraz zgło- 
sić. Adamczewski, Chel- 
mno (Pom.) aa 


krótkich potrzebna, Wa-ig 


OBRNE GBZOSZENIA | 


Ogłoszenia większe pod niniejszę rubryką oblicza się na mm o 1880,, drożej. | 


€ POSADY a 
A POSZUKUJ 


Samodzielna 
gospodyni poszukuje po- 
sady u bezdzietnego mał- 
żeństwa lub samotnego 
pana. Oferty do Dzien. 
Bydgoskiego pod „Gospo- 


dyni 710”. (20716 


Skromna 
dziewczyna z wioski po- 
szukuje posady do lek- 
kich prac domowych. 
Runge, Sokoła 2. (20676 


Prakt. - chemik 
lat 20, na wyrób. kosm. 
komb. perfumy, creamów, 
wód toaletowych, pudrów, 
śminków teatral. past etc. 
podł. najn. zdob. labora- 
tów zagr. destylacj. soków 
owocowych,spirytusu,wy- 
roby spirytusowe, miodów 
sztucznych ete. Poszukuję 
posady jako pocz. chemik. 
prakt. lub biurowy etc. 
Oferty pod „Zdolny 20”, 


do Dzien. Bydg. (20695 


Skrzypaczka 
pianistka duet poszukuje 
posady. Łask. zgłoszenia 
Poznań, Dąbrowskiego 59, 
Jankowska. 20675 


. Dziewczyna 
uczciwa z szyciem poszu- 
kuje posady od 15. 8. Of. 


pod „©. M. 720“ do eks. 


Dzien. Bydg. (20720 


Kelner s 
przyjmie posadę natych- 
miast. Zgł. do Dzien. Bydg. 
pod „Zdolny 636*, 


pod „Pszezelarz*. _ (20672 


- Wdowa 
po malarzu artyście lat 32 
znajdująca się w krytycz- 
nem położeniu szuka posa- 
dy u samotnego pana lub 
starszego państwa najchę- 
tniej u samotnego pana 
do prowadzenia gospodar- 
stwa domowego. Of. pod 


„B. P. 107“ do Dz. Bydg. 
20642 


z 


Młody 
człowiek będący w kry- 
tycznem po!ożeniu pragnie 
wyuczyć się rzeźbiarstwa 
Zaelosz. do Dz. Bydg. nod 
„Miody 649*. 20649 

Panna 
z lepszem wykształceniem 
gospodarczem i umysło- 
wem poszukuje posady go- 
spodyni w mieście lub 
wyręczycielki na majątku. 
Ewtl. jako sekretarka. Zgł. 
Bydg. 
20639 


upraszam do Dz. 
pod „Praca 639“. 


GE) 
RPRETEŃE TT ROA) 


Mały sklad 
z mieszkaniem i przyna- 
leżnościami przy rynku, 
nadający się na każdy in- 


teres do, wynajęcia. Of. do (5 


Dz. Bydg. (20703 
Poszukuje z 
ubikacji lub skład naj$ 


biuro w centrum. Oferty 

pod „O. 26” do filji Dz. 

Bydgoskiego Dworcowa 2. 
(20714 


45 mórg 
wydzierżawię. Potrzebne 
4500 zł. Sokołowski, Plac 
Wolności 2. 


Wydzierżawię 
piekarnię za 9000 zł., obro- 
tu jest 15.000 zł. zaraz do 


objęcia. Toruń, Małe Gar- j 


bary 12. 


Km 


Mieszkania 
od 1—8 pokoi poszukuje 
od właściciela, warunkı 
podług ugody. Zglosz. 
„Unitersał”, Sienkiewicza 
nr. 44. (F-10982 


Mieszkanie 
2 pokojowe za rocznym 
czynszem do wynajęcia, 
„Norma”, Gdańska 24, 
F-10984 , © 


(20633 
Ogrodnik=pszczelarz 
wolny od wojska, kawaler, 
łat 22, poszukuje posady 
najchętniej na majątku 
Zgł do Dzien. Bydgoskiego 


(F10967 |$ 


(20736 | È 


Nr. 204. 


p | 


Dia poszukujących posady 200, zniżki. — 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9 
przed południem. 
Eiegancko 
umeblowany pokój oddam. 
Obejrzeć od 1 do 4 godz. 
Cieszkowskiego 21, par- 
ter. (F-10980 


Mieszkania 
poleca korzystnie „Nor- 
ma“, Gdańska 24. (F-10985 

Mieszkania 
1 do 5 pokoi odda „Osto- 
ja”, Królowej Jadwigi 4. 

F-10979 


x Przyjmę 

uczni na stancję z nie- 
krępującem wejściem z 
utrzymaniem lub bez. 


Mieszkanie Kwiatowa 1, II p. (F-10983 


3 pokoje i kuchnia częścio- 
wo z meblami, ładne sło- 
neczne, w śródmieściu jest 
wprost od gospodarza za- 
raz do wynajęcia. Oferty 
pod „Mieszkanie 700“ do|j;cy ul. Gdańskiej. Zgł. 
Dz. Bydg. 20681 | do Dziennika Bydg. pod 
i 20 różnych „Wejście 7157. (20715 
wielkości mieszkań, mam Pokój 


do oddania. Biuro Po- 
średni g ; umeblowany do wynaje- 
średnictwa, Sochacki, ul. cia) Hetmańska: iS IT 


Batorego 5, I. p. (20726 piętro prawo. F-10974 


Poszukuję 
zaraz pokoju dobrze u- 
meblowanego z niekrę- 
pującem wejściem w óko- 


Gdynia 
2 pokoje i kuchnia wraz z 
meblami, zaraz tanie na 
sprzedaż. Of. do „Mary“ 


Pokoik © 
wynajmę. Gdańska 148. O- 
biady. a A (F10963 


eeaeee 


x< ROZMAITE >: 
Dwóch przyjaciół 
lakarz lat 28 i aptekarz 
lat 34, pragnie zawrzeć 
znajomość pań inteligent- 
nych, sympatycznych i 
muzykalnych w wieku od 
18-—24 i 28 lat. Cel ma- 
trymonjalny. Posag dla 
wspólnego dobra pożąda- 
z używa-|ny. Anonimy bezcelowe. 
Zgłoszenia z fotografja 
do Dziennika Bydg. pod 


Gdynia „Wila Ela.” (20730 


Pokój 
umebł. salonik zaraz do 
wynajęcia. Gdzie? wska- 
że filja Dz. Bydg. Dwor- 
cowa 2. (F-10990 


Zaraz 
umebl. pokój 
niem kuchni, intel. bez- 
dzietnemu małżeństwu co 


wynajęcia. Grunwaldzka | „Lekarz 647*. (20647 
nr. 28, II. ptr. prawo. "2 przed 6 
20724 
do jakiegokolwiek przed- 
Poszukuję siębiorstwa z 800 zł. z u- 


działem pracy umysłowej 

lub fizycznej. Oferty do 

Dz.Bydg.pod „Sumienny”. 
20 


żaraz pokoju umeblowa- 
nego z fortepjanem, utrzy- 
maniem lub bez. Zgłosz. 


„Par”, Dworcowa 72, pod 680 
„Pokój”. (20687 
mia Pożyczki ~ 
Bokój 100—800 zł, na wysoki 


procent zaraz poszukuję. 
Łask, oterty do filji Dz. 
Bydg. pod „Pewna gwa- 
rancja”. (F-10981 


z utrzymaniem lub bez do 
wynajęcia. Toruńska 177, 
parter, (20704 


Miode 
małżeństwo poszukuje po- 
kój próżny lub cżęść owo 
umeblowany. Zgłoszenia 
pod „M. S. 674° do Dz. 
Bydgoskiego. 20674 


Zgubiono 
książke wojskową. < Gu- 
staw Masłowski, Poznań- 
ska 6. (20.67 


Ponieważ 
córka moja Jadwiga Dy- 
malska dom mój opuściła 
za długi jej nieodpowia- 
dam. Antoni Dymalski, 
ul. Promenada 43. (20694 


2 pokoje 
umeblowane do wynajęcia. 
Śniadeckich 11, podwórze, 
parter lewo. (F 10904 


Wierkzycieie 
Leona Szybatki w Bydgoszczy 


zamieszkałego obecnie przy ul. Gdańskiej 147 zechcą 
się łaskawie zgłosić celem podjęcia wspólnej akcji 
do Biura Ogłoszeń „PAR“, Dworcowa 72. (20435 


Mistrz blacharski 


i 
lub kierownik który także obejmie nadzór nad ślu- 
sarnia potrzebny zaraz (20749 


Fanisz'zyłicca armaturer 
Bloch, Śniadeckich 47/47 a 


Telefon 961. 


Szan. Czytelnikom „Dziennika Byd- 
| goskiego* w Brodnicy podajemy do łask. | 
J wiadomości, iż z dniem 1 września 1927r. | 


otwieramy 


agenture „Wienia Bydgoskiego“ | 


w księgarni 


II Mytatówm, Kośi NIĄ 


Przyjmowanie zamówień na abonament, | 
| i luźna sprzedaż „Dziennika Bydgoskiego“. 


ERIN 


w „DZIENNIKU BYDGOSKIM" 
one! WAJIĘBSZY skutek! 


EEES 


Nr. 204, 


' Hipoteki 


reguluje z dobrym skult- 
kiem w kraju i zagranicą 


St. Banaszak, 


obrońca prywatny, Byd- 
goszez, ul. Cieszkowskie« 
go 2. Telefon 1314, Diugo- 
(20390 


letnia praktyka, 


(_ POLECENIA) 


Krawcowa 


m Warszawy szyje po do» 
płaszcze, 
kostjumy, wykonywa mo- 
dnie, elegancko i szybko, 
Sienkiewicza 61, part. pr. 
(F-10939 


mach suknie, 


Klimkiewicz. 


—: 


mper 


wielki wybór, niskie ceny. 
(4747 


Ponmiorska $. 


i Uwaga! 
Pierwszorzędna 


„gustyna”, 


kiewicza., 


Torebki damskie 


astatnia mowośćy nes- 
teki 
do akt, teki szkolne, port- 
fele, portmonetki, plecaki, 
parasole, laski, zawsze w 
wielkim wybórze po ni- 
skich cenach poleca (dla 
wysoki 
rabat) specjalny magazyn 
wyrobów skórzano-galan- 
(11627 


sesery, ` manicnry, 


` odsprzedających 


teryjnych 
Zygmunt Musiał, 
Bydgoszcz, 


Bługa 52. Tel. 1733. 


Rowe 


ry 
lepszych fabrykatów! =- 
„Wanderer”, „Brennabor” 
i innych mark poleca po 
niskich cenach Frnst Jahr, 
(6873 


Dworcowa 18b, 


Fotografuję 


. najtaniej „Wiol* Sienkie- 
{F-10915 


wk z dýzef Meteiski zy 

< Dluga 50, poleca po ce: 
mach przystępnych, poń- 
czocky, rękawiczki, skar- 
petki, krawaty, fartuchy 

(20335 


wicza 44, 


oraz galanterję, 


PIELE? 


Jadalnie, sypialnie, poko- 
je meskie i różne meble 
w wielkim wyborze, ød 
najwykwintniejszych do 
pojedyńczych, Ceny i wa- 


runki _ najkorzystniejsze, 
Dobrzyński, Długą 4. 
(18635 


Wszelkie rzeczy 


tokarskię w drzewie be- 
tanio wy- 


dą dobrze i 
Konane. Franciszek Gra- 
barek, mistrz tokarski, 
Matejki 9. F-10951 


Broń 
myśliwską i sportową oraz 
doborowe naboję kupuje 
się najkorzystniej w firmie 
„Hubertus* Bydgoszcz, 
ul. Grodzka 16 (róg Mosto- 
wej) Telef. 652, Warsztaty 
naprawy broni. (19896 


Meble 
kompletne jadalnie, sy» 
pialnie, takze meble po- 
jedyńcze najtaniej, najdo- 
godniej sprzedaje Zieliń- 
ski, Śniadeckich 43. 

F-10879 


Megazyn 
Konfekcji, Poznańska 34, 
przy Węłnianym Rynku, 
poleca ubrania, płaszcze, 
ubranka chłopięce, spo- 
dnie wszelkiego rodzaju 
bluzy do pracy, czapki, 
krawaty, skarpetki i t. d. 
po cenach najniższych. 

(20178 


z 


SPRZEDAŻE 
500 morg, majątek 
pszennej ziemi, z kompl. 
inwentarzem i zbiorami, 
przytem młyn wodny, 
„przemiał 120 otr, dom 18 
pok., kanalizacja, światło 
elektr., dobra komunikan 
cja 280 tys. zł, wpłaty 
100 tys. zł. Jak również 
wiele innych majątków, 
młynów, gościńców, ka- 
„mienio, wil poleca biuro 
Pogoń, ul. Dworcowa 80, 
żel. 18—15. 


` praco- 
wnia sukien i okryć „Au- 
posiada naj- 
świeższe żurnale i mo- 
dele. Gdańska 114, I ptr. 
"Tramwajem dorogu Chod- 
F-10301 


W alizisi 


z interesem w malem mie- 


` „DZIENNIK BYDGOSKI” środa, 7-go września 1927 r 


Młodsze 
dziewczę do posług po- 


Koń 
klacz, korzystnie na sprze» 
daż. Warszawska 22. (20577 
i a a NN 


Majątki 
ziemskie, gospodarstwa i 
młyny poleca „Polonja” 
Bydgoszcz, Dworcowa 17, 
tel, 698. Nowe zlecenia 
pożądane, (17448 


Podróżujących 
na artykuły opałowa w 
meścię w Bydgoszczy po” 
szukujemy pa prowizję. 
Adres wskaże tilja Da. 
Bydg. Dworowa 2. F!10922 
etenee pemarem 

Poszukuję | 
starszego ogrodowego, 
kawalera który może wy- 
kazać się dobremi świa- 
dectwami. Alojzy Nagórski 
Majętność Dzierzążno pow 
Gniew, Pomorze. (20648 


Czeladnik ies 


Gościniec 
i do tego 30 mórg pszen- 
nej ziemi jest do wydzier- 
żawienia, gospodarstwo 
165 mórg pszennej i żyt- 
niej ziemi z masywnemi 
budynkami z żywym i 
martwym _ inwentarzem, 
sprzedam za 40 tysięcy 
złotych. Barylski, Szubin, 
ul. Winnica 58. (20667 


trzebne, ul. 5 Maja ur, 16, 
II ptr. prawo. (206 


mięty teza a ea O TO ZY 


Posada |. 
samodzielną, poszukuję u 
samotnego państwa lub 
ana. Miejscowość obo- 
etna, od 15. 9. lub 1, 10.27. 
Oferty pod „Obojetne” do 
do Dzien. Bydgoskiego, 


7 POSA 
A ZOsZUKH, 


Gospodarstwe 
około 45 mórg zaraz ta- 
nio na sprzedaż. Of. pod 
Gospodarstwo 216% do 
Dz. ydg. (20662 


Fortepjzn 
(skrzydło) dobrze utrzy- 
mane, krótkia poszukuję. 
Oferty pod „L. 111” do 
fuji Dz. Bydg. Dworca: 
wa nr, 2, (F-10957 


Dom 
2.piętrowy przy ul. Gdań- 
skiej z wolnem mieszka- 
niem wprost od gospoda- 


Sprzedam 
dom z przyległem zabu- 
dowaniem, do tego 2 mrg. 


— 


Kupię | 
kociołek do karbidn na 


ogrodu warzywno-owoco- |rza na sprzedaż. Ceną | 506 i : piekarski starszy, obezna» A (20805 
wego, położony w Solcu | podług ugody. Fr. Kostec.|Swiatło da 30 płomieni,|ny także z pieczeniem E 
Kujawskim, Cena podług | ki, Mogilno. (20397 | Oferty do Dzien. Bydg. A ak i przy piecowej „__ Sięrota s 
ugody. Wiad. u właśc, | »===-—-— pod „Karbid', (20626 | pracy zaraz na stałe po: | Uczciwa dziewczyna, Z 


lepszej rodziny, która sa- 

modzielnie gotuje poszu+ 

kuje posady. Oferty da 

fiiji LASR Bydg. Dwor- 

cowa nr. 2, pod „Fierota”. 
F-10952 


M. Zielnik, Damasławek, 
pow. Wągrowiec, (20653 
Deepens: 


trzebny. W. Pazderski, 
Notecią. (20659 


Osiek n, 
a ZUNE NS TENETAPY PTP 


Kołonjalka 
dobrze prosperiująca w ma- 
łem mieście zaraz na sprze- 
daž. Adres wskaże Dz 
Bydgoski. 20630 


Poszukuję 
majątków, młynów, goś- 
cińców, tartaków,. ogrod- 
nietw dla oczekujących 
reflekiantów z gotówką. 
Zgłosz. spieszne z szcze- 
gółowym opisem do biura 
Pogoń, Bydgoszcz, Dwor- 
cowa 80, telefon nr, 18-15. 


Dubeltówkę 
jaa polowego i piec ka- 


Poszuku emy 
biuralistkę biegle piszącą 
na maszynie. Piśmienne 
zgłosz, przyjm, „Iadroga” 
Sp. Ake, Bydgoszcz, ul. 
Matejki 1. (F-10948 


Potrzebuję 
dobrego czeladnika 
walskiego zaraz. B. Dreas, 


Dem 
piętrowy, ż dużym skła- 
dem i wolnem mieszka- 
niem, w śródmieściu miz- 
sta powiatowego Chodzie- 
ży, nadający się pozatem 
na większy warsztat prze- 
mysłowy, poniewaź pod- 
wórzę obszerne, ubikacje 
z prądem elektr, i moto- 


Kasa 
mechaniczna „National“ 
licząca od 5 groszy do 30 
złotych, w bardzo dobrym 
stanie na sprzedaż. Mar- 
cinkowski, Wągrowiec, ul. 
Szeroka 23. (20624 


Poszukuję 
dla mej córki lat 17. poza» 
miejscowej posady do 
wszelkich prac domowych 
lub do dzieci, Zgłosz. do 


kos 


rem sprzeda korzystnie lowy, przenośny kupi. Gąsawa, p. Żnin. 20631 
J. HEA upodzież, ; Kafle |. lai peak A ŻA i" Miynarz 
-109: iec tanio _ sprzedam. s > <zeladnika samotny poszukuje posa- 
EAT Właściciel, Grunwaldzka Kupię pok 8 poszukuję za- | dy zaraz. Świadectwa do- 
AR. dłość T a ara M nr. 187. (20661 mały domek z składem waz ydy Ra Dorzu, Se, | 7% „Zgłosz. u Bosiackiego 
feio Brdy Łowicka. 15, Płaszcz bez lokatorów w większem |pólno ul. Sądowa 15. * PRZ 
om murowany piętrowy | gamowy (męski) na sprze- ID ROI" f Wi TUGE INEEN (20650 Biuralistka 
ej pk acq Wia= | daż. Gdańska 18, LI ptr. BR Bt kia Dzielna młoda, z ukończoną Miej- 
anai 14 a hn F-10941 szenia przyjmuje : M.| tryzjerkę poszukuję. ku] ak ZAK POSZU+ 
287-18, (20654 Zurawski, Strzelno ulica | Uthke, Horm. Frankogo | knie odpowiedniej posa: 
j Najlepsza okazja Inowrocławska 85 nr 1 3 (20309 dy. Łaskawe oferty pod 
p ———— | zakupu dobrych choć uży- (20533 a *"|„W. K, 10% do Dz. Bydg 
, Młyn wodny wanych mebli Jak: sypial- 3 Kuch 20310 
turbinowy na dużej wo- j ķi 475 zł, jadalki 550 zł, Kumi i ucharz 5 ; $ 
dzie, przy tem 100 mórg | gabinety męskie 650, bu- pie z własną pomocą potrze- Młynarz 


dom w mieście powiato- 
wom wprost od wlasciciela 
z składem i wolnem mię- 


bny od 1 października do 
kuchni stołującej 200 o- 
sób. Kandydaci tylko 


kawaler z dobremi Świar 
dectwami szuka posady 
zaraz lub później. Zgł 


ziemi pszennej, budynki 


tet 280, inrka 45—685 
bardzo dobre, czyste, bez y biur 5—65, 


szafy do ksiąg 55, dębowe 


długu 80.000 zł, wpłat zesła, k í 
do A Mlyn wodńy E $ biun | szkaniem w ruchliwej | obywatele polscy i oner- |B. *Kowalaki, Więcbork. 
turbihowy na dużej wo- | olo T. ae db oczy: To sęężol piata, SST T giczni fachowey prześlą| " (20526 3 
WER we | ga dywany, maboniowyj* Td © |ne lare a podadfaja Plek 
tlo dlektryczna, przy tem S Ładdo PARE wymaganych warunków, | starszy iias s ookigta 
80 mórg ziemi, w tem ka- | żanki 55, kuchnie 85, szafy |... , KUPIS ponnannor any Tar: pracuje szuka pracy. Oferty 
wał łąki 350.000 zł, wpła- |do rzeczy 42, wertiko 3Ę | Tiejszy dom z 2-4 mor-|kazem służby do Spół-|pod Schreiber,  Ladowo 
ty 150.000 zł, poleca bin- abai l | gami roli. Oferty pod | dzielni Oficerskiej Szko- |horztą Grudziądz. (20606 
ro Pogoń, Dworcowa 80, Ach pia | SM Wi GZ MERA Bydg. ły w Bydgoszczy ulica u KATE. 
tel. 18—-15, skrzyniowe 23 amż walkj 2080 Gdańska 76. Zatwierdze- Mechanik 

25, wóziki RRókłówo iae SER nie kandydata ao rowerowy z powodu wy- 


„Kamienica 
8-piętrowa 2 składy, čen- 
trum miasta 70.009 zł, dom 
z piekarnią 15.000 zł, dom 
lx składem rzeżnickim 20 
tys. zł, młyny, folwarki, 
gospodarstwa, sklepy hans 
diowe polecą biuro Cen- 


22 września, 


Bona L kl. i 
poszukiwana dla 4 dzięci 
w wieku szkolnym w $0- 
potach, katol, posiad. je- 4 py guzemozywwuszwwym 
zyk; polski kpilem. która WY $ 
dzieciom pomagać ma w DZIE RZAWY 5 


nocne stoliki 15, garnitur 
koszykowy 42, rower dam- 
ski, łóżko dziecięce, waga 
decymalna, ręczny wózik, 
obrus pluszowy, maszyna 
dószytia zupełnie tanio 
sprzeda: Okole, Jaśna :2, 
dom tylny, part. 1. 7 mi- 


„porów zaraz potrzebny, 

głosz. do K, Kołtanow» 

ski Osie, skład maszyn. 
(20512 


Nauczycielka 
przed.szkolne,specj. franc: 


tgor, prakt. muzyka. 
Oferty pót „J. G, 18” do 
filji Dzien. Bydg. Dwor- 


U 


tralne Dworcowa 69, No- LEJE A Ę pracach szkolnych orazi ** © Daana ; 
pea ko o ae nut od dworca. 20602 | cowa 2. (F-10671 | nązielać lekcji fortepjanu. SA wj Pei 
- Radio! kekcji Zg 8 odpizam fwiadectw ort żę próźny pokój par. 
Domy „| Neutrofox czterolampko- | początkającym gimnazja- aape: Bydg,>pod WoR terowy na składnicę cu- 
gospodarstwa poleca i|wy, kompletny z dobrym |stom udzieli Trojan, ul. (305 kierków możliwie w cen- 
przyjmuje Klaibor, Doli- | głośnikiem, akumułatorem | Grunwaldzka 137. (20660| ` trum. Of. pod „A. 500” 
na 17. (20634 | bat. anodowa i anteną za | ———— Apteka do filji Dz. Bydg. Dwor- 
BOŻA cenę 600 zł sprzedam. Biu- Kursy wo pobiizw = Bydgostoty | powaga “(F-10955 
Dom l ro Prośb i Porad, Jeznie- | freblowskie dla wycho- E uje żadna BEG 
komfortowy, dwupietro-|ka nr. 2. (20618 | wawezyn i dzieci od latloż Doo ac ao 15, 


wy, mieszkanie dziewiecio 


i d „Apteka 568“ do Dz. BDA emanen AO 
4—7, przyjmują zapisy od | Bogg PONa SO aotea | MK MIESZKANIA YA 


pokojowe, najlepsza ulica Fortepian oddz. 12--1 i deg. Ciesz» yàg. ; K s 
mieszkalna 120.000 zł, Dom | koncertowy, krótki, czar- | kowskiego 17, I piętro, Pokojowa „Midażkanią 
A ieszkamia 


narożnikowy, cztery skła- 
dy czynsz 1,500 mies, Cena 
120,000 zł. Majątki ziem- 


ny, „Chrodera” sprzedam F-10943 
Kościuszki 50, I ptr. pr. 


F-10954 


zarazem do obsługi go- 
ści, 4 dobreni świadec- 
twami potrzebna zaraz. 


e 


—8—5—7 pokojowe wska- 
że „Renoma”, Pomorska 1. 


Angielskiego 


skie, młyny połaca i po- — į lekeji, Korepetycji, kon-| Restauracja, Artura Grott- 0861 
szukuje. Szarok, Dworco-| Qkazyjna sprzedaż. wersacji udziela doświad- | gera nr. 1. (20623 

wa nr. 90, telefon 1909.| Rower męski z wolnym |czona nauczycielka z wje- = Poszukują % 
10919 biegiem, maszyna do pi-|loletnią praktyką, Wileń- Dzielny 3 pokojowego mieszkania 
sania, stołowy serwis 6-|ska 13, II piętro prawo,| pomocnik fryzjerski po- j (starsze bezdzietne mał- 
Wiatrak osobowy, Singera maszy- | od 5-—-7, F-10959] trzebny zaraz, Kaczma- | żebstwo) wprost od go- 
oraz młyn do zapędu |na do szycia, ładna leżan- rek, Strzałkowo.  (20581|spodarza, wyłączając po- 
motorem, 25 P. Ś. 8 gan- |ka, garnitur pluszowy, Lekcie =3 średników. Płaci czynsz 
kowy, zabudowania ma-|Xompl. kuchenne meble.|jgry na fortepjanie roz- €zeladnika wedle umowy. Łaskawe 
sywne, 5 mórg pszennej | U). Śniadeckich 56, R. Ja-| poczęłam. Niezamożnym |szewskiego na płacę akor-| Oferty uprasza cię pod 
ziemi, przy szosie i kolej, | noszke, tel. 1025.  (10917|zniżki. Prof. Jezierska, |pową ną dobrą pracę śpil-|„K. 100” do filji Dzien. 


kową i cholewkową na 

stałe przyjmie zaraz 
P. Buchholz, skład obnwia 
i handel skór, Wyrzysk, 
telefon 25. 


20 lat w posiadaniu za 

35 zł. przy wpłacie 15 do 20 

tys. tys, zł. na sprzedaż, K. 

Wetzker, Bydgoszcz, ul. 

Długa 41. Telefon 1013. 
(20679 


m Sienkiewicza 18. (20869 Bydgoskiego Grudziądz, 
Dobrze E l ż (20296 

utrzymana pluszowa ka- 
napa zaraz ną sprzedaż. 


Dworcowa 59, part, (10920 


Mieszkanie 
przy ul, Poniatowskiego 7 
może wydać w najem je- 


Lekcje 
Praktyczne Kursy Han- 
dlowe, Chrobrego 7. Dy- 


rekcja rzy jmuje zapisy 


Partja jeszcze do 5 bm. w godz Dz dynie właściciel a nikt 
R eszcze „ w godz. Dziewczę ay A 

nowych płaszczy zimowych |11_—1 i 5—7. i 50301 ; PANER "3 inny. Własciciel, adres w 
Dom (męskich) bardzo tanio naf. i A ei do jednego dziecka i lek- admin stracji Dziennika 


kich prac domowych, któ- 


ai „| sprzedaż, Liliona, Długa TENON -zype e PoE Bydgoskiego. 20621 
AAC A E| aTa A a 

dolarów na sprzedaż. K. A A E mS AA | Gdańska 71. (F-10890 c c Ly pla eM 
Wetzker, Bydgoszcz, ul. ; Chcesz otrzymać posadą| > hl pokoji poszukuję. 


Dziewczyna 
da dzieci i prac domo» 
wych potrzebna, Matejki 
nr, 8, I ptr. lewo, (F-10952 


Qverland jak nowy, go- 
tów do jazdy, z nowemi 
gumami za wyjątkowo ni- 
ską cenę 4000 zł sprzedam. 
Qzęść ewentl. pewnemi 


Warunki według ugody. 


a 41. Tal 3 
Długa 41. Tel 1013 Zgłoszenia pan „G. 1000” 
(20651 


(20678 musisz ukończyć kursa 


fachowe korespondencyj- 
ne profesorą Sekułowicza, 
Warszawa, Żórawia nr, 42. 


BARA i zn 
Poszukują 


| 


_ Dom 
dwupiętrowy, 15 lokatorów 


wekslami. B. Wiśniewski, | Kursa wyuczają listownić: Dobry fachowiec 3—4 pokojowe mieszka- 
Wplata 12,009 zł, resztę jo | warsztat mechaniczny To- | buchalterji, rachunkowoś- rzeźbiarz, z  dobremi 
dwóch lat. Zgłosz. pod |Tuf—Mokre. 20609 | ci kupieckiej, korespon- | świadectwami poszukuje | płacę czynsz zgóry, obej- 
Szwederowo” do Dzien. i tę dencji handlowej, steno- JO Zgł. Wielkopo-|mę remont. Balcer, da- 
Bydg. 20489 Sprzedam grafji, nauki handlu, pra-| Janka, Koronowo. (F-19062 | sna 12. F-10953 
tanio meble i sprzęty do- į wa, kaligrafji, pisania na| — > SAME: P h r AN 3 i 
mowe z powodu przepro. | maszynach. Po ukończe- Chłopak Poszukuję 


Skład 
z dužem mieszkaniem į 
wielkiemi ubikacjami na 


niu świadectwo. Ząadajcie 


otrzeb + 
prospektów. (20175 potrzebny w stolarni, Ja 


wadzki. Ks. Skorupki 13. 
(20600 giellańska 3. (20658 


Czynsz za rok z góry. 


ma tA cz do ,  Motocyki Poszukiwani W A „oznia 
DOYSIA ŁA nia do|p S, A, 31/, P. S. z elek- | sprzedawcy  baloników,|do składu żelaza. syna [Litewska li. W. Ć. Bielaw- 
filji Dziennika Bydgoskie- Pem gł la świefleniem, obiżków, książek. BENE uczciwych rodziców po- rekę ali. W, AM 2: 


sja i prowizja.  Krasiń- 
skiego 14, front. F-10935 


Pomocnika 
krawióckiego przyjmę za- 
raz, lecz tylko dobrą siłę 
M. Zielnik, (mistrz kra- 
więcki), Damasławck, 

"20652 


szukuje zaraz dJe Górny, 
Znin. (40546 
3 Ucznia 
silnego, nie niżej lat 17 
poszukuje Bernard Cie- 
sielski, mleczarnia Go- 
tzyce, kało Znina. 
F-10946 


go Dworcowa nr. 2, pod 

„BE. B0“, F-10799 
Zaklad 

fryzjerski, dobrze prospe- 

rujący za 2800 zł sprze- 

dam. Oferty pod „Fryzjer- 

stwo 560” da Dz. Bydg. 
(205393 


jak nowy na sprzedaż. 

Adres wskaże filja Dzien. 

Bydgoskiego Dworcowa 2, 
F-10934 


Poszukuję 
mieszkanie 3 pokojowe z 


pz gór 
Para koni wadzę remont. Zgł. 
do wyjazdu i roboty na 
sprzedaż, E. Pitak & Co, 


coawa 2 pad „K. 196% 
kul. Zduny 18. (20588 | (20442 


Dz. Bydg. pod „Lat 177.|- 
YAE 20819 ” 


+ 
t 


Hotei Rio f 
Bydgoszcz, Dluga 53, po- 
koje czysto utrzymane od 
3 zł za dobę. (20677 


Pokój ką 
umebi. dla 1 lub 2 esób 
do wynajęcia. Błonia 21, 
II wchód, I ptr. (20657 


Pokój s 
umebl. do wynajęcia, ul. 
Paderewskiego 7, ptr, le” 
WO. F-10957 


Pokój 
umebl. z używaniem ku» 
obni do wynajęcia. Ño- 
wińskiego 3, I piętro. 
K F-10956 


Pokój d 
z niekrępującem wejściem 
umekl. z utrzymaniem dla 
starszego solidnego pana- 
pani do WEZ Swie- 
tojańska 13, I ptr. lewo, 

(F-10960 ` 


1 


Przyjmę 
na stancję nozenice 28 


klasy gimnazjum. Opieka 


rodzicielska, pomoc Wna- 

uce zapewniona. Het- 

mańska 12, II ptr, lewo. 
F-10938 f 


R OE 


Pokój 
umebl.zosobnem wejsciem. 
do wynajęcia. Chopina $. 

(10921 


Pokój 
i kuchnia zaraz z mebla» 
mi od gospodarza do od» 
dania, ul, Nowodworska 
nr. 24. (20656 


Restauracji 
dawniej Milchkuranstalt 


Senatorska 80. W wto 

rek dnia 6. bm. wieprzo» 

we nogi i koncert arty" 

styczny Gospodarz, 
F-10345 


Oblady 
domowe obfite. Poznaje 
ska 14. (€-10958 


Pamiątaży: 3 
że przyszie powodzenie 
twafe zależy przedewszy- 
stkim od dobrego ożenie- 
nia się lub zamążpójścia, 
Jeżeli nie masz odpo- 
wiednich znajomości, udaj 
się z eałem zautaniem da 
największego w Polsce biu- 
ra pośrodnictwamałżeństw 
„Matrymonjumć w War- 
szawie ul, Nowogrodzka 86 
Na każde listowne zgło» 
szenie natychmiast wysy- 
ła się kilkadziesiąt sta" 
sownych ofert, szczegóło” 
we informacje i fotogra» 
fję pragnących wyjść za» 
mąż lub ożenić się osób. 
Posiadamy setki listów 
dziękczynnych za usku- 

tecznione małżeństwa. 
Warunki przystępne. Sci 
sła dyskrecja zagwaranto” 
wana, (18175 


Poszuku'ę 
2000 złotych na I. hipote- 
kę za wysokim procentem 
na dom w którym mieści 
się interes. Barylski, Szu- 
bin, Winnica 58, (20666 


5.000 zł, 

przynoszący rocznego 
czystego dochodu i w 
dobrym punkcie półożo- 
ny dom w Tezewie sprze” 
daje się za 60.000 zł. go- 
tówką. Pośrednicy wy- 
kluczeni. Zgł. piśmienne 
Toruń, Bydgoska 8, I p. 
lewa strona, dia J, D, O- 
gobiście lub telefonicznie 
(nr. 588) codziennie od 
4 do 5 pp. (20418 


Kto przyjmie 
dziecko 8 mies. (dziew- 


nie wprost od gospodarza, |czynka) za własne. Łask, 


piemiepne oferty do Dz. 
3ydg. pod „8 miesiecy”. 
F-10940 


Z kapitałem 


mieszkanie 5—6 pokojowe | do 15.000 zł przystąpię 
w pobliżu koszar artylerji.| Jako czynny wspólnik do 


dobrze zaprowadzońego 


względnie według umowy, | przedsiębiorstwa. Oferty 


Dak, | ży. rSUDAĄE 2 


do filji Dziennika Bydg. © 


Dworcowa 2, pod „Cz. W, 
K“, F-10936 


-Zginąi 


kuchnią, czynsz płacę z| nies, degawiec) bronzowy 

za rok lub przepro-| z białem, wabi się 
vadzę do | gar. 
filji Dziep. Bydg. Dwor-| moiskiego 7. 


Zbo» 

Odprowadzić: Za- 
Łanięwski. 

Używający odpowiadać 


będzie sądownie. (21668 


IS "NI Fi 


iT rzewka owocowe 


Dnia 5 września rb. o godz. 5ł/⁄2 zmarł po krótkich lecz ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra- w. wielkim -wyborze poleca 


mentami św., mój najukochańszy mąż, nasz drogi wujek a 5 = Me 
; Szkółka Powiafowa w Okoninie 


poczta Mełno, powiat Grudziądz. 
Cenniki bezpłatnie. 


y 
3 
Z vi 
z G 4 
(| „DZIENNIK BYDGOSKI". środa, 7-go września 1927 r. Nr. 204. 
NNIK BYDGOSKI". środa, 7-go września 1273r. __—_——_—_ |, 
f 


obywatel ziemski, b. alzicwzenwwcen Karmiernca 
doczekawszy się sędziwego wieku lat 76, o czem donoszą w smutku pogrążeni 
Żona, oraz wdzięczni siostrzeńcy dan, Antoni, Władysław i Leon Cywińscy 
dla których Zmarły po utracie ich ojca był troskliwym opiekunem i przykładnym wychowawcą. 
Wdzięczność dla Niego zachowamy poza grób i przekażemy ją naszym dzieciom i wnukom! 


Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby w Rozstrzębowie do kościoła parafjalnego w Kcyni odbędzie się w czwartek, 
dnia 8 września przed południem. Nabożeństwo żałobne w Bydgoszczy odprawi się w kościele farnym w piątek 9 bm. 
o godzinie 81/, przed południem. ć ` (20751 


(20643 


Że ą sej 


i galanierji skórzanej 
od 50 lat istniej. z obszernemi piwnicami, spichrzem 
i mieszkaniem przy rynku w powiatowem mieście, 
gdzie gimnazjum, zakład psychjatr., sad i koszary, od | 
1. 11. 1927 lub 1. 1. 1928 r. fachowcowi wydzierżawię. 
Do przejęcia towaru 6—7 tys. gotówki potrzebne. (20641 


Dnia 6 września 1927 r. o godz. 


wódca Oddz. Sztab. 


o czem donosi pogrążony w smutku 


Bydgoszcz, dnia 6 września 1927 r. 


śmiercią tragiczną nasz nigdy niezapomniany b. do- 


kpt. i Gosp. Ofic. Szk. dila Podofic. 


korpus Podofit. Oft. Szkoly dla Podofit. 


Drzewę 


do szczotek wszelkiego 

rodzaju i każdej ilości 
poleca 

Tow. Przem. Drzewnego 

„Kanamot*, Bydgoszcz 

Wojewódzka 6.  (F-8729 


Potrzebne używane 


walce do młyna 


806X500 całkowite złoże- 
nie, nowoczesne oczysz- 
czanie, (Planzichter) i wo- 
dna turbina 12 koni siły 
spadu 31/, m. 90635 
Alibin Kitowski, 
Pacołtowo p. Nowemiasto 
pow. Lubawa (Pomorze) 


6 rano zmarł 


Farbowanie włosów 
nieszkodliwe specj. Henne. 
Porady bezpłatnie. Dłu- 
goletn fachowiec. Bu- 
dziński, Jagiellońska 65 


(20734 


PEER 


Dnia 3 bm. zmarł członek nasz Ś. p. 


ernard Gelebski 


przeżywszy lat 38. 


W Zmarłym tracimy gorliwego członka 
i dobrego kolegę. Cześć Jego pamieci! 


ZwiązekPracowników Kupieckich w Poznaniu 
Oddział w Bydgoszczy. 


Msza żałobna odbędzie się we.wforek i środę o godz. 
9-tej we Farze. Pogrzeb we wtorek 6 bm. o godz. 16.30 
z domu, by Włatrakowa nr. 14 na nowy cmentarz, 
Naszych członkow prosimy o liczne wzięcie udziału. 


20366 


W niedzielę, dnia 4 września r. b, 
o godzinie Te wieczorem zabrała 
nam śmierć nieubłagana naszego, tak 
bardzo kochanego i nigdy nieodżało- 
wanego synka i braciszka 


dedzia 


w 2-ej wiośnie życiag o czem donoszą 
pogrążeni w głębokim smutku 
Władysławostwo Kaliscy 


ź z synkiem i córeczką. 
Bydgoszcz, dnia 5 września 1927 r. 
Pogrzeb odbędzie się w środę o godzi- 


nie 41/5 po południu z domu żałoby przy 
ul. Mostowej 9, na stary cmentarz. (20682 


Sprzedaż przymusowa. 


W czwartek, 8 b. m przed połud. o godz. 10-tej 
sprzedane będą przy ulicy Wincentego Pola nr. 1l 
(mieszkanie p. Piecho-kiego) przez licytację najwięcej 
dającemu za gotówkę następujące przedmioty: 


1 duże lusfro | biurko. 


20717) 


Sprzedaź przymusowa. 


W czwartek, dnia 8 b. m. przed poł. o godz. 11 
będzie sprzedane w loka'u IV. śluza przy ulicy Na- 
kielskiej 123 przez licytację najwięcej dającemu za 
gotówkę: (20718 


pianino orzechowe. 
ZOK ŻE RZ Pyaara RA 


E E as AS Ee 


Kozlowski, komornik sądowy w Bydgoszczy. 


Cena egioszeń : 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. 


szer. T6mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 gr., 


ETER OAREN 


7 3 „ądajcie bezpłat 
Gierpiący na cukrzycę! aiii iept 
płyn odżywiający i regulujący budowę i odbudowę cukru. 
Or. Malowan i S-ka, Gdańsk, oddz. 22. (19339 


Przetarg. 


Magistrat m. Gdyni ogłasza niniejszem publiczny 
przetarg ofertowy 


na wykonanie robót ziemnych, morarskich I ciesielskich 


przy budowie. części kolonji rybackiej. pd 

Plany budowy, rysunki itp. przeglądać można 
w Miejskim Urzędzie Budowlauym, ul. Abrahama, w go- 
dzinach urzędowych od 8—15. Tamże nabywać można 
formularze ofertowe itp. za zwrotem kosztów wysokości 
12 złotych. 

Oferty sporządzone ściśle według obowiązujących 
przepisów, składać uależy w Miejskim Urzędzie Budo- 
wianym w zamkniętych kopertach z napisem: „ Kolonja 
rybacka w Gdyni“ do dnia 15-go września r. b. 
godziny 12-ej. A 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samym dniu o go- 
dzinie 1215, Do oferty należy dołączyć kwit na złożone 
w Głównej Kasie Miejskiej w Gdyn: wadjum wysokości 
5%, sumy oferowanej. Oferty niewniesione w: sposób 
przepisany nie będą rozpatrywane. 

Magistrat m Gdyni zastrzega sobie prawo swo- 
bodnego wyboru oferenta, podziału prac pomiędzy «ilku 
oferentów w» łędnie nieuwzględnienia żadnej oferty. 


Gdynia, dnia 3 września 1927 r. 


urmistrz- 
(—) Krause. 
L. dz. T. B. 1334/27, 


Przetarg. 


Magistrat miasta Gdyni ogłasza niniejszem 


fitetarg na brakowanie ulicy: Bolesława Chrobrego 


od ul, 10 Lutego do ul. Starowiejskiej. Przy ulicy wyżej 
wymienionej przewiduje się bruk zwykły poligonowy. 
Wszystkie szczegóły techniczne, ślepe kosztorysy jako 
też warunki ogólne nabyć można w Miejskim Urzędzie 
Budowłanym przy ul. Abrahama w godz. urzędowych 
za opłatą 5 zł. Tamże wyłożone są plany tejże ulicy 
do wgłądu. 

Oferty wnosić należy do Miejskiego Urzędu Budo- 
wlanego w zamkniętych kopertach zaopatrzonych w na- 
pis: „Oferta na brukowanie nlicy Bolesława Chrobrego" 
do dnia 18. !X. rb. godziny 12-ej.' W tymże dniu 
o godz. 1215 nastąpi otwarcie ofert. 

Magistrat zastrzega sobie wolny wybór oferenta. 

Kwit na złożone w Głównej Kasie Miejskiej w Gdyni 
wadjum w wysokości 20/, od sumy kosztorysowej należy 
dołączyć do oferty. (20569 

Gdynia, dnia 3 września 1927 r. 


Burmistrz 
(—) Krause. 


(20571 


= 


L dz. T. B. 1338/27. 


MOM 


każde dalsze 10 gr.; 


Jeszcze przed zwyżką cen zaopatrzyliśmy nasz skład 
r towarów, 
polecamy po cenach naprawdę bezkonkurencyjnych 8 


w ogromny wybó 


Płaszcze i żakiety futrzane 
Specjalność: Karakużowe 


Podbicia pod futra damskie i męskie 
Skórki wszelkiego rodzaju i gatunku 


Kołnierze, etele i peleryny 
Futra i nakrycia samochodowe 


oraz wszystkie inne artykuły futrzane 


Jako firma specjalna bierzemy odpowiedzialność za jakość futra! 
Cenniki wysyłamy bezplatnie! 


SKŁAD FUTER 
i PRACOWNIA KUŚNIERSKA 


F. JAWORSKI i K. NITECKI 


19 Dworcowa 19 Bydgoszcz 


JLA 


Dyrekcja Lasów Państwowych w Bydgoszczy 
zamierza w drodze pisemuego przetargu ofertowego 
(snbmisji; sprzedać 


młyn wodny i tartak 


w Kopernicy położony na terenie Państwowego Nad- 
leśnictwa Chorińskimłyn, w powiecie Chojnickim, poczta 
Konarzym i w tym celu ogłasza Nadleśnictwo konkurs 
ofertowy na: 1) sprzedaż młyna wodnego i tartaku 
(halę tartaczną) w Kopernicy wraz z urządzeniami we- 
wnętrznymi i maszynami (łącznie z maszynami odda- 
nymi do naprawy) na rozb'órkę t. j. z obowiązkiem 
usunięcia ich z gruntu państwowego; 2) bądź też sprze- 
daż pod 1. wymienionych objektów wraz z budynkiem 
mieszkalnym i zabudowaniami gospodarczymi z prawem 
pozostawienia tychże na gruncie państwowym przez 
przeciąg lat 12, za który nabywca opłacać będzie czynsz 
dzierżawny. 

W ofercie tyczącej się sprzedaży określonej w punk- 
cie 1) należy podać oferowaną cenę w ziotych polskich 
wraz z pisemnem oświadczeniem się oferenta, że w razie 
nabycia powyższych zobowiązuje się usunąć je z terenu 
Nadleśnictwa w terminie 3-miesięcznym. 

W ofercie zaś tyczecej się sprzedaży określonej 
w punkcie 2) należy oprócz oferowanych cen w złp. za 
wymienione objekta podać o ysokość rocznego czynszu 
dzierżawnego w kg. żyta tytułem użytkowania dia celów 
przedsiębiorstwa gruntów państwowych, w skład których 
wchodzą place pod zabudowaniami, 2.861 ha rol. 
3.040 ha łąki. 0977 ha ogrodu, 3,450 ha stawu i t. p. 

Zapieczętowane oferiy, sporządzone w wyżej wymie- 
niony sposób (oddzielnie na sprzedaż ad 1 i 2) z na- 
pisem na kopercie w wypadku 1. „Sub'nisja na sprzedaż 
młyna i tartaku w Koperniey na rozbiórkę“ — w wy- 
padku. 2. „Submisja na sprzedaż młyna i tartaku 
w Kopernicy z prawem dzierżawy gruntów państwowych* 
należy składać w Nadleśnictwie Chocińskimiyn do dnia 
30 września 1927 r. godz. 12-ta, o której nastąp! otwarcie 
ofert w oberności ewentl. przybyłych otereńtów. 

Do oferty musi być dołączony kwit Państwowej 
Kasy Leśnej w Chojnicach. jako dowód złożenia wadjum 
w wysokości 50/, od oferowanej ceny. 

Wybór i zatwierdzenie ofert zastrzega sobie Dyrekcja 
Lasów Państwowych. 

Bliższych informacyj i szczegółów, tyczących się 
warunków sprzedaży wzgl. dzierżawy udzielać będzie 
Nadleśnictwo Chosińskimłyn. 

Wspomniany młyn i tartak można obejrzeć na 
miejscu po uprzedniem zgłoszeniu się u leśniczego 
w Kopernicy. (20573 


Nadleśniczy Państwowy. 


Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr., na dalszych stronach 75 gr. za wiersz 
dla poszukuiących pracy oraz na nexkrologi 20%, zniżki. 


| sj stale potrzebuje 


Ceramiczne Zaitady | 


POECI an 


M.Porażyńska, Świecie, Rynek 11. 


przeto | 


palta i żakiety 


(20885 


Tel. 18-41. 


fad 


Bydy 


T nA A; 


ź6łte płamy, 0- 
paleniznę usu- 
Y wa pod gwaran- 
cją aptekarz: 
Jana Gadehbuw- 
” scha „Axola“ 
krem od pi 
gów '., słuiza 
23,56 zł, |, sł. 
4,50 zi, do tego 
mydło „Axela“ kaw. 1,26 
Že $ kaw. 8,56 zł. Do nabycia 
w nast. drogerj:ch : aptesach: 
Imbreit, apteka, Bydgoszcz 
kole. Apteka Piastowsita, 
ydgoszcz,Biac Piastowski. 
iptoka pod Aniołam, Byd- 
oszcz, ul. Gdańska. Kugej- 
ipteka, Bydgoszcz, Długa. 
macy Rochon, apteka, 
:ydgoszcz, Niedźwiedzią. 
W Bożeński, 
sdańska 23. M. Góracki, 
żydycszcz, Pomorska 28, 
(1, Buxaiski, drogerja, Byd= 
nszcz-Qkole. J. Kotigga, 
Jdgoszcz, Dworcowa 13. 
fre Bcgacz, Bydgoszcz, ul. 
awarcowa 94. A. B. Lawan 
towski, Bydgoszcz, Długa 
37. 41. B. Kledrowski, Diu- 
wa 64. A. Kioniecki, Osie 
Pom.) Karol Stark, Byde 
„oszcz, Gdańska 48, JI. Giu- 
na, Bydzoszcz, Dworcowa 
w. 18a, Drogorja pod ča- 
sądziłem, Bydgoszcz, Gdań- 
Ka 5, Drogerja Teatralna, 
3ydgoszcz, Plac Teatralny 
Ir 3, W. Rieydemsnn, Byd- 
'oszcz, Gdańska 20, M. 
Jaer, Bydgoszcz, Gdań» 
s«xa 37, Foto Drogeria, Byd- 
joszcz, Jagiellońska 43, 
żekank i Ska, Bydgoszcz, 
«ról Jadwigi 15, Fr. Nowic- 
KG, drogerja, Bydgoszcz, 
Rynek Zbożowy, Schiefe!t- 
beln, drogarja, Bydgoszcz, 
Bocianowo, Kopczyński, 
Dregerja „Minerwa, ul 
Śniadeckich, Kindemann, 
ul, Nakielska, 6944 
TIENS 7 


RIEKA 


Bydgoszcz, 


Przy powtórzeniu ogłoszeń udziela się rabatu, 


Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie zniżki upadają. — Ogłoszenia zagraniczne 250/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowana oraz zastrzeżeniem miejsca o 20 */, drożej. 


Bank Gospodar 


inowe umieszczenie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: Bydgoszcz. -— Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank Ludowy, 
e VR w RENA stwa Krajowego, Bank M. Stadihagen. — Konto czekowe: P. K. O. 208713 Poznań. i 


"Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp. Akc. w Bydgoszczy. — Redaktor odpowiedzialny : Beuryk Ryszewski w Bydgoszczy,” 


oszcz, Uhodkiew cza 6-16 83 


